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W numerze:
□ M oda na odlot

narkotyki w Jarocinie s5

□ Bezrobocie
roboty publiczne
na Ziemi Jarocińskiej s.7

□ Cudotwórca
burmistrz Kamienia Pom. 
w Jarocinie s 8

□ JO B  nr 9
m.in. wyniki konkursu s.9-10

□ Wiosna na działce
przycinanie drzew 
i krzewów s .12

W Jarocinie można kupić każdy narkotyk.
„Trawę”  sprzedaje się w liceum ogólnokształcącym.

M o d a  n a  o d lo t
W jarocińskich szkołach narko­

tyki są jeszcze tematem tabu. Gło­
śno zrobiło się tylko w liceum. Do 
dyrekcji doszło, że w toalecie han­
dluje się „trawą” . Uczniowie „o- 
gólniaka” twierdzą, że w Jaroci­
nie bez problemu można dostać 
każdy narkotyk.

„ T ra w a ” w yp ie ra  a lkoho l. P a lą  

dobrzy  i słab i uczn iow ie . N ie  m a  

p odzia łów  i różn ic. M o d a  na  „traw - 

k o w e ”  od lo ty  zdom in ow a ła  p ryw a ­

tk i i  dyskotek i. P a li  się rów n ież  

w  dom u i  szkole . T o w a r  m ożna  

k u p ić  n a  k la tce  schodow ej, w  „ K lu ­

bow ej”  i  szkolnej ub ikacji. H a n d ­

lu ją  p rzew ażn ie  narko m an i. W  k a ż ­

dej c h w ili m oże się je d n a k  pojaw ić  

ktoś k to  zechce zarob ić  na m ło ­

dzieńczej słabości.

O  narko tykach  w  Jarocin ie  czy ta j 
n a  str. 5.

Maturzysta kontra Miller
! dziewiętnastoletni Piotr L. 
i^ arszaw y  jest podejrzany o po- 
. ie Krzysztofa Millera - foto- 
portera „Gazety Wyborczej” - 
czasie ostatniego jarocińskie- 
1 festiwalu. Podejrzany nie 
Wyznaje się do zarzuconych mu 
!̂ nów.

K rzysz to f M i l le r  zosta ł p o b ity  

o ch ron ę  fe stiw a lu  podczas  

iść n a  m ałej scen ie . W  ja ro c iń s ­

ki szp ita lu  za łożono  m u  szw y  

o p u szczo n o . D o p ie ro  w arszaw -  

 ̂le k a rze  s tw ie rd z ili u  fo torepo-

rte ra  p o d ejrzen ie  o w strzą śn ie n ie  

m ó zg u . K rz y s z to f  M i l le r  z a rzu c ił 

b ra m k a rz o w i „sp o w o d o w a n ie  

u s zk od ze n ia  c ia ła ” , zn iszczen ie  

a p a ra tu  i  u n ie m o ż liw ie n ie  m u  w y ­

k o n y w a n ia  zd jęć. P ro k u ra tu ra  

R e jo n o w a  w  Ja ro c in ie  w szczę ła  

śledztw o. M im o  d o s ta rczo n y ch  fo­

togra f! p ro k u ra tu ra  m ia ła  t ru d n o ­

ści z  u s ta le n ie m  sp ra w có w  p o b i­

cia.

- T o  nie  je s t w cale  ta k a  p ro sta  
sp ra w a . N ie  m ie liśm y  zdjęć  w sz y ­
stk ich  b ra m k a rzy . W  z w ią z k u

dzięki, któremu udało się ustalić podejrzanego.
Fot. Piotr Liszkiewicz - ,¿Super Express”

z  ty m  trzeb a  było  p rzep ro w a d za ć  
kon fron tacje . W  ochronie p raco ­
w a ło  300 osób z  całej P olski. T r u d ­
no ściągnąć  ich w szystk ich . D opa­
sow ać te rm in y  ta k  by s ta w ili się 
b ra m k a rze  i p a n  M iller - p o w ie ­

d z ia ł A d a m  W ró b le w sk i, P r o k u r a ­

to r  R e jo n o w y  w  Ja ro c in ie .

N a zw isk o  je d n e g o  z b ra m k a rz y  

w id n ie jąceg o  n a  zd ję c iu  us ta lo n o  

n a  p rze ło m ie  w rześn ia  i p a źd z ie r­

n ik a . K r z y s z to f  M i l le r  s tw ie rd z ił 

je d n a k , że u d e rzy ł go d ru g i o c h ro ­

n iarz.

W  listo p ad zie  u b . ro k u  p ro k u ra ­

tu ra  u m o rz y ła  ś led ztw o  „z  p o w o ­
d u  n ie w y k ry c ia  sp ra w cy  p rze s tęp ­

s tw a ” . W  n a s tę p n y m  m ie s ią cu  

P ro k u ra tu ra  W o jew ó d zk a  w  K a l i ­

szu  u c h y liła  decyz ję  o u m o rz e n iu  

i p o le c iła  k o n ty n u o w a ć  p o stę p o ­

w a n ie  k a rn e . O d p o w ie d z ią  n a  to  

b y ł lis t  naszej p ro k u ra tu ry  do 

A d a m a  M ic h n ik a  - re d a k to ra  n a ­

cze ln eg o  „ G a z e ty  W y b o rcze j”

z p rośbą , b y  o p u b lik o w a ć  zd jęcie, 

n a  k tó ry m  w id n ie je  zajście. G a z e ­

ta  u c z y n iła  to  w ra z  ze z g ry ź liw y m  

k o m e n ta rz e m  w  sto s u n k u  do  ja ro ­

c iń sk ie j p ro k u ra tu ry . S k u te k  b y ł  

je d n a k  n a ty ch m ia sto w y . P o m ó g ł 

a n o n im o w y  te le fo n  do reda kcji. 

D o n o s  o k a za ł się  p ra w d z iw y . P o d ­

czas k o n fro n ta c ji K r z y s z to f  M i l le r  

ro zp o zn a ł pod ejrzan eg o  w śró d  16 

osób. O k a z a ł się  n im  m atu rzys ta  

je d n e g o  z w a rsza w s k ich  te c h n i­

k ó w  - P io t r  L .  N ie  b y ł  dotąd  k a ra ­

n y  i m a  p o zy ty w n ą  o p in ię  w  szk o ­

le. P o d e jrz a n y  p rzy z n a ł się, że  w i­

d n ie je  n a  zd jęciu . T w ie rd z i je d ­

n a k , iż  z ro b io n o  je  w  m o m e n c ie  

g d y  ty lk o  p o c h y lił  się  n a d  K r z y s z ­

to fem  M ille re m . N ie  p rzy zn a je  się  

d o  po b ic ia .

A k t  o sk a rże n ia  tra fi n ie b a w e m  

d o  sądu . P o d e jrz a n e m u  g roz i od  

6 m ie s ię cy  do  5 la t p o zb a w ie n ia  

w oln o śc i. (refb)

Działki do sądu
Naczelny Sąd Administracyjny 

rozstrzygnie, czy zbycie działek 
przy ul. Polnej było zgodne z pra­
wem. Wojewoda kaliski, Euge­
niusz Małecki, uznał, iż Zarząd 
Miejski w Jarocinie podejmując 
uchwałę w sprawie sprzedaży lub 
oddania w użytkowanie wieczyste 
działek przy ul. Polnej w formie 
bezprzetargowej działał niezgod­
nie z prawem.

W niosek do sądu został sk ierow a­

n y  16 m arca. W ojew oda w nosi rów ­

nież o zasądzenie kosztów  proceso­

w y ch  w edług  norm  przepisanych, co 
oznacza, że w  p rzyp a d k u  w ydania  
w y ro k u  zgodnego z w niosk iem , k o ­
szty poniesie gm ina  Jarocin .

Z a m k n ię ty  został ko le jny  etap 
tzw. „a fery” dzia łkow ej. Eu gen iusz  

M a łe ck i podzie lił tym  sam ym  zdanie 
p rokurato ra  w ojew ódzkiego, k tó ry  
w  sw oim  w ystąpien iu  do w ojew ody  
w nioskow ał o uznanie tej uchw ały  
zarządu za niezgodną z praw em . T e ­
raz na ten tem at w ypow ie  się sąd 
i dopiero jego w yro k  pozw oli na 
ostateczną ocenę podjętych przez  
zarząd działań. (red.)
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Bez pracy
18 m arca w  jaroc ińsk im  urzędzie 

pracy  zarejestrow anych było  5896
bezrobotnych. W ciągu tygodnia zare­
jestrowało się 38 osób. Spośród 44 w y­
rejestrowanych 41 podjęło pracę.

Urząd pracy dysponuje ofertami 
pracy dla murarza, nauczyciela mate­
matyki, sprzedawcy, piekarza i tech­
nologa przetwórstwa mięsnego, (jn)

Dyżury aptek
Do 27 m arca dyżur nocny w  godz.

20.00 - 8.00 pełn i apteka „ConvalIa- 
r ia ” (Jarocin, W olności 7, tel. 25-63). 
O d 28 marca do 3 kwietnia dyżurować 
będzie apteka „Bem ex” (Jarocin, R y ­
nek 13, tel. 26-56). (jn)

GABINET STOMATOLOGICZNY 
Żerków - Szkoła Podstawowa

oferuje:
wypełnienia światłoutwardzalne firmy 
Charisma, chemoutwradzałne firmy Healt- 
hco, wkłady koronowo-ikorzeniowe i usługi 
protetyczne

lek. storn. Katarzyna Przybył 
poniedz., czwartek 16.00 -17.00

(f  552/R/94)

Urodzenia
Tomasz Nowak  
M ariusz Grajek  
Krystian Wasielewski 
Natalia Czaplińska 
Klaudia Kowalska 
Katarzyna Klim czak  
Karolina M ałecka  
Piotr Kubaszewski 
Marta Januszewska 
A drian  Radoliński 
Julita Michalska  
Katarzyna Górecka 
Mateusz Podsadny 
Adam  Grześkowiak 
Magdalena Rosik  
Szymon Graczyk  
Krzysztof Kowalski 
Zbigniew Szymczak 
A nna Wąsik 
Agnieszka Kałużna  
Sylw ia Olenderek

Śluby
26 marca
Konrad W ilczyński (Zalesie) - Magda­
lena Kowalska (Brzostów)

Zgony
Joanna Szwabczyńska 1. 69 (Ja­
rocin)
Eleonora M ichalska 1. 84 (Goli­
na)
M ichał Matuszak 1. 91 (Jarocin) 
Antoni Zagórski 1. 82 (Orpisze- 
wek)
Jan Gabryszak 1. 85 (Jarocin) 
Feliks K re ll 1. 74 (Witaszyce) 
Konstancja L is 1. 91 (Jarocin) 
Irena Karasińska 1. 68 (Warsza­
wa)
Stanisława Kowalska 1. 86 (Wi­
taszyce)
Antonina Kubelec 1.88 (Jarocin) 
Zofia M iara 1. 78 (Witaszyce) 
Teresa G łów ny 1. 37 (Stęgosz) 
Franciszek Rogoziński 1. 66 (Ja­
raczewo)
K lem ens Roguszczak 1. 72 (Rad- 
liniec)

Rodzinom  zm arłych  sk ładam y w y ra ­
zy współczucia

Z  t a r g o w is k a
( ce n y .:w  tys. zl z 18 marca )

SPOŻYWCZE
mąka tortowa 6 do 7.5

Grodziec 6

mączka ziemniaczana 10

kasza jęczmienna 6 do 7

cukier 8,6 do S,8

olej kujawski 26 do 27

olej z importu 26 do 30

majonez 11 do 12

kakao polskie 5 do 9

kakao z importu 18 do 21

czekolada Alpejska 8.5

kawa Astra 11

Super 6,5 do 7.5

Orient n

Prima 7 do 7:5

Tchibo (250g) 35 do 40

jajka 30 do 35

KW IATY |
goździki 2 do 4

gerber)' 5 do 8

fiolki 3

frezje 3 do 5

kalie 10 do 15

NASIONA 1
marchew 5 do 10

seler 6 do 7

por 7 do 9

cebula 5 do 12

sałata 5 do 6

ogórki 5 do 14

groszek 5 do 6

fasola 9 do 14

pietruszka 5 do 7

kapusta 5 do 10

WARZYWA
marchew 1.5 do 2

pietruszka 6 do 8

seler 6 do 8

cebula 3 do 5

kapusta 2.5 do 3

pomidor) 55

pieczarki '* 25 do 27

ziemniaki 1 do 1.5

sałata 5 do 7

P A P IE R O S Y
Mariboru 22 do 23

Golden American

Mars S.S do i 1,5

Mocne 6.2 do 6,5

Caro 8 do 8,5

Klubowe 6 do 6,2

Carmen 8

O W O C E  i

pomarańcze 15 do 19

cytryny 18 do 22

jabłka r 2,5 do 6

mak 100

mandarynki 28 do 32

ŚRODKI CZYSTOŚCI
Pollena T A E D 21 do 22

V iz ir 23 do 24

1 Lanza 25 do 31

O M O 29.5 do 30

Bryza Extra 22

E 9.5 do 22.5

Tornado 19 do 19,5

Perła 18,5 do 19

Z B O Z A
żyto 1 10

pszenica 140

jęczmień 130

mieszanka 100 do 120

Kronika j 
policyjna ,

1

* W  poniedzia łek (14.HI) ok. 20.1 P 

w  Jarocin ie  na u l. W odnej skradzi  ̂

no siedem nastoletniego trabar

o num erze rejestracyjnym  KL  ̂

2458, k o lo ru  niebieskiego.

* Pom iędzy  14 a 16 m arca w  Ras?

w ach  dokonano w łam ania  do buó  ̂

wanego ośrodka zdrow ia. S k ra d ł n 

ne zostało 6 szt. grzejn ików  żeli' w 

nych, po ich  uprzedn im  zdemont tt 

w aniu. S traty  oszacowano na  pi 

w ie 6 m in  zł. -

ti
* P iętnastego lub  szesnastego mí ® 

ca na  terenie k o p a ln i żw iru  i gl# i  
w  W itaszycach n ieznan i spraw1 \  
w łam ali się do spychark i, z “któi- 

skrad li narzędzia, pa liw o  i altem  

tor o  łącznej w artości 3,5 m in  zł. ^

* W  środę, około połudn ia, w  czy* 

ln i jarocińsk ie j B ib lio tek i Pub liczf - 

w  p a rk u  m iała  m iejsce kradzif 

ks iążk i ’’K ro n ik a  tech n ik i” warto* . 

657 tys. zł. Sp raw ca  kradzieży  zos' ■ 

zatrzym any przez pracow n ików  f ^ 

blioteki. O kaza ł się n im  46-letni rtf ^  
szkan iec K o łobrzegu  stale włóczą’ ^ 

się po kraju.
ni

* Tego  samego dn ia  k ilk a  mic 

przed  21.00 w  B ieździadow ie  rov Jy 

rzystka najechała na zaparkował1 ** 

go, n ie  ośw ietlonego ñata l2f 

w  w y n ik u  czego doznała obra# 

ciała i została przew ieziona do sZf 0

* N ocą 17/18 m arca w  Wysogotó' A

k u  w łam ano się do sk lepu  GS  

Złodzie je  zabrali a lkoho l i  papier17 lo 

w artości 10 m in  zł. te

U(

* W  poprzedn i p iątek na targotf 

k u  w  Jarocin ie  p rzy  ul. Kasztano'' r- 

nieznany spraw ca dokona ł krad# 

ży  portm on etk i z p ien iędzm i i do'' 

dem  osobistym  na nazw isko Teoć

ra G ryg ie l. N ieco później skradzio" 

został portfel z p ien iędzm i i doi4 

m entam i na nazw isko MałgorZ* 1 
W ojciechow ska. W  portm onetce \ 
ło 150 tys. zł, w  portfelu  - 1,3 min  

(<

W szystkim, 
którzy  uczestniczyli 
w ostatniej drodze j

zm arłego

ś . t P. V
Franciszka 

Rogozińskiego
i Sa:
| rei

serdeczne tói
H i

podziękow anie ka
składa mj

roc

żona z rodzin1 »ej 
_____________________________

W sobotę, po ciężkiej chorobie odeszła od nas

Teresa Główny
nasza  k o le ża n k a . S w o je  życ ie  zaw o d ow e  /w ca łośc i zw ią za ła  

z U rz ę d e m  M ia s ta  i G m in y  w  Ż e rk o w ie , g d z ie  p rze p ra co w a ła  15 

lat. W  n a s zy ch  se rcach  i  p a m ię c i p ozostan ie  n a  zaw sze  ja k o  

radosna , m ą d ra  i d o b ra  p rzy ja c ió łk a . P o g rą żo n e j w  ża lu  ro d z in ie  

w y ra z y  w s p ó łczu c ia  sk ła da ją

pracownicy Urzędu Miasta i Gminy w Żerkowie

W szystkim, k tórzy  okazali pomoc i ulgę w cier­
pieniu, zamówili m sze Św., złożyli kw iaty  oraz 
uczestniczyli w ostatniej drodze zm arłej

Ś. t P.
Antoniny Kubelec

serdeczne podziękow ania składa

Rodzina
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Jarocin

Budżet na sesję
Zarząd przedłoży! jarocińskim ra­

dnym kolejną wersję budżetu na rok 
1994. Projekt uwzględnia niektóre 
Poprawki proponowane przez komi­
sje. Debata budżetowa ma odbyć się
28 marca.

W zmienionej wersji projektu budże­
tu zaplanowano dochody w wysokości
101,2 m ld natomiast wydatki w  wyso­
kości 119,5 m ld zł.

Przewiduje się, że niedobór budżeto­

wy pokryty zostanie z z ubiegłorocznej 
Nadwyżki wynoszącej 3,3 m ld oraz 

w drodze zaciągnięcia kredytu długo­
terminowego w kwocie 15 m ld zł.

Konkurs

Ostatni kupon
Dziś zamieszczamy ostatni ku­

pon konkursu „Gazety” . Tym sa- 
^ym dobiega końca pierwsza 
Edycja naszej zabawy w nowej 
fo rm u le .

P o czą w szy  od  styczn ia , w  k a ż ­

dym  n u m e rze  „ G a z e ty ”  p u b lik o ­

w aliśm y  po  d w a  k u p o n y  k o n k u r ­

sowe. K u p o n y  ozn aczo n e  lite rą  

^ i k o le jn y m  n u m e re m  b ra ły  

Udział w  co m ies ięczn y ch  lo so w a­

niach. K u p o n y  z lite rą  B  w ezm ą  

Udział w  w ie lk im  f in a ło w y m  loso­

w aniu, k tó re g o  s ta w k ą  będą  3 mi­
liony złotych.

 ̂Ostatnie losowanie odbędzie 
s*ę w Wielką Sobotę, 2 kwietnia
0 godzinie 11.30, przed Biurem 
Ogłoszeń „Gazety Jarocińskiej” .

p ie rw  spośród  k u p o n ó w  A 9- 

^12 w y lo s u je m y  n agrodę  1 m ilio ­

ma z ło tych , p o tem  o dbędzie  się 

losow anie n a g ro d y  g łów n ej. Z a in ­

teresow anych  za p ra sza m y  do  

Udziału w  p u b lic z n y m  lo so w an iu .

(red.)

i r ł

Dzień Inwalidy 
w Jarocinie

31 m arca o godz. 10.00 w  sali nu- 

^ er 6 Jarocińskiego O środka  K u l-  

I odbędzie się spotkanie z okazji 

j ^ ia to w e g o  D n ia  Inw alidy. U dz ia ł 

j h im  w ezm ą przew odniczący o r­

ganizacji skup iających  em erytów , 

I ^ c is tó w , inw alidów  i  kom batan- 

. ^  oraz przedstaw icie le  U rzędu  

*asta i G m in y  w  Jarocin ie . Spot- 

ame pośw ięcone będzie proble- 

osób n iepełnospraw nych. 

Inicjatoram i D n ia  Inw alidy w  J a ­

g n i e  są ośrodek pom ocy społecz- 

eJ oraz P o lsk i Z w iązek  Em erytów , 

^cistów i Inw alidów . (jn)

W bieżącym roku Zarząd zamierza 
przeznaczyć 23,8 m ld zł na sfinansowa­
nie dokumentacji części biologicznej 
oczyszczalni ścieków oraz na budowę 
I etapu kolektora na oczyszczalnię i na 
budowę części oczyszczalni ścieków. 
Na ten właśnie cel zaciągnięty ma zo­
stać z Narodowego Funduszu Ochrony 
Środowiska kredyt w  wysokości 15 
mld.

Sprawa kredytu może stać się przed­
miotem sporu pomiędzy radnym i a Za­
rządem Miejskim. Za trzy miesiące 
upływa kadencja urzędujących władz. 
Trudno je  zatem uznać za legitymowa­
ne do obciążenia na kwotę 15 m ld zł 
nowej Rady Miejskiej, która wyłonio­
na zostanie już w czerwcu.

Szczegóły jarocińskiego budżetu, po 
przyjęciu go przez radnych, przedsta­
w im y w  następnym numerze „Gaze­
ty” . (ibn.)

Z wizytą w Holandii
Od 28 lutego do 3 marca prze­

bywała w zaprzyjaźnionej ho­
lenderskiej gminie Gasselte de­
legacja żerkowskiego samorzą­
du. Był to czas wyborów do tam­
tejszych władz gminnych.

W  p ie rw s zy m  d n iu  w iz y ty  

w  G asse lte  p rze d sta w ic ie le  Ż e rk o ­

w a  u cze s tn iczy li w  sesji, k tóre j 

p rze w o d n icz y ł b u rm istrz . Sesje  

o d b yw ają  się  p o  p ra cy , w  g o d z i­

n a c h  w ie czo rn y ch . P ra w o  g łosu  

m ają  ty lk o  ra d n i. P o zo s ta li uczest­

n ic y  są n ie m y m i św ia d k a m i toczą­

cej się  debaty . N a  w to rk o w y m  

sp o tk a n iu  zaw arto  p o ro zu m ie n ie  

d otyczące  dalszej w sp ó łp ra cy .  

Ś rod a , 2 m a rca  b y ła  d n ie m  w y b o ­

ró w  i  je d n o cześn ie  n o rm a ln y m  

d n ie m  p ra cy . L o k a le  w y b o rcze  b y -

O g ło sz e n ia  
w Jaraczewie
i Nowym Mieście

W tym tygodniu rozpoczął działal­
ność punkt przyjmowania ogłoszeń 
dla „Gazety Jarocińskiej” w Nowym 
Mieście nad Wartą.

Mieści się on przy ul. Poznańskiej 40, 
tel. 76A. Punkt prowadzony jest przez 

pana Franciszka Tomczaka. Ogłosze­
nia są przyjmowane w poniedziałek 
w godz. 10.00 - 13.00 i piątek w godz.
13.00 - 18.00.

Przypominamy, że od miesiąca dzia­

ła nasz punkt przyjmowania ogłoszeń 
w  Jaraczewie, w sklepie przy ul. R y ­
nek 21, prowadzony przez pana A n d ­
rzeja Stasiaka. Ogłoszenia przyjmowa­
ne są codziennie w  godz. 9.00 - 15.30. 

W pozostałych godzinach można je do­
starczać na ul. Kaliską 4A, tel. 3A.

(red.)

Turniej 
Wiedzy 
Pożarniczej

27 marca o godzinie 14.00 w G m in ­
nym  Dom u Strażaka w Żerkowie od­
będą się eliminacje do Ogólnopolskie­
go Turnieju  Wiedzy Pożarniczej „M ło ­
dzież zapobiega pożarom”.
Turniej prowadzony będzie zgodnie 

z regulam inem ogólnopolskim  
w dwóch kategoriach wiekowych: do 
15 lat i do 19 lat. W obydwu tych  
kategoriach odbędą się elim inacje p i­
semne (testy), a trzech najlepszych 
przystąpi do odpowiedzi ustnych. 
Zwycięzcy reprezentować będą miasto 
i gminę Żerków na szczeblu wojewódz­
kim. Pytania konkursowe dotyczyć 
będą między innym i przyczyn powsta­
wania pożarów, prowadzenia akcji ra­
tunkowej, zabezpieczeń przeciwpoża­
rowych, sprzętu ratowniczo-gaśnicze­
go i zadań Ochotniczej Straży Pożar­
nej.

(kk)

„W ielkopolska jakość”

Losowanie nagród
25 marca, o godzinie 16.30, 

w sklepie SHP „Zgoda” SEZAM 
przy ul. Wrocławskiej, odbędzie 
się pierwsze losowanie nagród 
w konkursie Unii Wielkopolan 
„Wielkopolska jakość” .

Zostanie rozlosow anych dziew ięć  

nagród. C z te ry  rów norzędne nagro­

dy  rzeczow e po 250 tys. zł każda  oraz 

p ięć  paczek z p roduktam i R S P  

„Przyszłość” w  O brze  Starej, która  

jest fundatorem  nagród w  m arcow ej 

edycji konkursu .

P rzypom inam y, że w  losow aniu  

b iorą  udzia ł w szystkie osoby, które  

w  m iesiącu m arcu  w y k u p iły  w  spec­

ja ln y ch  stoiskach „W ie lkopo lska  ja ­

kość” tow ary o w artości n ie  m n ie j­

szej n iż  75 tys. złotych. F a k t  zakupu  

został udokum entow any specjal­

n ym  kuponem . Sto iska są z loka lizo­

w ane w  sk lepach  „ T o ffik ” , „S ezam ” 

oraz w  S A M -ie  przy  u l. W ojska P o l­

skiego.

A k c ja  U n ii W ie lkopo lan  m a na 

ce lu  prom ocję w ie lkopolsk ich  p ro ­

du któw  o w ysokiej jakości. M a  ona  

prow adzić do w zrostu p rodukcji

przem ysłow ej i  pow staw ania n o ­
w ych  m iejsc p racy  w  W ielkopolsce.

K o le jn a  edycja kon k u rsu  rozpo­

cznie się od 28 m arca, a rozstrzyg­

nięta będzie w  k o ń cu  kw ietnia. 

W spółorganizatoram i akcji są „ G a ­

zeta Ja roc iń ska” , S H P  „Zgoda” oraz 

firm a „T o ffik ” - D om agalscy.

(red.)

ły  cz y n n e  od  g o d z in y  8.00 do  19.00. 

W  k a ż d y m  z n ic h  s ta ły  s to lik i d la  

trzyosobow ej ko m is ji, k a b in y  

i u rn a . Ż a d n y c h  de k o ra c ji. W  sk ła d  

k o m is ji w ch o d z ił p ra c o w n ik  u rz ę ­

d u  o ra z  p rze d sta w ic ie le  d w u  ró ż ­

n y c h  p a rtii. F a k t  zn a jd o w an ia  się 

n a  liśc ie  w y b orcze j n ie  p rze s zk a ­

d za ł w  za s ia d a n iu  w  ko m is ji. P o  

g o d zin ie  20.00 b u rm is trz  zeb ra ł 

w s zy stk ie  w y n ik i,  b y  o k o ło  21.00 

w  k a w ia rn i p o lity czn e j og łos ić  

osta teczn y  re zu lta t w y b oró w .

F in a ł  b y ł  d la  w ie lu  zask aku ją cy . 

Z w y c ię ż y ła  p a rtia  G e m e e n teb e la -  

g e n  (Interes G m in y )  u zysk u ją c

4 m a n d a ty . 3 m a n d a ty  u z y s k a li 

lib e ra ło w ie  - V .V .D .  P ozosta łe  

d w ie  p a r ie  z d o b y ły  po  d w a  m a n ­

d aty . T o  będzie tr u d n a  koa lic ja
- k o m e n to w a n o  w y n ik i  w y b oró w .

S a m o rzą d  tw o rzy  11 ra d n ych , 

spośród  k tó ry c h  p a rtie  tw orzące  

k o a lic ję  w y ty p u ją  d w ie  osoby do  

zarządu . B u rm is t r z  je st m ia n o w a ­

n y  a n ie  w y b ie ra n y , co  jest w ażn e  

d la  w s p ó łp ra c y  G a s se lte  - Ż e rk ó w .

Regina Urbańczyk

ZAPISKI

U k a z a ł się  d w u d z ies ty  p ie rw s zy  

n u m e r  „Zapisków Jarocińskich”
za w ie ra ją cy  szk ic  h is to ry cz n y  T a ­

deusza  A .  J a k u b ia k a  B R A C T W A  

K U R K O W E  N A  Z I E M I  J A R O C I Ń ­

S K I E J .  M o ż n a  go  n a b y ć  w  B ib l io ­

tece  P u b lic z n e j M ia s ta  i  G m in y  

J a ro c in  (P a rk  3) o ra z  w e  w szyst­

k ic h  je j f ilia c h  , a  także  w  B ib l io ­

te k a c h  P u b lic z n y c h  w  Ja ra czew ie ,  

K o t lin ie ,  N o w y m  M ie ś c ie  n a d  W a ­

rtą  i  Ż e rk o w ie  o ra z  w  M u z e u m  

R e g io n a ln y m  w  Ja ro c in ie  - R a ­

tusz.

O  w yd a w n ic tw ie  c zy ta j n a  str. 6

ZAKŁAD ENERGETYCZNY KALISZ SPÓŁKA AKCYJNA

ZEK SA
R E J O N  IV J A R O C I N

ZAWIADAMIA, że w związku z pracami eksploatacyjnymi nastąpi 
przerwa w dostawie energii elektrycznej dla następujących miejscowości:

♦ w dniach od 24.03.94 do 31.05,94 w godz. od 8.00 do 15.00  

w gminie Jarocin miejscowość Radlin (szczegółowy plan wyłączeń 
zostanie podany w ogłoszeniach plakatowych)

♦ w dniach od 28.03.94 do 1.04.94 w godz. od 8 00 do 14.00 w gminie 
Jaraczewo miejscowość Suchorzewko
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Oświadczenie
Unia Wielkopolan - Koło w  Jaroci­

nie zaniepokojona jest kom unika­
tem toładz m iasta  przedstaw ionym  
w  „Gazecie Jarocińskiej” n r 10 
z  dn ia  11 m arca 1994 r. dotyczącym  
nowej organizacji ruchu kołowego 
w  centrum  m iasta, obejmującej r y ­
nek i  jego okolice.

Rejon r yn ku  i najbliższe jego oko­
lice stanow ią centrum  handlowe 
m iasta, skupiające zdecydowaną  
większość placówek handlowych  
i usługowych. Drastyczne ograni­
czenie ruchu zaopatrzeniowego do 
tych placówek w płynie  n iekorzyst­
nie na  spraw ność zaopatrzenia  i ob­
sługi m ieszkańców  - choćby z  uw agi 
na  fa k t, że handel w  Jarocinie za ­
opa tryw any  jest przez hurtow ni­
ków  z całej Wielkopolski, a  naw et 
pozostałej części kraju.

W prowadzenie zam ierzonych  
ograniczeń w  stosunku do stanu  
obecnego stworzy wiele problemów  
dla  handlu  i  m ieszkańców  naszego  
m iasta.

Pismo nasze kierujem y m iędzy in ­
nym i na  skutek licznych głosów spo­
łeczności handlowej m iasta  i  jego 
m ieszkańców.

Zarząd Koła Unii Wielkopolan 
w Jarocinie

★  ★  ★

Pragnę podziękow ać na  łam ach  
„Gazety Jarocińskiej” P anu  Burm i­
strzow i M arkowi P rzym usińskiem u

z a  zaproszenie do Jarocina poznań­
skiego chóru „Polskie S łow iki’'. Ich 
w ystęp stał się praw dziw ą  uczta  
ku ltura lną  nie tylko d la  dorosłych 
melomanów. Dla w ielu jarocinia- 
ków  była to też zapew ne jedyna  
okazja, aby usłyszeć i zobaczyć na  
żyw o tak  w spania ły  zespół.

D ziękujem y za  tę odrobinę p raw ­
dziwego luksusu m uzycznego, w  mo­
rzu  decybeli krzykliw ego rocka, któ­
ry  rzadko prezentuje dobrą melodię 
i  logiczny tekst.

B. Karlińska, Jarocin
★  ★  ★

W 9 num erze „Gazety Jarocińs­
kiej” zamieszczono a rtyk idy  pod  
w spólnym  tytu łem  ,Jtobiety  w  m un­
durach”. Szkoda, że nie zauważono, 
że w  Jarocinie jest więcej n iż  tylko  
cztery um undurow ane zaw ody. Za­
brakło bowiem kobiet na  co dzień  
noszących m undur w  zaw odzie lis­
tonoszki. One to - m oim  zdaniem
- w ykonują  najtrudniejszą  pracę, 
a „GJ” w  ,J>niu Kobiet” życzeń  im  
nie złożyła.

W ydaje m i się to dziwne, że prze­
oczono ta k  prosty fa k t. W szyscy  
przecież m am y do czynienia  z po­
cztą  i byłoby dobrze, gdybyście od­
notow ali to również. M am  nadzieję, 
że zrehabilitujecie się i  napiszecie 
coś o pracy kobiet - listonoszek, cho­
ciaż po „Dniu K obiet”.

Antoni Jakubiak, Jarocin

M a m y  nadzieję, że panie listono­

szki n ie  obraziły  się za to, że nie  

napisaliśm y o ich zawodzie. N ie  w y­

n ika  to bynajm niej z lekcew ażenia  

tej trudnej pracy. Z  pewnością  

w krótce  pośw ięcim y listonoszom  

nieco więcej m iejsca na łam ach  ga­

zety. (red.)
★  ★  ★

Proszę przyjąć moje pisem ne po­
dziękow anie za  obszerne opisanie 
losów jarocińskich Sybiraków , któ­
r zy  zostali w yw iezieni w  czasie II 
w ojny światowej w  głąb Rosji. 
Chciałbym  też przesłać za  pośred­
nictwem  „Gazety Jarocińskiej” w y­
ra zy  współczucia tym  w szystk im  ro­
dzinom , które p rzeżyły  całe la ta  ok­
rutnej niewoli i pozostaw iły n a  obcej 
ziem i swoich najbliższych.

A r tyk u ły  o Sybirakach czytałem  
po dw a  ra zy  - z w ielkim  uizrusze- 
niem  i łza m i w  oczach Było to dla  
m nie - jako  P olaka i katolika  - duże  
przeżycie.

Ja  n igdy nie zapomnę, co nam  
przyn iósł kom unizm  i  fa szyzm . 
W  czasie II w ojny światowej moja  
rodzina  przeży ła  wiele złego. Faszy­
ści nas bili i zm usza li do ciężkiej 
pracy. O godzinie 4.00 rano żanda­
rm i zbudzili nas i w yw ieźli w  nie­
znane, do lagru. N aszą  chorą m atkę  
zabili ju ż  komuniści, długo leżała 
na  rowie n ieprzytom na.

K om uniści i fa szy śc i postępowali 
tak  samo. A  ja  dziś  słyszę, ja k  ludzie 
wołają: K om uno wróć! M y Polacy, 
którzy  cierpieliśmy krzywdę, nigdy  
nie zapom nim y, co przyn iosła  ko­
m una  i fa szyzm .

Mieszkaniec Żerkowa

Prawica w bloku
„Blok Wyborczy - Miastu i Wsi” 

pod taką nazwą przystąpi w Jaro­
cinie do wyborów samorządo­
wych koalicja Unii Polityki Real­
nej, Porozumienia Centrum 
i NSZZ „Solidarność” .

N a  ko le jn ym , p ią tk o w y m  (18 m a ­

rca), spo tka n iu  sy m p a ty k ó w  cen t­

ro pra w icy  po in form ow an o, że p ro ­

g ram  w y b orczy  k o a lic ji jest ju ż  p ra ­

k ty czn ie  p rzygotow any. W ym aga  

je d y n ie  drobnego  dopracow ania , 

a p rzedsta w ion y  zostanie oficja ln ie  

na  n as tęp n ym  sp o tka n iu  -15 k w ie t­

n ia.

K o a lic ja n c i zapropon ow a li ta k ­

że, aby  k a żd y  z  k a n d yd a tó w  na  

radnego  w  m iarę  m oż liw o śc i sam  

finansow a ł sw oją kam p an ię . O bec-  

i ie  żaden  z „b lok o w iczó w ”  n ie  dys- 

>onuje zn aczącym i śro d k a m i fi­

nansow ym i. Je d en  z sym p a ty k ó w  

e n trop ra w icy  zaproponow ał, aby  

.becn i radn i, p rzy n a leżą cy  do  p a r­

tii k o a licy jn ych  oddaw ali sw oje  

d ie ty  za ud z ia ł w  rad ach  g m in y  na  

finansow anie  k a m p a n ii p rze d w y ­

borczej. Zaa pe lo w an o  także

0 szczegółow ą ana lizę  p rog ram u  

w yborczego, aby  „nie obiecyw ać  
ludziom  gruszek n a  w ierzbie.” 
P rzyp o m n ia n o , że to w łaśn ie  dz ięk i 

ob ie tn icom  bez p o k ryc ia  u g ru p o ­

w an ia  postkom u n istyczn e  zd ob y ły  

znaczną  w iększość w  parlam en cie

1 obecn ie  rządzą w  Po lsce . Szano­
w a ć  s łow a” - ape low ano  do cz ło n ­

k ó w  ra d y  p rogram ow ej, k tó rzy  za­

p e w n ia li je d n a k , że p rog ra m  będzie  

na m iarę  realiów .

B lo k  W yb o rczy  chce  zorgan izo­

w ać w  d n iu  3 m aja festyn. N ie  

będzie  on  je d y n ie  e lem en tem  k a m ­

p an ii w yborczej. C e n tro p ra w ico w ­

cy  ch cą  w  ten  sposób u czc ić  św ięto  

narodow e. D la tego  też zapew nio ­

no, że im p reza  odbędzie  się n ieza le ­

żnie od  daty  w yborów . O b ch o d y  

św ięta  m ają b y ć  po łączone  z u ro ­

czystościam i kośc ie lnym i.

(rr)

Spotkania 
na wsi

Zw iązek  M łodzieży  W iejskiej 
w raz z R a da m i S o łeck im i organizują 
27 m arca  o godzinie 14.00 w  Nos- 
kow ie  i 17.30 w  G órze  im prezę o na­
zwie „N iedzie lne  spotkania na w si” . 
O bydw a spotkania odbędą się 
w  w iejsk ich  dom ach ku ltu ry . W  p ro ­
gram ie m iędzy  innym i: konkurs  
w iedzy o wsi, loteria i w ystępy  kab a­
retów  - „N a  szage” , „P ig w y  z Żydo- 

w a” .

Kurkowe spotkanie
17 marca o godz. 17 w sali wy­

stawowej Muzeum Regionalnego 
odbyto się spotkanie z Tadeuszem 
Jakubiakiem, autorem  szk icu  h is­

torycznego na tem at bractw  k u rk o ­

w y ch  na z iem i jarocińsk ie j. M o n o ­

grafia ta została zam ieszczona w  21 

num erze Zap isków  Jaroc iń sk ich  

i stała się rów nież tem atem  czw art­

kow ego popołudnia.
Zaproszony przez in icjatora i gos­

podarza spotkania Eu gen iusza  C za ­

rnego - Tadeusz Ja k u b ia k  jest preze­

sem Zjednoczenia K u rk o w y ch  

B ractw  S trze leck ich  Rzeczpospoli­

tej i dyrektorem  M u ze u m  O kręg o ­

wego w  K a liszu . W  1978 roku  by ł 

kom isarzem  i autorem  scenariusza  

pierwszej i zarazem  olbrzym iej w y­

stawy w  M u zeu m  H istorii M iasta  

Poznania, na której zgrom adzono  

ponad 400 pam iątek ilustru jących  
sześciow iekow ą h istorię  bractw  k u ­

rkow ych . Tadeusz Ja k u b ia k  jest bo ­

daj najw iększym  znaw cą ty ch  or­

ganizacji dzia łających poprzez w iek i 

w  Polsce. Jego autorstw em  ukazała  

się w  1986 roku  ks iążka  p.t. „ K u r ­

kow e B ractw a  Strze leckie  w  W ie l­

kopolsce” .

Zebran i m ogli w ysłuchać historii 

zw iązków  strze leck ich  sięgającej 

X IH  i X I V  w ieku, k ied y  to pe łn iły  

w ażną rolę organizacyjną w  form o­

w an iu  lo k a ln y ch  społeczności. Po  

u padku  bractw  k u rk ow ych  w  latach  

trzydziestych, obecnie znów  przeży­

wają swój renesans. Trad ycja  zw iąz­

kó w  strze leckich  jest rów nież bar­

dzo bogata na terenie Z iem i Ja ro c iń ­

skiej, zw łaszcza w  N ow ym  M ieście, 

Jaraczew ie  i  K o tlin ie , o czym  m ogli 

się dow iedzieć zebrani, żyw o zainte­

resow ani reaktyw ow aw niem  tego 

ru ch u  rów nież u  nas, w  Jarocin ie . 

K am era ln ość  spotkan ia  spraw iła, że 

przekszta łciło  się ono w  rozm ow ę  

zgrom adzonych  w  M u ze u m  R e g io ­

na ln y m  osób. (jn)

,czas

Moda na0
„Traw ę”  pali się wszędzie - f 

dyskotekach, prywatkach i w szkol Ucz> 
Jes t dostępna dla każdego. NarkotJ Jaroi 
bez problemu można kupić w toalec; troci 
jarocińskiego „ogólniaka” . „Traw* tego 

wypiera alkohol. Na pry watkach je nja j 
coraz mniej butelek i coraz wię<<no 
słodkawego dymu. Oficjalnie wiad[ 
mo, że w Jarocinie rozprowadza 4 ° 2! 
„kom pot”  i „traw ę” . O  tym, że mtf n*e 1 
na kupić każdy narkotyk wie tyH|Poli< 

młodzież. gląd

P o d o b n o  co czw arty uczeń w&'ktoś 

szaw skich szkół średnich z a ż y i 

n arkotyk i. K a ż d y  ma z n im i stycj 

ność. W  toaletach m ożna kup 

w szystko: m arihuanę, haszysz, arf 

fetam inę, popu larny  „kom pot 

N ow ością  są nalepki nasączoi* 

L S D .  T o  m ałe kw adracik i z  kolor1* 

w ym i rysunkam i na wierzchy 

W k ła d a  się je  pod  język lub  po 

pow iekę. D yrekto rzy  nie w iedzą j> 

sobie poradzić  z  narkotyczną  plag' pc 
P róbu ją  zapobiec handlow aniu  

w arem  w szkołach. Chw ytają  

drastycznych m etod. W  niektórej»  

szkołach wejścia p iln ują  wynaj? ^  
ludzie z  firm  ochron iarskich . P ^ 

innych  uczniow ie w chodzą na kall, av 

m agnetyczną. D ea lerzy  pokona)^acl 

każdą  przeszkodę. Po  prostu n*L 0 

kotykam i handlują teraz wycb* 

w ankow ie szkoły.

Licealiści palą nadal 8dz
W  jarocińsk ich  szkołach narkot*^’ 

ki są jeszcze tematem tabu. Głoś<_  ̂

z ro b iło  się ty lko  przez chw ilę w  l'c'/()o( 

urn ogólnokszta łcącym . D o  dyrekL, ^  
doszło, że w toalecie handluje *0s. 
„ traw ą” .

- Kiedy czytaliśmy w gazetach o 
kotykach w warszawskich szkolni p 
wydawało nam się to bardzo o d le Ą i^  
Zdawaliśmy sobie sprawę, iż możed j  
również mieć len problem. Byl ły||< 

jednak dla nas szok  - m ów i Bro*bst; 

sława W ło d arczy k  - dyrekto r L - W ,  

w Jarocin ie. Pan

W y d a ło  się przypadkiem . P o d  Wa 

niec grudn ia  jedna z  uczennic wyi*rav 

dała  się przed swoją w ychow aw cAu  

nią, iż w szkole dzieją się gofSfoii 

rzeczy n iż  palenic papierosów  i pi1}*0 ■ 

a lkoho lu . D yrekc ja  przeprow adZT3" 

„śledztw o” . W  sprawę z a m ie s i l i  

nych było  pięć osób  (w tym je<ifaP 

dziewczyna). W szystkie z klas 

gich. Skręty (papierosy z  „trawSr^e 

sprow adzał d o  liceum  uczeń z I"! i  

w ego M iasta . Sprzedaw ał w  cenie i 011

12 do  20 tys. za papierosa. Przyz^i °' 

się do  stu. Tw ierdzi jednak, że 

dał ty lko  część tow aru. Resztę 

skradziono  w szatni. D o  pale1̂  

przyznała się ty lko  jedna z P°^W r 

rżanych osób. Pozosta li p o d o b n y  

ku pow a li d la  kolegów . U czn ia , 

ry  hand low ał przeniesiono do  >I"!1(C| 

klasy. Reszta m a karę w z a w ie s t  

niu. D yrekc ja  zdaje sobie spraw ęj2y 

nie rozw iązała problem u, ale na fjj|c 

zie nic więcej nie m ożna z r o K rr 

N ik o g o  nie p rzy łapano  na gorąC).[a]
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go terenu, ale przyjeżdżają również 
pleszewiacy. Większość to narko­
mani. Nie m a jeszcze narkotyko­
wych „biznesmenów". Rynek w za­
sadzie jest dziewiczy. Ale lada m o­
m ent może pojawić się ktoś wiet­
rzący w tym  dobry  interes.

„Trawa” przed klasówką
N a razie narkom ani to bardzo 

herm etyczna grupa. Najmłodszy 
przekroczył dwudziesty rok życia. 
Przeważnie pochodzą z biednych 
rodzin. Są wierni tradycyjnemu 
„kom potow i” , bo nie stać ich na 
amfetam inę czy LSD. D o tej pory

Buddha Smiiev-89 Smiiev 90

$
237

3odlot
t

o) uczynku. W ładze szkoły m ają żal do 
^Jarocińskiej policji, iż zlekceważyła 
$  trochę sprawę i nie pom ogła tak jak 
^.tego oczekiwano. Odm iennego zda­
n i a  jest policja. Twierdzi, że za póź- 
l(Jlno dowiedziała się o incydencie. 
sjPoza tym właśnie na prośbę dyrekcji 

itfnie rozwiązano tej sprawy po myśli 
?lkpolicjantów. N a razie pilnie przy­

glądają się uczniom. Czekają, aż 
^k toś zrobi fałszywy krok. A tym ­
c z a s e m  w toalecie handluje się dalej.

Ą 

J

Powyżej kilka wzorów nalepek nasączonych LSD. Zawartość narkotyku określa pikto-
VQT(l7Tl zamieszczony na papierku. ,JSudda” m a mniejszą dawkę niż „Gorbaczow”. Cena 
finalepki wzrasta wraz z  ilością narkotyku.

Lj(f%nek do wzięcia
P Na każdej dyskotece ktoś pali 

ai^rawę. Podobnie jest na prywat- 
j^ ach . Bywają takie, gdzie nie ma 
n3,vv ogóle alkoholu. A tm osferę stwa- 

narkotyk. M łodzież twierdzi, że 
przyszła m oda na „traw kow e” od- 
oty. Kiedy pytam  uczniów liceum, 

i^zic m ożna w Jarocinie kupić tra- 
01̂ ?» na twarzach pojawia się ironicz­
n y  uśmiech.
lief, ^  każdej klatce schodowej na 

00°-leciu i osiedlu Kościuszki. U nas 
, jT kiblu też, choć teraz ludzie są już 

0Możniejsi. Rano najlepiej kupować 
^  "Klubowej”. Nie trzeba długo szu- 
lĄ Qc' Coraz częściej ktoś cię zaczepia 
J  Pyta, czy chcesz kupić - mówi 
' ^ n n ic a  liceum.

Om 90

j L ^  nabyciem nie ma problem u. Jest 
^  kwestia ceny i jakości. Z  tą 
. (j^^tnią bywa różnie. Laika m ożna 
^T Szukać. Sprzedaje m u się tow ar 

słabej jakości. Czasem moż- 
1 i a nawet wcisnąć zwykłą suszoną 
^ \ awę, zerwaną wcześniej w ogród- 

Ceny też kształtują się różnie. 
T lnl (jeden papieros) kosztuje od 30 
\ 3 l ^  lysi?cy (uczeń w liceum sprze- 

w*?c za półdarm o). Trawę 
li się także w fajkach i lufkach 

^ r aP>erosowych. Nabicie jednej ko- 
dfptuje od 20 do 30 tysięcy. W  Jaroci- 

sPrzedaje się raczej konopie pol- 
1  ^ j est o wiele słabsze niż

e i ° n°pii indyjskiej, k tó rą  również 
* *  nabyć w naszym mieście, ale 

* ^ SZą cenę i znacznie rzadziej, 
tytasem ” jest również haszysz. 

eK s*a traw a przyjeżdża do Jaroci- 
»dC L Pleszewa, Poznania, Śląska, 
r f rocławia i K rakow a. Jeden z jaro - 
^ \  Przywoz* aż z Bieszczad
Ujf Nowosądeckiego. W sezonie na- 
;sn^0rnani sami hodują konopie. Roś- 
,ę,]le na Polach za Bogusławiem, mię- 
j l j5 ^ . ’nnymi uprawam i. Hodowcy 
jbl n!e O g ląd a ją  swoich roślin, regu- 
cyęrnie Podlewają i zbierają żniwo, 

andlują przeważnie ludzie z nasze-

nastolatkow ie raczej nie sięgali po 
cięższe narkotyki. Ale od trawy nie 
stronią. Tu nie m a podziałów. Palą 
bogaci i biedni. Dobrzy i słabi 
uczniowie. Większość mówi, że na 
tym  poprzestanie. Zm ienią zdanie, 
gdy w liceum ktoś zacznie hand­
lować LSD i am fetam iną.

Policja nie wie nic o tym , by 
w Jarocinie handlow ano innymi 
narkotykam i. Podobno raz ktoś 
próbow ał wprowadzić na rynek am ­
fetaminę. Za 0,1 gram a żądano 139 
tysięcy złotych. Z  uwagi na wysoką 
cenę tow ar nie cieszył się wielkim 
wzięciem. Policja nie słyszała, by 
ktoś handlow ał LSD.

- W liceum jest tylko trawa, ale 
w Jarocinie można kupić wszystko 
czego dusza zapragnie - mówi uczen­
nica L.O.

Amfetam inę sprow adza się z Ple­
szewa. Pigułka LSD kosztuje 150 
tys. złotych. M ożna również spokoj­
nie kupić „narkonalepki” . Popular­
ne są z symbolem Om a. Cena jest 
dość wysoka, bo sięga naw et 300 tys. 
złotych, ale jedna wystarcza dla 
dwóch osób. Ś rodki te nie są na razie 
tak  popularne jak  „ traw a” , czy 
„kom po t” . Być może jest to  tylko 
kwestia czasu. Przyzwyczaić m ało­
latów  jest bardzo prosto. W ystarczy 
poczęstować cukierkam i nasączo­
nymi LSD. D la zachęty. Później już 
wszyscy będą kupować. Am fetam i­
na, m arihuana i LSD działają po­
czątkow o pobudzająco. Zwiększa 
się potencjał intelektualny. Ucznio­
wie palą  więc „traw ę” przed klasów­
kam i. G łośno mówi się o tym, że 
w niektórych polskich szkołach m a­
turzyści zdawali egzaminy pod 
wpływem am fetam iny. Efekt jest 
wspaniały, w yniki rewelacyjne. N ie­
stety, tylko do  czasu. Później forma 
znacznie obniża się i spada poniżej 
przeciętnej. Ale o tym myśli się, gdy 
jest już  za późno.

Ćpać pod okiem mamy
D yrektorka liceum twierdzi, iż do 

wielu nauczycieli na razie nie docie­
ra prawda. N adal myślą, że problem  
narkom anii nie dotyczy jeszcze ich 
uczniów. Podobnie jest z dyrektora­
mi szkół. Bywają tacy, dla których 
problem  w ogóle nie istnieje. Do 
policji nie dotarły  informacje, by 
handlow ano narkotykam i w innych 
jarocińskich szkołach. Nie znaczy to 
jednak, że w pozostałych szkołach 
uczniowie są czyści. Kiedy p róbo ­
waliśmy kupić „traw ę” w Zespole 
Szkół Zawodowych n r 1, uczniowie 

kierowali nas do liceum, 
bo tam  się wszyscy za­
opatrują.

K adra  liceum pom ału 
otrząsa się z szoku. D y­
rekcja próbuje przeciw­
działać. Ale nie bardzo 
wie jak . Nie m a żadnych 
instrukcji. Teraz dopie­
ro kseruje się artykuły 
o narkom ani i każe czy­

tać nauczycielom. Większość nie 
zna w ogóle problem u. N ie wie 
nawet, jak  poznać, czy uczeń bierze 
narkotyki. Podobnie jest z rodzica­
mi. N a ostatnich zebraniach wycho­
wawcy klas powiadomili rodziców, 
że uczniowie palą „traw ę” . N iektó­
rzy bardzo się tym  przejęli. W ięk­
szość jednak wychodzi z założenia, 
że ich ten problem  nie dotyczy. 
D yrektorka żali się, iż rodzice nie 
starają się pom óc szkole i swym 
dzieciom. Kiedy dziesięć la t temu 
w ykryto w liceum podobną sytua­
cję, część rodziców obraziła się na 
dyrekcję. Twierdzili, że dyrektorka 
pom aw ia ich niewinne dzieci. Póź­
niej wszyscy przepraszali.

Rodzice nie widzą lub nie chcą 
widzieć, że narkotyki trafiły również 
pod ich dach. Często wynika to 
z braku zainteresowania swym po­
tomstwem. Straszna w skutkach 
może się również okazać zupełnie 
odw rotna sytuacja. Rodzice ślepo 
zapatrzeni w swe dzieci, wierzący 
w każde ich słowo m ogą zrobić 
jeszcze większą krzywdę swym wy­
chow ankom . Bardzo często dzieci 
ćpają pod ich okiem. Jeden z moich 
kolegów palił razem z kum plam i 
„traw ę” w swoim pokoju. M atka 
siedziała za ścianą. Gdy zapytała, co 
tak  śmierdzi, syn odpowiedział, że 
kolega przywiózł ty toń z zachodu. 
U spokojona wróciła do swych zajęć. 
Dziś płacze. Syn jest po kilku od­
wykach i dalej bierze „kom po t” .

Umierać, nie umierać?
- Wybór należy do ciebie

M arek K otański - działacz M O- 
N A R-u twierdzi, iż od m arihuany 
m ożna się uzależnić. W edług jego 
opinii traw a jest również pierwszym 
krokiem  do sięgnięcia po  twardsze 
narkotyki. M łody człowiek będzie 
szukał silniejszych wrażeń. C oraz 
więcej ludzi nie zgadza się z tą

opinią. Są również wśród nich osoby 
bardzo znane i poważane. Prof. Mi­
kołaj Kozakiewicz oficjalnie wypo­
wiada się za legalizacją haszyszu czy 
marihuany. W  wywiadzie d la Super 
Expressu powiedział m.in.: 
Zacznijmy od tego, że zataja się 
wartości marihuany czy haszyszu. 
Zostało stwierdzone naukowo, że te 
używki uzyskiwane z konopii są po­
mocne przy leczeniu 22 rodzajów 
schorzeń. (...) Przy tym  - i na to też 
są dowody naukowe - konopie indyjs­
kie, meksykańskie czy afrykańskie 
wywołują w organizmie mniejsze 
szkody niż papierosy (Super Express 
n r 20, 28-30 stycznia 1994 r.). Tyle 
tylko, że nie wszyscy naukow cy są 
tego zdania.

O strą kam panię za legalizacją lek­
kich narkotyków  prowadzi Piotr 
K latt - lider zespołu „Róże E uro­
py” . D o swych celów wykorzystuje 
m.in. łamy poczytnego pism a m ło­
dzieżowego „M agazynu M łodych 
Bandytów B R U M ” . W  jednym  z li­
cznych artykułów  pisze tak: Pa­
miętaj, że uprawa marihuany dla ce­
lów prywatnych to nic innego jak  
hodowla pomidorów w ogródku” 
(„B R U M ” , n r 1, w rzesień/ paździe­
rnik 93 r.). K la tt przeprow adza rów­
nież wywiady z członkami zespołów 
m łodzieżowych, idolami m ałola­
tów. W iększość twierdzi, że „ traw a” 
to świetna rzecz. W okalista „R óż

Marihuanę można „wyśle­
dzić”. Najczęstsze objawy pa­
lenia „trawy”, to:
- zaczerwienione oczy, powię­

kszone źrenice
- wyczuwalny swoisty słodki 

zapach w oddechu lub wło­
sach dziecka

- bladość, podbite oczy
- wyraźne zmęczenie i słab­

sza kondycja
- spadek wagi ciała
- zaburzenia koordynacji ru­

chów
- brązowoszare nasionka w 

kieszeniach ubrań czy zielo­
ny tytoń
Opisane oznaki nie są stu­

procentowym dowodem, że 
dziecko zaczyna brać. Powin­
ny jednak spowodować zain­
teresowanie rodziców stanem 
dziecka.

E uropy” lansuje hasło: „Palić - nie 
palić? W ybór należy do ciebie” . Ty­
le, że K la tt ma lat trzydzieści, a  lu­
dzie do  których pisze - naście. „Róże 
E uropy” nagrały ostatn io  płytę pod 
tytułem  „M arihuana” . W  ty tuło­
wym utworze w okalista śpiewa: 
„Najlepiej nigdy nic nie zażywać, 
trzymać się daleko od iluzji i czarów, 
ale jeśli musisz się tam zbliżyć to 
pamiętaj, że dla ciebie liczy sie tylko 
M A R IH U A N A .  Równie dobrze 
m ógłby powiedzieć: Nie popełniaj 
samobójstwa. Ale jeśli już bardzo 
chcesz to nie rzucaj się z okna, bo 
rozpryskuje się mózg i brzydko się 
wygląda. Lepiej zażyj tabletki lub 
otruj się gazem.

Beata Frąckowiak
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Kolejny numer „Zapisków 
Jarocińskich”

Po dłuższej przerwie ukazał się 
kolejny, 21 numer „Zapisków Jaro­
cińskich” - w ydaw nictw a pośw ięco­

nego przeszłości regionu. W ychodzi 

ono od 1983 roku  a w ydaw cą jest 

B ib lio tek a  Pu b liczn a  i M u ze u m  R e ­

g ionalne w  Jarocin ie.

Najnowszy numer „Zapisków” 
wypełnia szkic historyczny Tadeu­
sza A. Jakubiaka BRACTWA KUR­
KOWE NA ZIEMI JAROCIŃSKIEJ. 
A u to r od lat zajm uje się tą prob le­

m atyką  i losy organizacji loka ln ych  

przedstaw ił na szerszym  tle dziejów  

bractw  w  W ielkopolsce.

Tradycje  ruchu  kurkow ego  na 

Z iem i Jarocińskiej sięgają w ieku  

X V T L  W  1637 ro k u  powstało bractw o  

w  N o w ym  M ieście  nad W artą a 61 lat 

później w  Żerkow ie. B ractw a w  M ie ­

szkowie, Jarocin ie  i Jaraczew ie  roz­

poczęły  dzia łalność na przestrzeni 

X I X  w ieku, w  latach  1818, 1860 

i 1879. W  1927 roku  utw orzone zo­

stało jeszcze jedno  bractw o - w  W oj­

ciechow ie.

N ajw iększą trudnością przed  jaką  

stanął autor by ła  fragm entarycz­

ność źródeł. Żadne z  sześciu dzia ła­

jących  w  przeszłości bractw  ju ż  nie 

istnieje. K re s  ich  dzia łalności po ło ­

żyła okupacja  h itlerow ska. P o  w oj­

n ie na bardzo kró tko  odrodziło  się

bractw o w  M ieszkow ie, ale i ono 

zostało rozw iązane przez ówczesne  

władze. D okum entacja , m ajątek  

i pam iątk i w  większości uległy  znisz­

czen iu  lub  rozproszeniu. T y lk o  n ie­

w ie lka  część trafiła  do m uzeów . N ie­

liczne są także akta  przechow yw ane  

w  archiw ach. P oza  opracow aniem  

dziejów  bractw a w  N o w y m  M ieście, 

które w ydano w  1937 roku  z okazji 

obchodów  trzechsetlecia istnienia, 

n ie m a pub lik acji na ten tem at w  od­

n iesieniu  do Z iem i Jarocińskiej.

Pom im o  tych  trudności szkic T . 

Jaku b iak a  dostarcza w ie lu  interesu­

jących  inform acji sk ładających się 

na b arw ny  obraz życia strzeleckiej 

braci. O pisana została złożona stru­

ktu ra  organizacyjna, zwyczaje, ob­

rzędy, uroczystości brackie , praw a  

i obow iązk i członków , a także ranga  

bractw  w  społeczności lokalnej. A u ­

tor nie om ów ił tych kw estii statycz­

n ie ale ukazał także przeobrażenia, 

jak ie  n iosły  zm ieniające się w arunk i 

historyczne. N iektóre  bractw a ist­

n ia ły  przecież ju ż  na d ługo przed  

u p adkiem  Rzeczypospolitej, inne  

pow stały  w  czasach zaborów  a w szy­

stkie dzia ła ły  w  okresie m iędzyw o­

jennym .

C en n e  uzupełn ienie  tekstu stano­

w ią aneksy i m ateria ł ilustracyjny. 

Szczególn ie ciekaw e są fotografie 

cz łonków  bractw . Ile na tych  zdję­

ciach  zachow ało się z k lim atu  tam ­

tej, m inionej ju ż  niestety epoki! P o ­

dobny w alor m ają w ykazy  kró lów  

bractw  z Now ego M iasta, M ieszko­

w a i W ojciechowa.

Odznaka Zjednoczenia Kurkowych 
Bractw Strzeleckich Rzeczypospolitej 
Polskiej

U ka zan ie  się 21 num eru  „Zap is­

k ó w ” ucieszy na pew no coraz licz ­

niejsze grono zainteresow anych  

dziejam i naszego regionu, tym  b ar­

dziej, że na ostatniej stronie anon­

sow any jest ju ż  ko le jny  zeszyt po­

św ięcony W ładysław ow i M a rc in k o ­

w skiem u.

J. Jarocki

600-lecie Jaraczewa

Poznaj gminę - Cerekwica
Niedaleko Jaraczewa, około 6 ki­

lometrów, mieści się wieś Cerek­
wica. Według wielu badaczy ucho­
dząca za najstarszą w regionie Ja­
raczewa. W przeszłości była gniaz­
dem Cerekwickich herbu Zarem­
ba.

P o d  kon iec  X V I  lu b  na początku  

X V H  w ieku  w  jej posiadanie weszli 

Sośn iccy, a później Bojanow scy. N a  

przełom ie w ieku  X VIII i X I X  w łaś­

c ic ie lam i C e rek w icy  zostali Czaps­

cy.
W e wsi znajduje się zespół koście l­

n y  z łożony z kościoła, p leban ii i  do­

m u  parafialnego. Parafia  cerek w ie­

ka  uznaw ana jest za najstarszą na  

o ko licznych  terenach. Założona zo­

stała w  w ieku  X H ,  choć n iektórzy  

historycy  przesuw ają tę datę na 

w iek  X I. O  w iekow ości parafii m oże  

św iadczyć żyw a tradycja miejscowa. 

W 1637 roku  spisano m iejscow ą le ­

gendę m ów iącą o pow stan iu  kościo­

ła ju ż  przed 700 la ty  (czyli około  937 

r.), czego n ie należy jedn ak  brać  

dosłownie. P o  kościo łach drew n ia­

nych  z 1620 i 1680 roku, aktualn ie  

istniejący został w znies iony  w  la ­

tach 1948-50. P leba n ia  i  dom  parafia-

Patac w Cerekwicy. Stan z  1912 r.

ln y  pochodzą z początków  naszego  
stulecia. D ru g im  ciekaw ym  o b iek­
tem  jest pałac otoczony park iem

0 pow ierzchn i ponad  5 hektarów . 
P a łac  w znies iony  został przez h ra ­

biego Czapsk iego w  roku  1876. Jest 
to duży, dziesięcioosiow y, piętrow y  

późnoklasycystyczny budynek, 
ozdobiony 4 -kolum now ym  p orty ­
kiem . W  p arku  rosną trzy  po m n iko ­
we dęby szypułkow e o obw odach  

390, 426 i 488 cm . A k tu a ln ie  pałac
1 p ark  znajdują się w  gestii P ań st­
w ow ego M łodzieżow ego O środka  
W ychow aw czego. Zak ła d  jest jak b y  
kontynuatorem  poprzednich  p lacó­
w ek ośw iatow ych. H rab ia  C zapsk i 
przekazał bow iem  pałac w raz z par­
k iem  w ładzom  p ru sk im  z intencją  
utw orzenia tutaj ośrodka d la  m ora l­
n ie zan iedban ych  dzieci polskich, 
któ ry  pow stał ok. 1892 roku.

W  okresie m iędzyw ojennym  dzia­
ła ł tutaj z ko le i zakład w ychow aw ­

czy d la  chłopców , którego organiza­
torem  i dyrektorem  b y ł Stanisław  
K rzew iń sk i. W tedy też pow stały ko ­
lejne b u d y n k i znajdujące się na tere­
n ie parku .

O becn ie  m ieszkańcy  C erek w icy  
zajm ują się w yłączn ie  roln ictw em . 
W ieś dzie li się na C erek w icę  Starą  
(po praw ej stronie O bry) i C e re k ­
w icę N ow ą (po lewej stronie Obry). 
Zam ieszkuje ją  praw ie  450 osób. P o ­
m im o tego naturalnego rozgranicze­
n ia wieś żyje zgodnie. N iedaw no na 
terenie ośrodka w ychow aw czego  
p rzy  udziale  m ieszkańców  Starej 

i Now ej C e rek w icy  pobudow ano sa­
lę g im nastyczną (jak dotąd jedyną  
w  gm inie). Korzystają  z niej dzieci 
i  m łodzież naw et z sąsiednich m iejs­
cowości. Ja k  tw ierdzi radny Teodor 
G robe ln y , w ażnym  zadaniem  strate­
g icznym  dla w ioski w  b ieżącym  roku  

jest u tw ardzenie drogi pod las, a per­
spektyw iczn ie  doprow adzenie w o­

dy. (as)

ta je  bez  p ra c y  d łu że j n iż  dwanfc' ^ca 

c ie  m ie s ię cy . W  g m in ie  Ż e rk ó j^ ^  

ta k ic h  osób je s t  756. Ui*a

A n to n i  G . S p o k o jn y , sta rszym  

człow iek . D o  n iedaw n a  pracowni! n*°i 

pryw a tnej firm y , k tó ra  niestei wyi 

splajtow ała. D o  em e ry tu ry  braku] ̂ ar 

m u  trzech  la t p racy . T y lk o  trzeć ciej 

la t i  aż trzech, bo n ik t  go ju ż  terij zaai 

n ie  chce  zatrudn ić . D o b rze  choci# dat] 

że dzieci ju ż  dorosłe i dają soty 

radę  same.

Karol Z. N ig d z ie  dotąd nie pra#  

w ał. M a  21 lat. S k o ń c z y ł szkoK t 

przez  ro k  po b ie ra ł zasiłek , a teri* 

jest na  u trzy m a n iu  rodziców . ^  v 

ośm ioro  rodzeństw a. T ro je  jeszc#  ̂

się uczy, a le  reszta m og łaby  prac^ r 

w a ć - g d y b y  b y ło  gdzie. WszysO r 

u trzym u ją  się z n ie w ie lk ich  zarofe 

kó w  ojca. I z tego k a w a łk a  zierf  ̂

w o k ó ł d o m u  - upraw ia ją  w arzyć*  

J e d n a k  z im ą, g d y  praw ie  s k o ń cz  v 

się opał, o jciec m u s ia ł iść po  zasift* ? 

do op iek i. n

Franciszek W. M ó w i o sobie rtff 

chętnie: M am  n a  u tr zy m a n iu  ż(rf
i p ią tkę  dzieci. K ied yś  p ra co w a li zrr\n 
w  G m innej Spółdzielni, p o  W1 bud, 

u  pryw atnego . K ied y  m nie  zw olrfmor 

poszedłem  n a  kuroniów kę. Żo^księ 

zaczęła  chorować. K u ron iów ka  ̂ 'zow 

skończyła  i  zrobiło  się bardzo  ^port 

Do tego zim a . Rodzinnego  raie^pc^  

m y 1.002.000 i  dziesiątego  zabro^księ  

n a  chleb. S ą s ia d ka  p o ra d ziła  & Pj 

nie, by iść do opieki społecznej, m i • 

Jan Z. Z w o ln io n o  go w  ram acŁ u k  

re d u k c ji zatrudn ien ia . O d  tego c^dow 

su  jest n a  g a rn u szk u  o p ie k i spo^- j a  ̂

cznej. N ie  przeczę, że lubię so^narr 
w ychylić, ale p ra ca  - rzecz  śi/ńę^podj 

N a w et w  fa jr a n t  k u fe lka  n ie  ui^ma 

żam . Chociaż n a  to n ie wygląda^ioiec 

u m iem  dobrze pracow ać  - za p e ^ ija  

nia. W p-

P rze d  kom isją , specja ln ie  uV#Łkę i 

rzoną  w  U rzęd z ie  M iasta  i G m i^ u ?  

w  Ż e rko w ie , p rzesu n ę ły  się j^eczi 

d zies ią tk i ta k ich  osób. W szysf: W  

w  trudnej sy tuacji m ateria li^ arai 

w szyscy  gotow i podjąć jakąk^ku ] 

w ie k  pracę. G m in a  jest d la  w} 

ostatnią deską  ra tu n ku . W ia d o i^ z a  
je d n a k , że fundusze p r z y d z ie lc ie ż  

na organ izację  robót p u b liczn y ifoPła 

są ogran iczone. N ie  w szystk ich  ^ 

dzie m ożna  za trudn ić... Zadan i^ fys- 

kom is ji je st w ięc  w skazan ie  ty^f 

najbardziej potrzebu jących . I^°ż 
liczr

Óty
W ślad za sztandarową gminą ę

Ja k o  p ierw sza  w  rejonie  or£a^ an 
zacją robót p u b lic zn y ch  zajęła

gm in a  Jaraczew o.„Sztandaro^  ^  <

g m in a ” - tak podobno w yrażają

o n iej w  W ojew ód zk im  Urzęd^ ^ ^ 1 

P ra cy . W yniuchałem  w  tym  1&. 
p o rzą d zen iu  o bezrobociu  
T rzeba  było coś robić, bo wt& 
a k u ra t dużej grupie bezrobotnVCĄ * 

koń czy ły  się zasiłk i, zosta liby  
środków  do życ ia  - m ó w i w ójt 

ciej P ie la rz . K ie d y  w  Jaracze'': •-

zaczyn a li o rgan izow ać roboty  p^, ^

liczn e  - w  ro k u  1992 - pozyska11' ar 

funduszy  z u rzędu  p racy  b y ło  S* ^  c 

su n ko w o  łatw e. G m in a  zarob iła  F  iq ® 

dw ójn ie . B ezro bo tn i zna leź li zatf1!  

d n ie n ie  p rzyn a jm n ie j n a  sześć
¡i onh

sięcy. N a b y li p raw o  do zasiłku . ® 

k o n a li p rzy  ty m  szereg p ra c  11
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dla bezrobotnych
terenie g m iny . P a rk in g i w  R u s k u  

jt1 Jaraczew ie, ch o d n ik i w  G ó rze  

o!1 R u sku, droga w  C e rek w icy , św iet­

ni lica w  G o li,  renow acja  p a rk ó w  - to 

'¡i ty lko n iek tó re  inw estycje , jak ie  

udało się zrea lizow a ć d z ię k i robo- 

tem  p u b liczn ym . K o szty , ja k ie  po­

ił niosła gm ina, b y ły  n iew ie lk ie , bo 

»(w ynagrodzen ia  zostały  zrefundo- 

jj wane przez u rzą d  p racy. W ójt M a-  

5cl ciej P ie la rz  podkreśla , że d z ięk i 

rá zaangażow aniu m ieszkańców , w y- 

datki udaw ało  się czasam i znaczn ie
bi!

Jak podzielić?

W  ty m  ro k u  na  roboty  pu b liczn e  

R e jo n o w y  U rz ą d  P ra c y  w  Jaroc in ie  

postanow ił rozdysponow ać 3,4 m ld  

zł. Środków  jest tyle, że  ja k  byśm y  
się dobrze p rzy ło ży li, to przerobili­
byśm y  je  w szystk ie  u  siebie - m ów ią  

w  Jaraczew ie . G m in y  z n iec ie rp ­

liw ośc ią  czekają  na  p ien iądze. W y ­

ją te k  stanow i tu  Ja ro c in . P o czą t­

kow o  fundusze  m ia ły  b y ć  p rzy d z ie ­

lan e  p rop orcjon a ln ie  do liczb y  bez-

R oboty  publiczne to prace zorganizow ane przez organy gm in y  lub  

terenowe organy adm inistracji rządowej. P race  te mają służyć roz­

wojowi społeczno-gospodarczem u. O bejm ują realizację inw estycji 

dotyczącej ochrony środow iska, gospodarki w odnej, gospodarki leś­

nej, drogow nictw a, budow nictw a kom unalnego  czy  us ług  społecz­

nych.

O gran izator robót otrzym uje refundację przynajm niej części kosz­

tów zatrudnienia bezrobotnych. Fundusz pracy pokrywa koszty 
Wynagrodzenia bezrobotnego w wysokości nie przekraczającej 
75% przeciętnego wynagrodzenia. Refundacja  obejm uje też sk ładk i 

na ubezpieczen ie społeczne.
jf

zm niejszyć. T a k  b y ło  w  p rzy p a d k u  

^budowy p a rk ig u  w  R u sk u . T u  sa- 

niorząd b y ł w spom agany  przez  

'^księdza proboszcza, k tó ry  orga n i­

z o w a ł  p om oc m ieszkańców . T ra n s ­

p o r t e m  zajęli się ro ln icy , sp rzęt w y ­

p o ż y c z o n o  z P G R - u . W iadom o, że 

księdzu n ik t  n ie  odm ów i.

P ieczę  nad  robotam i p u b lic z n y ­

m i w  Ja raczew ie  sp raw uje  P io tr  

1 Łukaszew icz . Jest te ch n ik ie m  bu- 

^dowy dróg  i  m ostów , dlatego też 

ja k  zapew nia  w ójt - jak o ść  w y k o ­

nanych  pod  jego nadzorem  p ra c  n ie  

' Podlega dyskusji. W  zasadzie n ie  

m a prob le m ó w  z dyscyp lin ą . O n i  

J f}edzą, że n ie m a  żartów , n ie  m a  
!̂ ljaństw a , trzeba  się przy łożyć . 

W  przec iw nym  ra zie  - p a p ier  w  rę- 
fcę i  nie m a  ju ż  czego szu ka ć  a n i  

w  Urz?dzie p racy  a n i w  opiece spo- 
\  eQZnei  ” m ó w i o bezrobotnych  wójt. 
s L W artość p rac  w y k o n a n y ch  przez

tjaraczewskich b ezro b o tn ych  w  ro-
;u 1993 w y n ios ła  1 m ld  148 m in . 

w łasnych  środków  gm in a  m usia-, a i U U ^ w  g i l  m ie l u iu a ia -

*a ku P ić  m ateria ły , narzędzia , od  

julez roboczą, napoje chłodzące, 

1 P łacić tran sport itp . Z a m k n ę ło  się 

W szystko w  kw ocie  92 m in  500 

S’ 2*‘ ^eśli się  po rów n a  n a k ła d y  
H /^ artością  w y k o n a n y ch  prac, n ie  

J. °zna się dziw ić, że robotam i pub- 

Cznymi są zainteresow ane także  

 ̂,ne gm iny. P rze d e  w szystk im  Żer-  

.° 'v - 1 tu  lista  inw estycji zrealizo-  
^ p n y c h  w  ram a ch  robót pub licz-  

Jlr êSt m̂ P ° nuj4 ca: u łożen ie  2,2 
' 111 chodnika, bu d ow a  u lic  S łow ac-

i Leśnej z try lin k i,  rem onty  

'»o °^°rn  ̂ bu d ow a  sieci w odocią-  
. ^ch, gm in n ego  w y syp iska  

* c i i szereg in n y ch  prac  na rzecz  

• j lri^' W artość w y k o n a n y ch  
Vj\ 1993 ro k u  robó t w yn ios ła  

^ '^ ^ O O  zł. N a k ła d y  g m in y  za- 

^¿RQn ę^y się natom iast w  kw ocie  

z*- T rze b a  tu  dodać, że 

kow ie  bezrobotn i sam i w y- 

arzaJ  ̂ e lem en ty  beton ow e do  
;w Udow y dróg  i ch odn ików . N a  tere- 
pTle dm iny n ie m a  betoniarni, d late- 
jif0 też nie s tanow im y  d la  nikogo  

#̂0nkurencji - m ów i sekretarz  gm i- 

Kffy E w a  A n tk o w ia k .

ro bo tn ych  pozostających  bez pracy  

dłużej n iż  12 m iesięcy. W  gm in ie  

Ja ro c in  ta k ich  osób jest 2.081. J e d ­

n a k  w ładze sam orządow e stw ier­

dz iły , że n ie  są w  stanie w y k o rzy s­

tać p rzys łu g u ją cych  im  dw óch  m i­

lia rd ów . Zorgan izu ją  roboty  p u b ­

liczn e  ty lk o  d la  42 osób, co pociąg­

n ie  za sobą re fundację  w y n a g ro ­

d zeń  w  w ysokości 1,122 m ld  zł. 

Pozosta łe  p ien iądze  postanow iono  

w ięc p rzy d z ie lić  in n y m  gm inom . 

Je d n a k  zasady podzia łu  w zb u d ziły  

kontrow ersje . Szczegó ln ie  n ieza­

d ow olone  są w ładze sam orządow e  

Ż erko w a. G m in ie  Ja raczew o  p rzy ­

dzie lono  b ow iem  z  fu nduszu  p racy

1,020 m ld  zł, a g m in ie  Ż e rk ó w  816 

m ilion ów . T y m cza se m  liczba  b ez­

ro bo tn ych  pozostających  bez p racy  

pow yżej d w u n astu  m iesięcy  jest 

w  Ż e rk o w ie  o w ie le  w yższa. W ynosi 

756 osób, podczas gdy  w  Jaraczew ie

- 414 osób. M a r ia n  M a jch e r  - k ie ro ­

w n ik  R e jonow ego  U rz ę d u  P ra cy  

tw ierdzi, że p rzy  podzia le  środków  

b ra ł po d  uw agę aktyw ność  gm in  

w  zeszłym  roku : M y w  zasadzie  n ie  
p rzyd zie la m y  kw ot, a le liczbę osób. 
W Jaraczew ie  będzie m o żn a  za tru ­
dn ić  38 osób, a  w  Żerkow ie 30. T ak  
sam o było w  ubiegłym  roku. W  Ż e r ­

kow ie  bu n tu ją  się: Nie m o żn a  bez 
końca nagradzać„sztandarow ej 
g m in y ”, tym  bardzie j że u s ta w a  
takiego k ry te riu m  nie przew idu je
- m ów ią. R ozp orząd zen ie  M in is tra  

P ra cy  i P o lity k i Socja lne j z 17 X II

1991 ro k u  za leca  p rzy  ro zp atryw a­

n iu  w n iosk ów  uw zg lęd n ien ie  stanu  

bezrobocia  na  d a n y m  te ren ie  - p re ­

ferencję  ty ch  rejonów , w  k tó rych  

jest ono najw yższe.

Na otarcie lez
O rg a n e m  op in iu ją cym  dzia łan ia  

R e jonow ego  U rzę d u  P ra c y  jest R e ­

jo n o w a  R a d a  Z a tru d n ien ia . W  jej 

sk ład  w chodzi 12 osób: trzech zw iąz­

kow ców , trzech  p rzedsta w ic ie li ad ­

m in istracji rządow ej, trzech  p rze d ­

staw icie li zak ład ó w  p ra cy  i trzech  

przedsta w ic ie li sam orządu. P rze ­

w o d n iczą cy m  rad y  jest - zgod­

n ie  z ustaw ą - k ie ro w n ik  U rzęd u  

R ejonow ego. W  Ja ro c in ie  - H e n ry k  
Szym czak .

A b y  zaop in iow ać p rzy d z ia ł środ­

k ó w  na  roboty  p u b liczn e , ja ro c iń s­

k a  rada zatrudn ien ia  zebrała  się 10 

m arca  . W  trakc ie  posiedzen ia  naj­

aktyw n ie j d ysku to w a li je d n a k  

przedstaw icie le  sam orządów  lo k a l­

n y ch  n ie  będący  cz ło n k am i rady. C i 

ostatni natom iast zab iera li g łos je- 
d y n ie „w y w o ła n i do ta b licy ” .

N ajbardzie j n iezadow olone  

z propozycji u rzędu  p ra cy  b y ły  

rzecz jasna  w ładze sam orządow e  

g m in y  Ż erkó w . B u rm is trz  Janusz  

Ja jczy k  nalegał, aby  p rzy jąć  w y ra ­

ziste k ry te r ia  p rzy d z ia łu  funduszy  

d la  poszczegó lnych  gm in: P rzy ­
dzielona gm inie  kw o ta  pow inna  
w yn ika ć  ze  stosunku  liczby bezro­
botnych - n ie  m ających  p ra w a  do 
za siłku  - do środków , ja k im i dys­
ponuje  u rzą d  pracy. M etodą tych  
prostych  obliczeń u zyska liśm y  
kw otę 1,3 m ld  zł. I  o przydzie len ie  
tej kw oty  w nioskuje  U rząd M iasta  
i  G m iny  w  Żerkowie. K a żd a  in n a  
m etoda pod zia łu  sprow adza  się ra ­
czej do przetargów  i  w ysza rp yw a -  
n ia  sobie p ien iędzy. M im o  oporu  

żerk ow ian  rada za tru dn ien ia  p rzy ­

ję ła  je d n a k  podzia ł ś ro d kó w  zapro­

p on ow an y  p rzez  u rząd  p ra cy .„N a  

otarcie  łez”  zaakceptow ano p rop o ­

zycję  b u rm istrza  Ż e rko w a, by  w y ­

stąpić o dodatkow e śro d k i na  robo­

ty  p u b liczn e  p rzy  bu dow ie  oczysz­

cza ln i śc ieków  w  Żerkow ie . M a r ia n  

M a jch e r  ty le  m ó w ił je d n a k  o nie- 

przek racza ln ośc i budżetu , że tru d ­

no  m ieć nadzieję na  te dodatkow e  

środki...

B ezrobotn i pozostają bezrobotnym i

S am o rząd y  Ja raczew a  i Że rk o w a  

przodują  w  o rgan izacji robó t pub-

g m in y  w  Że rk o w ie  - E w y  A n tk o ­

w ia k  u rząd  p ra cy  d z ia ła  opieszale, 

n ie  do trzym uje  term in ów , n ie  

w draża  w łasn ych  in icja tyw . ”Bez­
robotni chcą pracow ać, a  m y  n ic  
nie  m ożem y zrobić, bo u rzą d  ciągle 
p rzek ła d a  te rm in y”. M a r ia n  M a j­

ch er tw ie rd z i natom iast, że po­

śp iech  do n iczego n ie  prow adzi: 

Robót i  ta k  nie będzie m o żn a  pro­
w a d zić  p rzez  dw anaście m iesięcy  
w  roku. Z  obliczeń w yn ika , że fu n ­
d u szy  w ysta rczy  ty lko  n a  siedem  
miesięcy. L im it je st ściśle w y z n a ­
czony i  przekroczenie go będzie k a ­
ralne. P ow inn iśm y z robotam i ru ­
s zy ć  od 5 kw ietn ia .

W  ferw orze  w a lk i o śro d k i na  

organ izację  robó t p u b lic zn y ch  n ie  

w o ln o  zapom nieć, że p rob lem u  

bezrobocia  n ie  da się w  ten  sposób  

rozw iązać. C zesław  N o w a k  - p rze ­

w o d n iczą cy  O P Z Z  R e jo n u  Ja ro c in  

i  jednocześn ie  cz ło n ek  Rejonow ej 

R a d y  Z a tru d n ie n ia  zw raca  uw agę  

na  fakt, że podstaw ow ym  zadan iem  

u rzęd u  p racy  p o w in n o  b y ć  pośred­

n ictw o, p om oc w  poszu k iw a n iu  za­

tru dn ien ia . T y m cza se m  u rzą d  za­

jm u je  się g łów n ie  rozdz ia łem  i w y ­

p ła ca n iem  p ien iędzy. M a r ia n  M a j­

ch er także  jest zdania, że u rząd  

p o w in ien  się  zajm ow ać p ośredn ict­

w em  p racy . N ie  pozw ala ją  na to 

je d n a k  m ię d zy  in n y m i tru d n e  w a ­

ru n k i lo ka lo w e  (np .„gab inet” k ie ­

ro w n ik a  to k ą t oddzie lon y  szafą od  

b iu re k  pozosta łych  pracow ników ), 

któ re  po p ra w ią  się dop iero  po prze­

n ies ien iu  b iu r  na u licę  H a lle ra . P o ­

z a  tym  m u sim y  zna leźć  opera tyw ­
nego człow ieka, k tó ry  za jm ie  się 
pośrednictw em  pracy  - będzie  
u tr zy m y w a ł s ta ły  k on tak t ze w szy ­
stk im i przedsięb iorstw am i i  z  bez-

& E T Z  R .O d O T t s l Y -

liczn y ch . R ó żn ią  się je d n a k , jeśli 

chodzi o ocenę d zia ła lności ja ro c iń ­

sk iego u rzęd u  p racy . M nie się 
z  urzędem  p ra cy  w spółpracuje ba­
rdzo  dobrze. M oże dlatego, że  w  te­
m a t w eszliśm y od samego począ tku
- m ó w i M ac ie j P ie la rz . W ójt zaprze ­

cza, ja k o b y  dobra  w spó łp raca  m ię ­

d zy  u rzęd am i b ra ła  się stąd, że M a ­

ria n  M a jch e r  m ieszka  w  R u s k u  

(gm ina Jaraczew o): T o  sq. in s yn u a ­
cje żerkowskie, że m y  tu  sobie s za ­
chrujem y. Z d a n ie m  sekretarza

robo tnym i. Tylko, czy  zd o ln y  czło­
w iek  będzie pracow a ł za  tak ie  p ie­
n iądze?  - sk a rży  się M a r ia n  M a j­
cher.

N a w e t najlepsze  w a ru n k i lo k a lo ­

w e  i na jzdo ln ie jszy  p ra co w n ik  n ie  

zapew nią  je d n a k  p ra cy  p raw ie  sze­

śc iu  tysiącom  b ezrobotnych , bo ty ­

lu  ich  jest w  naszym  rejonie. P rzy ­

d z ie lan ie  śro d kó w  na a k ty w n e  for­

m y  zw a lcza n ia  bezrobocia  nada l 

w ięc będzie  w zb u d zać  dużo em ocji.

Aleksandra Pilarczyk 
Ewa AntlrA«;łok
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R e a l n a  p o l i t y k a  O l e s z c z u k a
Spotkanie nie zgromadziło na pewno tłumu. Szkoda, 

bo było czego posłuchać i uzyskać informacje o „cudach” 
w Kamieniu Pomorskim od samego „cudotwórcy” - b u r­
m istrza m iasta Stefana Oleszczuka.

Stefan O leszczuk od czterech lat 

jest burm istrzem  K am ien ia . K ie d y  

obejm ow ał rządy, stopień bezrobo­

cia w ynosił tam  25% (w tym  sam ym  

czasie w  Polsce  8 - 10%). O becn ie  

w  K a m ie n iu  Pom orsk im  w spó łczyn­

n ik  ten w ynosi 17% (w kra ju  ponad  

16%, a woj. szczecińskim  ok. 25%). 

W  roku  1990 gm ina startow ała z 45- 

procentow ym  deficytem  budżeto-

U n ia
P o l it y k i
R e a l n e j

w ym . T e raz  w  budżecie m a znaczne  

nadw yżki. W  czasie sw oich rządów  

O leszczuk  likw idu je  przedszkola, 

żłobki, dom y ku ltu ry . N ie  oznacza 

to, że w  K a m ie n iu  dzieci siedzą w  do­

m ach. Pow stają przdszkola  p ryw at­

ne.

U b iegłoroczny M iędzynarodow y  

F estiw a l M u z y k i K a m era lne j i O r ­

ganowej, k tó ry  odbyw a się w K a ­

m ien iu  P om orsk im  od 25 lat, został 

zorganizow any bez dotacji gm iny. 

N ie  dopuścił do tego burm istrz. Im ­

preza przyniosła, po raz pierw szy  

w  swojej historii, dochód.

W  1990 roku  w  kam ień sk im  urzę­

dzie m iasta i gm in y  by ło  zatrudn io­

n ych  45 pracow ników . O becn ie  kad ­

ra urzędnicza w ynosi 27 osób. Właś­
ciwie to w ystarczy łyby  tylko 3 osoby
- burmistrz, zastępca i w oźny  - żar­

tuje O leszczuk. Średn ia  pensja 

w  urzędzie w ynosi ok. 9 m in  zł. 

B u rm is trz  zarabia 22 m in  zł. Jednak  

kolejne pensje przeznacza na fudna- 

cje osób n iepełnospraw nych, doży­

w ianie dzieci w  szkołach.

P rzez  ostatnie lata w  gm in ie  K a ­

m ień  P om orsk i zostały także radyla- 

nie obniżone w szelkie  podatki, na­

zyw ane przez O leszczuka  za legali­

zow aną grabieżą, upaństw ow ionym

złodziejstwem . ,JCażdy człowiek 
znacznie lepiej wie, co d la  niego 
dobre. Wie to znacznie lepiej niż  
jakakolw iek w ładza. Nie może być 
tak, że przychodzę do państw a  
i przekonuję, że jeżeli wezm ę w asze  
pieniądze, to znacznie lepiej je w y­
korzystam  n a  w asze potrzeby. Tego 
się po prostu nie da  zrobić. Jeżeli 
ktoś coś takiego wa.m obiecuje, pro- 
____________ ponuję potrakto­

w ać go jako  takie­
go, który w yp ił
o dw ie sety za  dużo, 
albo nadaje się 
tam, gdzie leczą 
głowy. W ładza, któ­
ra  nie zna  lepiej od 
w as w aszych po­
trzeb, nie może też 
lepiej od w as spoży­
tkow ać w aszych  
pieniędzy. Dlatego 
w ładzy  ja k  na j­
mniej. Człowiek nie 
jest głupszy od byd­
lęcia.” Dodaje, ta k ­

że, że budżety gm in  

p ow inny  być jak  

na jm niejsze., „Im  
m niejszy budżet, 
tym  m niej pienię­
d zy  zdarto  z  ludzi.” 
W brew  pozorom , 

w  budżecie K a m ie ­

n ia  są pien iądze na  

inw estycje i stano­

w ią  aż 55% tego b u ­

dżetu (średnio 

w  kraju  16,1%).

B u rm is trz  K a ­

m ien ia  ocenił także 

ostatnie lata cent­

ra ln ych  rządów  w naszym  kraju: „W 
Polsce od k ilku  lat coraz to nowe 
ekipy obiecują ludziom, ja k  to będzie 
dobrze, kiedy to oni dorwą się do 
koryta . A  Polacy zm ieniają  te w ła­
dze. R óżnica polega tylko na  tym , że 
jedne świnie odchodzą od koryta, 
a drugie do niego przychodzą. Pola­
cy głupieją, bo ju ż  nie w iedzą  kom u  
w ierzyć. N ie m a żadnych  autoryte­
tów. Trw a n ieustanna karuzela  sta ­
nowisk. System  się n ie zm ienia. T y l­
ko usunięcie kory ta  spowoduje, że 
zacznie się żyć  lepiej w  Polsce. Ci, 
którzy pow iadają, ja k  np. pow ażny  
ekspert p a n  K uczyńsk i z  Unii Demo­
kratycznej „no przecież m yśm y spo­
ro zrobili (...)” zapom inają , że podo­
bnie tłum aczyli się aktyw iści 
PZPR-u ,,No przecież ten socjalizm  
nie był ta k i zły. Przez 45 la t coś 
zrobiliśm y”. Filozofia jednak  nie po­
lega na  tym , aby nie zrobić nic. 
T rudno jest żyć  i  nic nie zrobić. 
Prostackie, ciemnogrodzkie p y ta ­
nie: czy m ożna  było zrobić więcej? 
N asza  odpowiedź brzmi: T a k! Moż­
na  było zrobić znaczn ie  więcej nie 
oszukując ludzi. Nie m arnu jąc tych  
niebotycznych pieniędzy, jak ie  ka ż­
dego dnia  w  Polsce są m arnow ane. ”

Po zakończen iu  m onologu na te­

m at tzw. idei spontanicznego ładu

- „człow iek znacznie lepiej w ie od 

w ładzy, co d la  niego dobre” - na­

stąpiła seria pytań  z sali.

W „Gazecie Wyborczej” wyczy­
tałem, że po raz kolejny przezna­
czył pan swoją pensję na cele cha­
rytatywne. Muszę się więc zapy­
tać, czy ma pan inne źró d ło  utrzy­
mania, sk oro  je st pa n u  n iep o trzeb ­

na  pensja? Czy m oże utrzymuje 
panf. żona?

Jest to tak, że żona m n ie  zatrud­

nia, abym  ciężko pracow ał obraca­

jąc jej kapitałem . Sądzę, że uczciw ie  

zapracow uję sobie na ten kaw ałek  

chleba i op ierunek. Korzystam  oczy­

w iście z socja lizm u, czy li G ie łd y  P a ­

pierów  W artościow ych, na której ja ­

ko  tako sobie-radzę.

Wspomniał pan o ustawach, któ­
re zobowiązują gminę do konkret­
nych działań, np. świadczeń na 
opiekę społeczną. Jak pan sobie 
radzi z takim ustawodawstwem?

P o  prostu interpretuję praw o, 

w  taki sposób, aby np. zasiłków  

z op iek i społecznej dać ja k  najm niej, 

narażając się przy  okazji ko leg iu m  

przy  sejm iku  sam orządow ym , który  

to przez moją gm inę  m a bardzo dużo  

pracy. U ch y la ją  oczyw iście  co drugą 

decyzję. Jest to w  zasadzie zabawa  

w  kotka  i w  m yszkę. M n ie  to jednak  

pozw ala  w ydaw ać znacznie mniej 

p ien iędzy na pasożytów  n iż  inne  

g m iny. E fek tyw ność  tych  środków  

rozdzielanych przez opiekę społecz­

ną woła o pom stę do n ieba. (...) P rze ­

p isy  są takie, że często pozw alają dać 

zasiłek osobom , które  posiadają an­

teny satelitarne, bądź za te p ien ią­

dze sobie je  fundują. T o  oczyw iście  

burzy  krew , bo nie jest to spraw ied­

liwe.

Jak pan ocenia swoje szanse na 
następną kadencję?

50% na 50%. B ędzie  totalna jatka  

m iędzy neokom unistam i z U n ii P ra ­

cy  a U P R -em . (...) P lanu ję  zdobyć  

Szczecin. M a m y  taki m akiaw elicz- 

ny, ponadpartyjny  zam ysł ja k  to zro­

bić. Jest je d n a k  zbyt w cześnie, aby

0 tym  pub liczn ie  m ów ić. Szczecin  

jest obecn ie na poziom ic K a m ien ia  

z 1990 roku. M a  dw udziestopięcio- 

procentow y deficyt budżetow y ju ż  

na starcie. (...) Zapew niam  państwa, 

że za półtora roku  pow stanie w  P o ­

lsce lobby  złożone z po lskich  gm in, 

z któ rych  80% będzie zadłużonych, 

które będzie w yło  o oddłużenie. B ę ­

dzie silniejsze n iż  górn icy , hu tn icy

1 ro ln icy  razem  wzięci. B ędą  bardzo  

dobrze zorganizow ani. K to  za to za­

płaci, pozostaje d la  m nie  tajem nicą. 

(...) Za  półtora roku  obudzim y się 

z łapam i w  nocn iku . C i, k tó rzy  teraz 

kraj u trzym ują, m ają się ju ż  bardzo  

kiepsko. W tedy nie będzie m ożna  

n iko m u  w yp łac ić  zasiłku  dla bez­

robotnych, zasiłku  z op iek i społecz­

nej. N ie  będzie naw et na obecny  

poziom  utrzym an ia  szpitali, oświaty  

itd. O by  tak się n ic  stało. O by  w padł 

tutaj na b ia łym  k o n iu  jak iś  m ądry  

generał i zrobił porządek. D em ok ra ­

cja chyba tego nie uczyni.

Jaki procent głosów zdobyła 
Unia Polityki Realnej podczas 
ostatnich wyborów parlamentar­
nych w gminie Kamień Pomorski?

W  gm in ie  nie robiliśm y praktyi 

nie  kam p an ii przedw yborczej, i 

je d n a k  w y n ik  9,7%, co daw ało ni 

trzecie m iejsce w  gm inie. Z  Soi 

szem  Le w icy , jak o  m item , czyli 4 
sow aniem  na Kw aśn iew skiego, f 

sposób by ło  w ygrać. Z dobyli 26* 

U n ia  P racy  zdobyła  13%. Z  U P  jf 

teśm y w  stanie teraz w ygrać. Na! 

m iast z Sojuszem ...trudno m i potf 

dzieć, chociaż też m am  pew ną f 

dzieję. D latego, że w  gm inach  i* 

będzie głosow ania na  A lk a  Kwi 

niew skiego. (...) S L D  n ie bardzo f 

w  k im  w ybierać na dole. Centra#  

m a m oże now e tw arze, now ych 1 

dzi, natom iast w  terenie nie. Są 

często starzy, spran i prezesi, dyr« 

torzy. Stara  nom enklatura, ktf 

m a tyle  za pazuram i i k tó rym  trt 

niej w ybaczyć n iż  tym  na szczęt 

centra lnym . M oże nasz w y n ik  U 

naw et najlepszym  w gm inie. NaV' 

jeżeli się tak  n ie  stanie, to szat nie 

co rozdzierać. N ie  m a tego złego,* 

by na dobre n ie w yszło. Z a  dw a W 
przyjdą i poproszą, abyśm y wróci1 

Jeże li będziem y chcieli.

Co pan sądzi o swoich kolegi 
z  UPR-u w Jarocinie, którzy p0*j 
czyli się z socjalistami z PC i „Ŝ  
darności”?

Ja  nie w iem  z k im  oni m ają tuj 

sojusz. M u s im y  się um ów ić co 

jednego, socja lizm  to nie form ^  

przynależność ty lko  sposób m ys! 

nia. W ięc jeżeli naw et ko ledzy  za'1 

sojusz z U n ią  P racy, co się zdarZi' 

bodajże w  Su le jów ku  pod Wars3 

wą, a na ile znam  kolegów  z ter*[ 

są to doktrynerzy, czyli m ożn a1 

zarzucić  w iele, ale n ie  to, że nie 

orędow nikam i podchodzenia do i1 

wiązań program ow ych, a n ie  P* 

sonalnych. Raczej b y łaby  to ostatf 

siła, któ ra  chcia łaby  w alczyć o i* 

łk i, a nie o rozw iązania. W  zwią^ 

z tym , uperow cy m ogą wejść w  P 
licję z każdym , kto  akceptuje ml1! 

podatków , m niej b iurokracji, mi11 

złodziejstwa. T o  często są lu$ 

z U D , z K L D .  (...) N ie  uprzedzam y’ 

do ludzi, średnio rzecz b iorąc , 

i u  nas są tacy  ludzie, k tó rz y 1 

nazw ę U n ia  P ra cy  działają ja k  fe­

na czerw oną płachtę. Są to dot^ 

pojęci pragm atycy. C h c ie lib y  zr^ 

m aksym aln ie  dużo. N a  ile  tu i te(l 

jest to m ożliw e. W ięc każda koaltf 

z każdym , kto  chce w sposób sp 

w ied liw y, dzie lić nasze w spólne P'. 

niądze. D la  ciekaw ostk i podam ., 

jedyny  przedstaw icie l S L D  w  naSj 

radzie głosuje zgodnie z nam i pra'1 

przez całą kadencję.

Pańska opinia na temat nô  
ordynacji wyborczej do rad gn̂

W ybór z dwojga złego. S tara   ̂

now a jeszcze gorsza. Trzeba  

zrobić w szystko, aby  now ą stoflj 

dować. Jestem  członk iem  rady J 

sam orządu przy  prezydencie  Ą 
i rada zaproponow ała prezyden ci 

takie kom binacje, któ re  dopro''] 

dzą do storpedow nia takiej ordy^l 

cji. D obrze  by było, gdyby kadei>, 

każdej rady kończy ła  się w raz z

cem  roku  budżetow ego. A b y  fc .  
drug ich  nie uszczęśliw ia li przyg0̂ ; 

w anym  przez siebie budżetem* * 

torpedow anie m oże doprow adź#  j 
now ej w ojny na górze, którajedty  

nas, tutaj na dole m ało obcho^ 

P a n  prezydent lub i w ojny. M y  J 

teśm y ty lk o  doradcam i. C o  pre>j 

dent z tym  zrobi? N a  ile  go znam;; 

załatw i jak ieś interesy, a istn1 

drobna szansa, że z tego coś dobff 

wyjdzie.

Robert Kaźmier«^
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Rozwiązanie „13 • MIŁOŚĆ”
Walentynkowy konkurs „13  • MIŁOŚĆ” rozstrzygnięty. Spośród 

„góry” kartek wylosowaliśmy pięciu szczęśliwców. Licencjonowane 
kasety magnetofonowe otrzymują: M a łg o r z a ta  N e y d e r  (Jarocin) 
Kasztanowa 6 /3 4 , Iw o n a  G re m b o w s k a  (Jarocin) Waryńskiego 7 /8 , 
R o b e r t  W a l i s z e w s k i  (Jarocin) Konstytucji 3  maja 2 7 J 2 9 . KoszuLki 
w ylosow a li A g n i e s z k a  S z w a ł e k  (Kotlin) Wola Książęca 111 , A n n a  
W i ś n i e w s k a  (Jarocin) Zygmunta Starego 6. Nagrodę specjalną  
otrzymuje B a r b a r a  W ie r z o w ie c k a  Witaszyczki 2 9 . Pop isa ła  się 
ona znajomością aż stu tytułów piosenek, w  których występuje 
słowo „kochać” lub „m iłość”.

Dzięki! Do zobaczenia w  następnym konkursie.

Na kawę

Lekcje skończyły się wcześniej 
1 do odjazdu pociągu jeszcze dobre 
dwie godziny. Co ze sobą  zrob ić  
Przez tyle czasu?

G o rące  p o p o łu d n ie  w y g an ia  
Wręcz z dom u, ale dokąd pójść? Nie 
Woźna b e z  k o ń ca  sz w en d ać  się  
ulicami.

W reszc ie  p o z n a łeś  o so b ę , na 
której ci zależało. W arto byłoby za­
prosić  ją  g d z ie ś ,  
gdzie m iło  p łyn ie  
czas.

Są to sytuacje, w k tó ry ch  m ło­
dzież znajduje się bardzo  często . 
Tym bardziej, iż wiosna za pasem . 
Jednym z rozwiązań są k a w ia ren k i 
i k luby  m łodzieżow e. W ybór nie 
jest duży. Styl i spo­
sób prowadzenia nie­
k tó ry c h  loka li po ­
zostawia wiele do ży­
czenia. Po prostu nie 
odpow iada  c zę śc i 
m łodego pokolenia.
O to, czym  m o że  p o ­
szczycić s ię  J a ro c in  
' festiw alow e m ia s ­
teczk o , l ic z ą c e  n a  
Co d z ie ń  k ilk a  ty- 
s‘¥cy m łodzieży .

H Z Z E R IA  D A  
W AURO j e s t  b e z '* “ ’
N tp ien ia  najlepszą kaw iarnią w  na- 
S2yrn city. M ożna w niej nie tylko 

h e r b a tę ,  a le  i z je ść  co ś  
ciepłego Specjalnością je st pizza.

zynna je st codziennie, z wyjątkiem 
n'e d z ie l - a s z k o d a . W  dni po­
wszednie od godz. 10 do 19 przewija 
Sl? przez nią wielu ludzi, w większoś­

ci młodzieży. T rudno  tam  o wolne 
m iejsca, gdyż je s t lokalem  bardzo 
łubianym . Zawdzięcza to swojemu 
w nę trzu  u trzy m an em u  w  tonacji 
biało-fiołetowej oraz specyficznemu 
nastrojowi, jaki tworzą kwiaty i ła­
g o d n ie  św ie c ą c e  k in k ie ty . N a 
szczególną uw agę zasługuje stolik 
przy oknie, k tó ry  stanowi wspaniały 
punkt obserw acyjny na rynek . W 
Pizzerii Da M auro  m iło i szybko 
płynie czas.

FIESTA  powstała niedawno a już 
zyskała sobie wielu zwolenników. 
M imo iż je s t  kaw iarenką m ałą, to 
jednak oryginalne w nętrze sprawia 

w rażen ie  lokalu  
p rz e s tr z e n n e g o  
i „św ieżego”. Na 

m in u s  je s t  jed y n ie  zao p a trzen ie  
bufetu . Poza licznym i gatunkam i 
piwa można kupić tylko chipsy lub 
danie ciepłe. Najwięcej młodzieży 
miejscowej przychodzi wieczorem.

l-fCAW/ARHlNKl-
l f r . L A  m i

W  godzinach południowych kliente­
lę stanowią głównie ludzie oczekują­
cy na pociąg lub PKS. F iesta  je s t 
czynna od 10 do 22.

S P O R T O W A  odw iedzana je s t 
zazwyczaj przez miłośników basenu 
i czasam i uczniów SP 5. Nie są w sta- 

Dokończenie na następnej stronie

Jak z  nim  p o s tę p o w a ć ?
K ochane dziewczyny! Czy czu-

j^cie

tak,
wiosnę w powietrzu? Zapewne 
jak już wiecie wiosna sprzyja 

WiiSarom, te zaś mają to do siebie,
| umożliwiają poznanie wielu 
1 c^°paków, a co za tym idzie 
| kochanie się. Tak, tak to już jest 
ter> czas. Jednak pamiętajcie, jeśli 
c ĉecie zatrzymać ukochanego przy

sobie, to musicie wiedzieć jak z nim 
postępować. Poniżej podajemy 
wam 4 najczęściej spotykane 
metody.

Wiele dziewczyn jest zwolen­
niczkami systemu twardej ręki, ce­
chującego się traktowaniem swoje­
go ukochanego jak chłopca na po-

Dokończenie na następnej stronie

KW IECIEŃ
K w ie c ie ń  j u ż  z a  p a s e m .  

W iosna  z a c z y n a  s ię  n a  ca łeg o , 
ro b i s ię  z ie lo n o . D la te g o  te ż  d la  
ch ło p ak ó w , k tó rz y  c h c ą  z ro b ić  
p r z y je m n o ś ć  s w o je j s y m p a t i i  
p o d a je m y  u m o w n e  z n a c z e n ie  
n ie k tó ry c h  kw iatów , 
p ie rw io s n e k  - c a ły  j e s t e m  tw ój, 
lo ja lność, z a d u m a  
zaw ilec  - c z a s e m  m a m  c ię  dosyć  
lu b  g n u śn o ść
fio le k  alx>ejsld. - c z e m u  o  m n ie  
z a p o m in a s z ?  lu b  m o je  m y ś li s ą  
z  to b ą
f io ł e k  w o n n y  - c z ę s to  m y ś lę
0  to b ie , s m u tn o  m i  b e z  c ie b ie  
k ro lcus  - daj m i  s ie b ie ,  s z a c u n e k
1 m iło ść
sasan lca  - daj m i t ro c h ę  c za su  lu b  
l e k k o m y ś ln o ś ć ,  r o z s t a n i e ,  
z e rw a n ie
c z e rw o n y  tu l ip a n  - d e k la r a c ja  
m iło śc i
b r a t e k  b i a ł y  - e f e k t o w n i e  
w y g lą d a s z ,  o s z c z ę d z a j  m o je  
u c z u c ia
n a r c y z  - f a n t a z j a  l u b  k o m ­
p r o m i t u j e s z  m n ie ,  o b ł u d n y

W asz, a  

t f u r c z o ś ć i

<Iy
Jesteśmy dwie, kochamy Cif.
I  bardzo pragniemy, 

żeb yś  choć raz uśmiechnął się.
Tw ój uśmiech ja^stońcegorzcy, 

oczy niebieskie jak_kwiatyi^ó[ewslje. 
“Twe u ło sy  rozwichrzone na wietrze 

ja k p  takj lecące w  powietrze.
Jesteś jedyny na całym świecie.
Ciebie jednego kochamy przecież. 
fCjedy opuścisz m sze  marzenia 

będziemy z  ża lu  p rzez Ciebie umierać. 
Tw ój charakterekjiiczego sobie, 
niech Ci on w yjdzie na zdrowie. 
Tylko czasami nie ża łu j tego, 

j a k j r n  opuścisz rndy kplego. 
'Przystojny jesteś, n ik t nie zaprzeczy, 
ę  ust masz wspaniały i świetne rzeczy. 
A  ta opalenizna, nie myć, że  nie uHemy 

to nie od  słońca tylko p rzez (jemy. 
W iedz, ż e  my za w sze  będziemy

Cię kochać, 
i nigdy nie będziemy tego żałować. 

Zrobisz jakjcechcesz, a naszym
marzeniem 

je s t po  prostu ujrzenie Ciebie.
tlrszuta "Banasia^ i Jcannette 9tfasum6uięuj e s t e ś

b ia ły  tu l ip a n  - in te n c je  m e  s z c z e re  
p o k rzy w a  - iry tu je s z  m n ie ,  z n ie s ła w ie n ie  
fio le to w y  b r a te k  - m ą c isz  m e  m y ś li 
śn ieży ca  w io sen n a  - ó b ę d ę  s ię  b e z  c ie b ie  
żonlcil - p o d s tę p  
fio lld  - p rz e ś p ij  s ię  z e  m n ą
p rz e b iś n ie g  p rz e k o n a j m n ie  d o  s ie b ie ,  z d u m ie n ie  
tt i l ip a n  - s ław a
b r a te k  - u d rę k a ,  za jm u jesz  m o je  m y ś li 
żó łty  b r a te k  - z a z d ro ś ć

D la  b a rd z ie j  z a in te re s o w a n y c h  p o d a je m y  je s z c z e  d a ty  u ro d z in  
n ie k tó ry c h  s ław n y c h  lu d z i;
2 I V 172 5  - G ia co m o  C asan o v a , s ły n n y  d o n ju a n  i  a w a n tu rn ik  w ło sk i 
3  IV  195 1  - E d d ie  M u rp h y , a m e ry k a ń s k i a k to r  film ow y
5  IV  191 6  - G re g o ry  P e c k , a k to r  a m e ry k a ń s k i
6  IV  1 9 3 3  - J e a n  P a id  B e b n o n d o , a k to r  f ra n c u s k i
1 5 I V 14 5 2  - L e o n a rd o  d a  V inc i, w ło sk i m a la rz , rz e ź b ia rz , a r c h i te k t  
16  IV  18 8 9  - C łta r lie  C łia p lin , a m e ry k a ń s k i k o m ik  film ow y 
2 2  IV  19 3 7  - J a c k  N ic lio lso n , a k to r  a m e ry k a ń sk i 
2 5  IV  1 9 4 0  • A l P a c in o , g w ia zd a  k in a  a m e ry k a ń sk ie g o .

D la  p rz e są d n y c h  p o d a jem y  szę ś liw y  k a m ie ń  w  m ie s ią c u  k w ie tn iu . 
J e s t  n im  d ia m e n t.

opr. M a ła

8 przjŁ&z&ń miłości
1. Będziesz czuł jedną osobę i doskonale 
kodiał.
2. Dla niej gotów będziesz zginać 
i śmierć chwalebną podjąć.
3. Nie odmówisz jej nigdy, czego 
koniecznie się naprze.
4. Zawsze będziesz myślał, jakby jej tylko

sprawić rozkoszy.
5. Nie przeniewterzysz się jej ani 
uczynkiem, ani zezwoleniem.
6. Będziesz pożądał sprawy cielesnej z 
żadną inną, jak z nią tylko.
7. Zachowasz milczenie po rozkoszy.
8. Będziesz unikał niestateczności, aby 
być długo kochanym.
'Kolęda dla kochanków' z 1797r.

opr. Homar
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ą g, Jes! p rzez  uczniów  do o rgan izacji
C *  K d W w t t l  dyskotek, bądź też innych imprez, np.

osiemnastek. Na plus zasługuje jedynie

Dokończenie ze strony poprzedniej 

nie odstraszyć icli naw et wysokie ceny.
Jednak największą popularnością loka! 
cieszy się podczas organizowanych na stadionie MOSiR- 
u imprez. Zaletą kawiarni je st dość duża przestrzeń wypeł­
niona odpowiedniądekoracją w kolorze czerwonym i kwiata­
mi. Słoneczne popołudnie m ożna spędzić na tarasie.

C O F F E E  C L U B  P O L O N IA  is tn ia ł je sz c z e  do  
n iedaw na przy ul. W yszyńskiego. M imo iż budynek 
i klatka schodowa nie zachęcały do wejścia, to jednak 
klub miał w określonych  godzinach  sw oich stałych  
bywalców. W nętrze  m iało c h a ra k te r  dyskotekow y: 
półmrok, migające światła, muzyka. I choć był to lokal 
przestrzenny, to jednak brakowało świeżego powietrza 
i światła dziennego. Polonia nie grzeszyła czystością, 
ale było prawie ciem no i nik t nie zwracał na to uwagi. 
Miejmy nadzieję, iż w nowym m iejscu kawiarnia będzie 
miejscem bardziej interesującym i częśdej odwiedzanym 
przez młodzież.

D ZIU PLA  całkiem  słusznie otrzym ała swą nazwę. 
J es t mało p rzestrzenna i złożona z niewielkich pomiesz­
czeń. Panująca tam  nieprzyjemna atm osfera i zaduch nie 
przysparzają klientów. Od czasu do czasu wynajmowana

zaopatrzenie bufetu.
KLUBOW A jest to kawiarnia, która - nie ma się co 

oszukiwać - zeszła na psy. Jeszcze kilka lat tem u był to 
loka] licznie odwiedzany zarówno przez starszych, jak 
i m łodzież. D ziś je s t  m iejscem  spotkań m arg inesu  
ja ro c iń sk ie j spo łecznośc i. N ie zm ien ił s ię  jedyn ie  
szatn iarz , k tó ry  nadal s ta ra  się pozyskać k lien te lę  
zapraszając do środka. Jednak widok ćpunów kiwają­
c ych  się  przy  s to łach  o d s tra sz a  m łodzież. Gdyby 
Klubowa odzyskała swój dawny poziom, miałaby wielu 
zwolenników wśród Jarociniaków.

O L IM P m im o nieźle urządzonego w nętrza, stołu 
b ilardow ego i au tom atu  do g ry  nie cieszy  się  dużą 
popularnością, często nazywa się go meliną lub górą 
g rzech u  i rozpusty. D laczego? T rudno  pow iedzieć. 
Może ze względu na osoby, k tóre często bywają tam 
wieczorami, an ie  cieszą się sympatią ogółu. Olimp bawi 
gości tak długo, jak sobie tego życzą, urządzając między 
innymi dyskoteki.

M arJan  &  I lo m a r

Dokończenie ze  strony poprzedniej 

syłki. Podstawowa teza brzmi „Im 
więcej wysiłku wkłada chłopiec w ska­
kanie wokół dziewczyny, im więcej 
inwestuje czasu, starań, nerwów, tym 
bardziej będzie przywiązany". Wy­
chodzi na to, że 
chłopiec daje ze siebie 
wszystko, natomiast 
dziewczyna nie robi 
nic. Słowem im więcej on musi 
przepraszać, słyszeć wymówek i usługi­
wać, tym bardziej będzie się cieszył na 
każdy rzadki uśmiech. Dziewczyny 
wybierające ten system muszą uważać, 
ponieważ 80% tak traktowanych 
chłopaków wytrzymuje od 3 do 5 
tygodni, po czym znika. Teraz będą 
szukali innej dziewczyny, zwolenniczki 
systemu krańcowo odmiennego.

Jest nim system pod wdzięczną 
nazwą „nabożnego". W tym przypad­
ku ona wyzbywa się własnego zdania, 
gustu, zainteresowań. Zrobi wszystko 
żeby go nie stacić. Pomoże mu w sprzą­
taniu, na wycieczce 
poniesie jego plecak, 
nie powie mu złego 
słowa. Tak właściwie 
to z trudem po­
wstrzymuje się przed 
upadnięciem na ko­
lana. Otacza go 
nieustannym zach­
wytem, wielbi jego 
męskość i zdolności.
Na lekcjach pisze listy 
wytykając mu, że 
jest okrutny, bo nie 
przyszedł na spotkanie. Umawiają się na 
dzisiaj. Ona będzie czekała, a on nie 
przyjdzie, ponieważ właśnie wpadł w si­
dła zwolenniczki systemu cechującego 
się mieszaniną dwóch poprzednich.

Nazywa się on „biedny mały kotek". 
Dziewczyny stosujące go programowo 
są bezradne i nic nie potrafią same 
zrobić. Boją się same przejść przez 
strumień, koniecznie muszą być 
przeniesione. Strach im także patrzeć na

żaby, myszy, psy. dżdżownice. Na 
każdym kroku dają chłopakowi do 
zrozumienia, że bez niego zginą, 
załamią się łub wpadną pod najbliższy 
samochód. Jednak inteligentniejsze 
dziewczyny nie przesadzają w bez­

radności i doceniają 
różne gesty uko­
chanego. Nie zmu­
szają go do pew­

nych rzeczy wiedząc, iż mają swoją 
dumę. »M ały kotek” stosowany 
rozważnie I z umiarem daje dobre 
rezultaty, podobnie Jak 4 system 
„dziewczyna kumpel".

W  dzieciństwie chodziła ona po 
drzewach, biła się z chłopakami, 
w ogóle wychowywała się w ich 
towarzystwie.Teraz jest to dziewczyna 
dzielna, wytrwała, ambitna, jest do­
skonałym partnerem wszelkich wy­
czynów. Jest to typ dziewczyny, która 
prędzej sama pomoże, niż zażąda 
pomocy. Ma wielu przyjaciół wśród 
chłopaków, jednak z czasem zaczyna 

wyróżniać jednego, 
czerwieni się na jego 
widok, kłóci się z nim 
zajadle. Z tego może 
wyniknąć długie 
trwałe uczucie po­
parte przyjaźnią. 
System ten jest jed­
nak trochę niebez­
pieczny, gdyż chłop­
cy mogą nie zauwa­
żyć. że „kumpel" jest 
dziewczyną lub mo­
gą się wystraszyć, że 

ona może być w czymś lepsza. Bardziej 
przebiegłe dziewczyny w tym mo­
mencie miewają krótkie chwile 
bezradności.

Jak więc widzisz są różne sposoby 
postępowania ze swoim ukochanym, 
jednak nie zawsze wszystkie są dobre 
i skuteczne. Od was teraz zależy czy ON 
BĘDZIE Z TOBĄ SZCZĘŚLIWY, czy też
nie. Wszystko w  twoich rękach.

Mała

Jak z nim postępować ?

Pom arzyć - rzecz dobra
Fantazjowanie, wyobrażanie sobie czegoś jest zdrowe. Wykazały to badania ani ery kański ej 

psycholog Shelly Winters. Twierdzi ona, że ten, kto marzy, ubarwia sobie rzeczywistość, rzadziej 
choruje i dłużej pozostaje młody. (MarJan)

Śmiejmy się !
Od wieków już śmiech uważany jest

20 „eliksir zdrowia i młodości". Dawka 
humoru to na pewno nie wymysł 
żartownisia. Organizm potrzebuje 
zdrowego, niewymuszonego śmiechu - 
oświadczył dr UJilliam fry. psycholog 
z Uniwersytetu w Stanfordzie. Już 
Voltaire uważał, że sztuka leczenia to 
także umiejętność rozweselania pacjen­
ta. 2 kolei filozof Max Seebohm pod­
kreślał, że nikt jeszcze nie umarł od 
śmiechu, natomiast wielu wyzdrowiało.

Zdaniem wymienionych powyżej, jak 
i również innych autorytetów - około 20 
sekund zdrowego śmiechu zwiększa wy­
dolność serca, wpływajqc korzystnie na 
system krqżenia. Zastępuje także 3- 
minutowe ćwiczenia no przyrządach. 
LU czasie śmiania się pracujq mięśnie 
klatki piersiowej, brzucha, ramion, szyi 
oraz twarzy, lekarze zalecajq śmiech 
w przypadkach stresu i nerwowych 
napięć. Poza tym życie z uśmiechem 
na ustach jest dużo łatwiejsze, wy­
glądamy przy tym o wiele bardziej in­
teresująco. fl zatem, czy Jesteście już 
dostatecznie przekonani, że należy się 
śmiać?

Mor Jon

ILUZJA
z  ta ś m y

1. „Trzej Muszkieterowie"
Prawdziwie amerykańska adat 

tacja  p o w ie ś c i A leksand l' 

D um asa. W śró d  odtw órco ł 
głównych ról m.in. Charlie Shse1 

(Pluton) i Kiefer Suthertand (Lini 

Życia).

2. „Mrs. Doubtfire"
Historia ojca, który stal się 
g o sp o s ią  i n iańką  swoic[ 

dz iec i. W sp an ia ła  komedii 

i wspaniała rola Robina Wiliam 

sa, którego powinniście znać l 1 

„Stowarzyszenia Umarłych Po l 

tów".

3. „Pole Rażenia"
Bruce W illis, tym razem jal<1 

p o lic jan t rzeczny, w a lczy  i 1 

złem i korupcją. (Uwaga! Wprzt 

gotowaniu „Szklana Pułapka 3
i.A").

1. RÓŻNI WYKONAWCY „TH1 
Beavis & Butt-Head Experience

Chyba wszyscy już wiedzą kto I1 

Beavis i Butt-Head. Firmują ptyW 

na której utwory zamieścili m.#1 
A N T H R A X  (ko le jny  raport 

num er w tw ó rczo śc i grupj/1 

M EG AD ETH , R E D  H O T  CHIU 

P E P P E R S ,  N IR V A N A  K1 

i oczyw iście CHER . Jest ciężk1 

ostro i „z jajem".

2. ILLUSION „Illusion"
Ich tw órczość to wypadkoH1. 

tego, co w „c iężk ie j muzyc> 

dzieje się za Atlantykiem. Jedni1 

posądzanie Illusion o bezczelrf 

kopiowanie zespołów amerykał1 

skich jest bezpodstawne. Gł1 

dobrą muzykę, polską muzyM 

(W  następnym  JO B 'ie  retacf 

z koncertu.)

3. MUDHONEY „ Five Doll* 
Bob's Mock Cooter Stew"

Ten m inialbum  je s t „zapch il 

dziurą" po długo oczekiwany^ 

kolejnym longplay'u grupy. Tf 

w ie ra  s ie d em  kom pozycf 

z których tylko cztery są pt* 

mierowe. Jednak dla fanów kwit 

tetu ze Seattle będzie na pevH' 

interesującą pozycją.
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POWSZECHNA KASA OSZCZĘDNOŚCI 
BANK PAŃSTWOWY

EKSPOZYTURA PKO BP NOWE MIASTO N. W. 
RYNEK 19 

proponuje dogodne kredyty:

1. K red yty  g o tó w k o w e  dla osób fizycznych:
- na 1 rok - 43 % roczn ie
- na 2 lata - 46 % rocznie

2 . Kredyty gotówkowe z dyskontem:
- na 6 m -cy  - 2 % m iesięczn ie

3 . Kredyty dla posiadaczy rachunków
- o szczęd n ośc iow o-rozliczen iow ych  „k on t o so b isty ch ”
- (bez żyrantów )
- 1 rok - 42 %
- okres posiadania  rach u n k u  m in im u m  3 m -ce
- w y so k o ść  k red ytu  - 3-krotne w p ły w y  na rach u n ek

Z A P R A S Z A M Y
od p on ied z ia łk u  do p ią tk u  od godz. 8.00 do 17.00 

sob oty  8.00 - 12.00

ZTC SERWIS AKPiA

W Y K O N U J E M Y :

kotłownie gazowe i olejowe 
^  węzły cieplne 

układy pomiarowe 
^  automatykę

szafy i pulpity sterownicze 
^  systemy kominowe

Z A K Ł A D  TE C H N IK I C IE P L N E J
60-958 POZNAŃ, UL. KRAŃCOWA 9 TEL. 77-05 81 w. 377 
TEL/FAX 77 35 06, TLX 413561 ROK ZAŁOŻENIA 1984

?n0W.\0~IMY KOMPLEKSOWO:

"> auditing energetyczny 
projektowanie 

^  realizacje
rozruch i szkolenia 

^  serwis techniczny

 ̂ regulatorów bezpośredniego działania i z energią pomocniczą do regulacji 
temperatury, ciśnienia, różnicy ciśnień, przepływu (ograniczniki przepływu) 

'i liczniki ciepła, przepływomierze

 ̂ regulatory elektroniczne dla kotłowni, węzłów cieplnych, domków jednoro­
dzinnych

 ̂.ekologiczne systemy kominowe z cienkościennej stali nierdzewnej i ceramiki 
glazurowanej

 ̂ palniki olejowe, gazowe i olejowo - gazowe do kotłów, analizatory spalin

SSflw-
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Przycinanie drzew owocowych
Okres wiosenny to czas intensywnych prac na działkach 

i ogródkach. Wykonuje się wówczas m. in. cięcia pielęgnacyj­
ne drzew owocowych w celu uformowania prawidłowej koro­
ny oraz uzyskania lepszych jakościowo owoców.

Z  reguły przycinanie drzew m ło­

dych powoduje słabszy wzrost całej 

rośliny (intensywniej rosną pojedyn­

cze pędy) oraz opóźnienie owocowa­

nia. M ożna dodatkowo przyginać 

krótkie pędy za pomocą zw ykłych

Narzędzia do przycinania drzew

klam erek, dzięki czem u pędy rosną, 

pod korzystnym  kątem , lepiej zawią­

zują się i rosną pąki kwiatowe. D łuż­

sze pędy m ożna przyginać za pomocą 

linek  m ocow anych do niższych partii 

drzewa lub  podłoża.

Przycinanie drzew starszych pole­

ga głów nie na usuwaniu pędów zacie­

niających, co przyśpiesza wzrost roś­

liny. W m iarę starzenia się i wzrostu 

drzew przycinanie należy zwiększać. 

W pływ a to na równom ierne owoco­

wanie i uzyskanie w y­

ższych jakościow o plonów. 

Cięcia  drzew należy w yko­

nyw ać we właściwym  ter­

m inie, aby nie dopuścić do 

infekcji bakteryjnych  

i grzybowych. Powstałe ra­

ny należy dodatkowo za­

bezpieczyć maścią ogrodni­

czą lub farbą emulsyjną 

z dodatkiem  Topsim u M, 

Funabenu lub Benate. O d  

jakości w ykonanego zabie­

gu zależy również stan 

zdrowotny drzewa.

P rzy c in a n ie  m ożna w y ­

konyw ać w czesną w iosną  

oraz latem . U  nas z regu ły  

cięcie  w czesnow iosenne  

w ykonuje  się ju ż  od poło­

w y  lutego do końca kw ie t­

nia. W  celu  dodatkow ego  

popraw ien ia  ja k o śc i owo­

ców m ożna p rzyc inać  drzew a  

w  okresie  le tn im . Polega ono na  

usu w an iu  m łodych  zbędnych, pę­

dów  tzw. w ilków , któ re  u tru d n ia ją  

dostęp św ia tła  do w nętrza  korony. 

W skazane jest również przycinanie

letnie wiśni i czereśni tuż po zbiorze 
owoców. W tym czasie drzewa rza­
dziej są atakowane przez bakterie 
i grzyby, niż w okresie zimowym. 
Za leca  się, aby  m łode d rzew a p rzy­

cinać nożem  - sie rpak iem , gdyż ra ­

n y  są g ładk ie  i  łatw o  się goją. 

W  przyp a d k u  starszych drzew  sto­

suje się sekator i  p iłk ę  ogrodniczą. 

C ięc ie  należy  w y ko n y w ać tak , aby  

pow ierzchn ia  cięcia  b y ła  ja k  n a j­

m niejsza i  bardzo g ładka. Grubsze  

konary  pow inny być usuwane przy  

zgrubieniu u  nasady 

gałęzi, a nie bezpo­

średnio przy sam ym  

pniu. N ie należy jed ­

nak pozostawiać ste­

rczących k ilkucen­

tym etrow ych re­

sztek konarów. A b y  

uniknąć odarcia się 

kory  trzeba gałąź 

przytrzym ać ręką  

i podciąć od dołu  

a następnie dokonać 

cięcia od góry. Ślady  

pow inny być odpo­

wiednio zabezpie­

czone maścią lub  

emulsją przed infek­

cją. M łode gałązki 

należy skracać  

w  niewielkiej odleg­

łości nad pączkiem  

(oczkiem). W ogród­

kach  i sadach, gdzie 

rosną drzewa karło­

we, cięcie odgrywa większą rolę niż 

tam, gdzie są egzemplarze szybko  

rosnące. Jeżeli chodzi o formowanie  

korony, w ogródkach można to pro­

wadzić w różny sposób wybierąjąc 

np. kształty kuliste, stożkowe, owal­

ne, prostokątne, piram idalne itd. Fo r­

m owanie koron rozpoczyna się w  za­

sadzie już w  pierw szym  roku po posa­

dzeniu drzew. Należy od razu zasta­

nowić się nad rodzajem form y jak« 

ma być nadana. M ożna także stoso­

wać korony przew odnikow e i bez- 

przewodnikowe. Pierw sze z nich ma­

ją  przew odnik górujący nad wszyst­

k im i pozostałymi gałęziami, drugi* 

konary jednakow o rozwinięte. Moż­

na też dokonać skrócenia przewod­

n ika uzyskując tzw. formę pośrednią 

Prześwietlając koronę należy usuwać 

pędy chore, zacieniające i zniekształ­

cone.

przewodnik przewodnik skrócony b rak

Rodzaje koron drzew ze względu na  obecność przewod­
nika i rzut cienia

Inaczej wygląda cięcie drzew zanie­

dbanych, na których przez w iele lat 

nie dokonyw ano usuwania gałęzi. S3 

to z reguły drzewa silnie zagęszczone- 

Zjaw isko to jest bardzo w idoczne 

w koronach jabłoni. Drzew a posiada* 

jące przew odnik wymagają choćby 

jego częściowego skrócenia. Niektóre 

konary należy zlikw idow ać całkowi'

Cięcie niektórych krzewów
Wśród działkowiczów rzadko kiedy mówi się na temat 

przycinania krzewów owocowych. Jest ono jednak ważne 
i wpływa na jakość produkcji oraz wydawanie nowych pędów 
roślinnych.

W przypadku krzewów porzeczki 

wolno stojących usuwa się pędy zbyt 

stare i młode o niskiej wartości użyt­

kowej. Przycięty krzew powinien mieć 

około 18 pędów, w tym około 6 jedno­

rocznych i po kilka 2-4 letnich. Im 

krzewy są rzadziej rozstawione tym  
bardziej każdy egzemlarz powinien 

mieć mniejszą liczbę pędów. Un ika się 

w ten sposób nadmiernego zagęszcze­

nia. W odróżnieniu  od porzeczki czar­

nej, porzeczka b ia ła  i czerwona two­

rzy  kw ia ty  na pędach jednorocz­

nych, które w yrosły  na pędach star­

szych. M a  to w pływ  na sposób w yko­

nyw an ia  cięcia. Do p rzycinan ia  po­

rzeczek w ygodniej jest stosować se­

katory  z d łuższym i rękojeściam i. Po 

posadzeniu młodych krzewów wska­

zane jest przycięcie wszystkich pędów 

nad pierwszym oczkiem od powierz­

chni ziemi. Pozostawione oczka na 

okres zim owy można lekko przysypać 

ziemią a na wiosnę delikatnie odgar­

nąć. Niektóre prawidłowo przycięte 

krzewy mogą wydać pędy z oczek 

zagłębionych w glebie. W przypadku

czarnej porzeczki, jeżeli się pojawią 

długie i zdrowe pędy, przycinanie aż 

do pierwszego owocowania nie jest 

konieczne. Dopiero na jesieni przy­

szłego roku można przyciąć krzewy 

nad pierwszym pączkiem od ziemi. 

Czynność ta spowoduje opóźnienie

o rok wejścia w owocowanie, ale po­

zwoli uzyskać pędy o korzystniejszych 

cechach biologicznych. Pędy zbyt sil­

nie rosnące należy nieco skrócić. 

U  wszystkich gatunków porzeczek po­

cząwszy od trzeciego roku usuwa się 

różne pod względem wiekowym pędy. 

Likw iduje się w pierszej kolejności 

pędy chore, leżące na ziemi, później 

nadmiar młodych. U  odmian posiada­

jących niewielką ilość pędów lub pędy 

wiotkie przycinanie należy zmniejszyć 

pozostawiając więcej starszych.

N a m ałych  plantacjach  i  w  ogród­

kach  dzia łkow ych  w skazane jest 

u praw ian ie  porzeczki metodą szpa­

lerow ą (pędy pną się w  górę na pozio­

m ych drutach). Do tego nadaje się 

porzeczka czerwona o wiotkich pę­

dach, która bez większego przycinania 

w ciągu k ilku  lat utworzy sztywne 

rusztowanie. Usuwa się nadmierną 

ilość słabych pędów bocznych i wyras­

tające od gleby. W przypadku pędów  

szkieletowych skraca się ty l­

ko odgałęzienia. Niektórzy 

uważają, że skracanie m ło­

dych przyrostów pędów naj­

lepiej dokonywać 10-14 dni 

przed zbiorem w celu odsło­

nięcia światła i łatwiejszego 

dojrzewania owoców. Porze­

czki zaniedbane powinno się 

przycinać w ciągu dwóch lat. 

W pierwszym roku likwiduje 

się pędy gorszej jakości oraz 

leżące na ziemi. W drugim  

roku przycina się pozostałe 

pędy stare tak, aby młode 

wyrastały odziomkowo

z szyjki korzeniowej. Porzeczki silnia 

uszkodzone przez choroby należy ob­

cinać radykalnie, pędy zniszczyć.

Cięcie agrestu w pierszym roku p° 
posadzeniu polega na skróceniu p?' 

dów nad pierwszym oczkiem przy zie' 

mi. Pozostawia się pędy najsiln iejsi 

lub leżące długie i wartościowe, które 

chcemy ukorzenić w celu uzyskani# 

nowych krzewów poprzez rozmnaża' 

nie wegetatywne (z części roślin)- 

W trzecim roku usuwa się równie^ 

(przycinając nad pączkiem przy ziemi) 

pędy słabe i leżące. W  latach następ” 

nych przycinan ie  agrestu pow infl0 

być delikatne, polegające na odrztf' 

can iu  pędów najstarszych i formo' 

w aniu  m łodych. Należy jednak 

utrzym yw ać ga łązk i z różnych grup 

w iekow ych, aby zapewnić w łaściw i 
owocow anie krzewów. W przypadki 

agrestu ’’drzewkowego” i uprawiane' 

go w szpalerze należy wycinać zbędn6 

pędy odrastające od ziemi lub skracac 

odgałęzienia boczne. W celu uzyskani# 

wartościowych owoców agrest upr3' 

wiany szpalerowo można odmładza^ 

po 6 latach. Zaniedbany agrest podob' 

nie jak porzeczki przycinam y odmła' 

dzająco w ciągu dwóch lat. We w s z y s t ' 

kich przypadkach zabiegi pielęgnacyJ' 

ne powinny być wykonywane n3 
przedwiośniu.

Na naszych ogródkach są uprawian6 

również maliny, które także wymaga' 

ją odpowiedniego przycinania i prowa' 

dzenia. Ze w zględu na trudności pie' 

lęgnacyjne, w ylęganie pędów ora*

Przykładowe cięcie krzeum porzeczki czarnej.
Wyk. L. Bajda
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Przyginanie młodych •pędów za po­
mocą klamerek

cie. Gałęzie położone niżej muszą być  

bardziej skrócone tak, aby korona po 

zabiegu uzyskała kształt parasola. 

W łaściw y kształt korony drzewom  

zaniedbanym  można nadać dopiero 

po trzech latach intensywnego cięcia. 

P o  tym  czasie można w zasadzie przy­

w rócić równowagę pom iędzy wzros­

tem pędów a owocowaniem.

Drzew a stare lub  słabo owocujące 

należy przycinać inaczej, stosując 

tzw. cięcie odmładzające. T rzeba  wó­

w czas m ocno skróc ić  w szystk ie  ko­

n a ry  szkieletow e. W okresie letnim  

nastąpi silne wyrastanie m łodych  

i prostych pędów (wilków). Część 

z nich zostawia się. Pozostałe dokład­

nie usuwa przy  sam ych nasadach.

Drzewa, które od samego początku  

nie są formowane ani przycinane po­

siadają konary wyrastające pod ost­

rym  kątem. Pod w pływ em  obciążenia 

owocami łatwo ulegają obłam yw aniu  

prow adząc do powstawania strat. 

U  drzew nie pielęgnow anych można 

tem u ¡zyawisku zapobiec poprzez za­

stosowanie żelaznych prętów, podpór 

lub  żywego w iązania m łodych pę­

dów. Czynności te dodatkowo w zm a­

cniają koronę.

O prać. L . B a jd a

szarą pleśń, któ ra  niszczy owoce przy 

ziem i należy un ikać  upraw ian ia  m a­
lin  w  postaci krzew ów  wolno stoją­

cych. Najlepiej uprawiać maliny meto­

dą szpalerową wiążąc pędy w pęczki 

i łuk i lub prowadzić na poziomych 
drutach rozciągniętych między palika­
mi. W  szpalerze wysokim pędy malin 
można przywiązać do drutów rozpię­

tych na wysokości 80 i 140 cm. W celu 

formowania roślin pędy należy ukła­

dać pomiędzy drutami. W  obu przypa­
dkach m aliny są dobrze oświetlone, 

a sam zbiór jest również ułatwiony. 
Nieco inaczej zakłada się szpaler niski 

lub podwójny. Przy szpalerze niskim  
usuwa się pędy starsze, młode lekko  

przygina. Te  drugie mogą być okręca­
ne o sąsiednie pędy i druty. Pierwsze 
cięcie wykonuje się po posadzeniu 

krzewów tuż nad powierzchnią ziemi. 
Ze względu na n iew ie lką  ilość w yda­
w anych  pędów jesien ią  następnego 

roku  usuw a się ty lko  najsłabsze 
i cienkie. Najpóźniej na przedwiośniu 
trzeba przyciąć w ierzchołki pędów  

w zależności od sposobu prowadzonej 
uprawy. W szpalerach, gdzie zastoso­

wano okręcanie pędów skracanie 

przeprowadza się rzadko. Od drug ie­

go roku  należy system atycznie w yci­
nać nad m iar m łodych pędów oraz te, 

które w yrastają  w m iędzyrzędziach. 
W rzędach z reguły pozostawia się 

około 8 pędów jednego krzewu. Bezpo­

średnio po zbiorach usuwa się pędy 

zasychające. Młode należy przywiązać 
do drutów lub okręcić wokół nich.

O prać. Leszek Bajda

Wodolecznictwo w  Dębnie
W Dębnie kolo Nowego Miasta, leżącym nad Wartą Stani­

sław hr. Mycielski założył w 1847 roku zakład wodoleczniczy 
cieszący się już od chwili powstania dużym powodzeniem 
wśród Wielkopolan.

B y ł to w ówczas zupełn ie  now y, 

a w ięc także m odny  k ie ru n ek  tera­

pii, k tó rem u patronow ali dwaj sła­

w n i ludzie: W incenty  Priessnitz  

i ks iądz K n e ip p . P riessnitz zasłynął 

także jak o  w yb itn y  ro ln ik . U rodzo­

n y  5. X .  1799 roku  w  Gráfenbergu  na 

austriack im  Ś ląsku, stał się głośny  

d zięk i w ie lu  z pow odzeniem  prze­

prow adzonych  kuracjom  w odolecz­

n iczym  w  sw oim  m ajątku. Zachęco­

n y  sukcesam i stw orzył w  1826 roku  

w  G ráfenbergu  zakład w odolecznic­

twa. W obec rosnącego pow odzenia  

zarzucił działalność ro ln iczą i od 

1833 r. pośw ięcił się w y łączn ie  p racy  

w  sw oim  zakładzie  leczniczym .

O  m odzie na tego rodzaju kuracje  

w  W ielkopolsce  św iadczy chociażby  

a kt ufundow ania w  Pozn an iu  przez 

Edw arda  hr. Raczyńsk iego posągu  

H ygei, g reckiej bogin i zdrow ia, k tó ­

rej kazał nadać rysy  swojej żony  

Konstancji, lecz na cokole  um ieścił 

m edalion  na  cześć Priessnitza.

Stosow ano w ów czas m etodę szo­

kow ą, gdyż n ie bacząc na porę  roku  

i tem peraturę  w ody w rzucano do 

niej w  D ęb n ie  nieszczęsnego pacjen­

ta.

W odolecznictw o trafiło na stałe do 

m etod leczenia chorych  i dziś weszło  

w  skład terapii znanej jak o  leczn ict­

w o balneologiczne. G d y b y  prze­

trw ało w  D ębn ie  po dziś dzień, kto  

wie czy  n ie cieszyłoby się szerokim  

pow odzeniem . N iestety stało się ina­

czej i dziś n ie  Stanisław  M ycie lsk i, 

lecz d r Jan  R obert Żn in iew icz, po­

znański lekarz rodem  z O strow a  

W ielkopolskiego, uchodzi za ojca tu ­

tejszego w odolecznictw a. Jego za­

k ład  nazw any ’’w odo leczn icą” po­

w stał w  P ozn an iu  p rzy  u l. S trze lec­

kiej w 1908 roku. U  dra Żn in iew icza  

na przestrzeni 50 lat przeszło k u ra ­

cję leczn iczą około 30.000 pacjentów.

Tw orząc  zakład w odolecznictw a  

w  D ębn ie  hr. M y c ie lsk i zw rócił się

o pom oc w  fachow ym  zorganizow a­

n iu  i urządzeniu  go, do znanego po­

znańskiego lekarza, zarazem  w ybit­

nego dzia łacza społecznego dra Teo ­

fila  Mateck iego, k tó ry  b y ł szw agrem  

głośnego filozofa K a ro la  L ibe lta . D r  

M ateck i cieszący się op in ią  jednego  

z najlepszych poznańsk ich  lekarzy  

podjął się tego zadania. U rządził 

z dużym  rozm achem  zakład w odo­

leczn iczy  i uzdrow isko w  D ębn ie , 

zostając także jego zarządcą. M ia ł po 

tem u w szelkie  kw alifikacje, gdyż 

dośw iadczenie w  dziedzin ie w odo­

leczn ictw a zdobył u samego P ries­

snitza (zmarłego w  1851 roku) w  G rá ­

fenbergu. W  D ębn ie  istniało k ilka  

źródeł, z k tó rych  najsławniejsze na­

zyw ało  się ’’W anda” . W iadom o z róż­

nych  przekazów , że w  sezonie k u ra ­

cy jn ym  kw itło  w D ębn ie  życie tow a­

rzysk ie  i  ku ltu ra lne . W  1849 r. k o n ­

certow ał tutaj A p o lin ary  K ą tsk i, 

znakom ity  skrzypek w irtuoz i ko m ­

pozytor od najw cześniejszych lat ży ­

cia m ający renom ę "cudow nego

dziecka” , uczeń słynnego P agan i­

niego, po któ rym  w  spadku otrzym ał 

skrzypce samego Stradivariusa. K ą ­

tsk i by ł m .in. nadw ornym  sk rzy p ­

k iem  cara Rosji M ik o ła ja  I, d y re k ­

torem  Instytutu M uzycznego  w  W a­

rszawie. W  roku  następnym  w ystę­

pow ał teatr krak ow sk i pod dyrekcją  

Che łchow skiego .

M a rce li M o tty  zasłużony k ro n i­

karz, bez którego znacznie mniej 

w iedzie libyśm y o życ iu  i w ydarze­

n iach  z  okresu  X I X  w., zam ieścił 

w  swojej książce ’’Przech ad zk i po 

m ieście”  w rażen ia z p obytu  w  D ę b ­

n ie  i B rzóstkow ie  w  1852 roku, o któ­

ry  także p rzy  okazji zawadził. Pisze  

on m iędzy  innym i:

”W  początkach  lipca  1852 r. p rzy­

szło n am  do głow y, profesorow i 

W annow skiem u, H ip o lito w i Ceg ie l­

sk iem u i  m nie, obejrzeć zakład w o­

doleczn iczy i pojechaliśm y do D ę b ­

na, gdzie pan Stan isław  M ycielsk i, 

entuzjasta pryszn icow ski, urządził 

tuż nad W artą kąp ie l grefenberską. 

G łów n y  tam  budynek , dość duży  

i m urow any, n ie  bardzo by ł pokaź­

ny, bo przerob iony ze starego śpich- 

lerza, ale baseny, tusze i w szystkie  

inne potrzebne aparaty, obm yślone  

przez znanego w tenczas hydropatę  

M ateck iego, odpow iada ły ca łk iem  

w ym aganiom . P rócz  tego położenie  

samo się zalecało; rzeka tuż przy  

budynkach , drzew  dużo, ogród pana  

M ycie lsk iego  bardzo p ięk ny  i pełen  

kw iatów , nade w szystko zaś gęsty

Zakład wodoleczniczy w Dębnie

las z m nóstw em  ścieżek w  bezpo­

średniej bliskości, a w  n im  k ilk a  

źródeł w ybornej w ody. Pacjentów  

zastaliśm y bardzo mało, p rzypom i­

nam  sobie ty lk o  pana W ładysław a  

Taczanow skiego, k tó ry  b y ł w ten­

czas w  pierw szej m łodości; m ogliś­

m y jednak , naw iasem  m ów iąc, prze­

konać się z jednego przyk ład u  o ene­

rg icznych  sk utkach  w ody. Ledw o  

w  godzinę po naszym  przyjeździe  

przyw ieziono do zak ładu  jakiegoś

kom orn ika  chorego, ja k  tw ierdzono  

na tyfus. Leża ł na w ozie ca łk iem  

bezprzytom ny w  strasznej gorączce. 

Le k a rz  zakładu, nota bene Izraelita, 

bo M ateck iego  ju ż  tam  nie było, 

kazał go natychm iast rozebrać, 

w rzucić  do basenu zim nej ja k  lód 

w ody, po ch w ili w ydobyć i zaw inąć  

w  m okre  prześcieradła i koce. T ę  

operację pow tórzono k ilkak rotn ie  

w  ciągu dn ia  i  nazajutrz, a gdyśm y  

nad jej śm iałością i niebezpieczeńst­

w em  w yrzeka li nasze zdziw ienie, 

zaw ołał doktor z pew ną fantazją  

podnosząc głow ę do góry: ” Ja, mei- 

ne H errn , das W asser ist ein zweisch- 

neidiges Schw ert”  (Tak  m oi pano­

wie, w oda jest obosiecznym  m ie­

czem). T y m  razem  w oda cięła dob­

rym  ostrzem , bo trzeciego dn ia  ów  

chory  pow ędrow ał wesoło do dom u. 

T a k , panie L u d w ik u , z  tego D ębna  

b y ło  m ożna coś zrobić, a  m oże iść 

w  zaw ody z G rafenbergiem . T y m ­

czasem  kilkan aście  lat później p ię k ­

na ta i znaczniejsza jeszcze żerkow s- 

ka, stara siedziba M y cie lsk ich , prze­

szła w  ręce potom ków  O dina  i F re i 

czy  też Jozuego, tego dobrze nie  

w iem ” .

M ożna  tu  dopow iędzieć końców kę  

relacji M o tty ’ego. Część sw oich  

dóbr, to jest dobra żerkow skie  sprze­

dał hr. Stan isław  M y c ie ls k i Żydow i 

G oetzow i Cohnow i, k tó ry  posiadał 

je  do 1865 r.

S tanisław  M y c ie lsk i urodził się 11 

czerw ca 1800 r. jak o  syn  n ieślubny  

M ich a ła  M ycielskiego , starosty k o ­

nińskiego, i jego gospodyni E lżb ie ty  

M ierzejew skiej. P o  ślubie z n ią  

w  1802 r. M ich a ł M y c ie lsk i uznał 

swoje n ieślubne dzieci. W  1822 r. 

jako  dw udziesto letn i m łodzieniec  

został Stan isław  M y c ie lsk i prusk im  

hrabią. W  1852 r. hr. Stan isław  M y ­

cielski zaw arł w  K retkow ie , leżą­

cy m  ko ło  Żerkow a, zw iązek m ałżeń­

sk i z m łodszą od siebie o 32 lata 

A lek san d ryn ą  Roszkow ską, w raz

z któ rą  opuścił po sprzedaży dóbr 

W ielkopolskę, nabyw ając dobra L u ­

bartów  w  zaborze rosyjskim . G d y  

zm arł w  1876 r. w  W arszaw ie, gdzie  

jego córka piastow ała godność ksie- 

ni P an ien  K a n on iczek , w dow a po 

n im  w róciła  w  rodzinne strony  

i  w  1883 r. m ieszkała w  Poznaniu, 

lecz  zm arła  także w  W arszaw ie  

w  1917 r.

Sławomir Leitcreber
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H alow a liga  p iłk i nożnej zakończona
19 m a rc a  ro z e g ra n o  f in a ło w e  

m e cze  r o c z n ik a  1979-80. O to  re zu ­

ltaty:

O  m ie jsca  17-18 S m e rfy  Ś m ie łó w

- K K S  W ilk o w y ja  3:0 (w alkow er).

O  m ie jsca  15-16 O lim p ia  - Z aw isza  

N o s k ó w  2:1. G o le  strze lili: d la  O li ­

m p ii J . Id z iak , A . F rą c k o w ia k ; d la  

Z a w is zy  D . C za b a ń s k i.

li: d la  S K S - u  S . W o jc ie ch o w sk i 4, 

R . K o le n d o w ic z  3, R . K ie l  2, (sam o­
bójcza); d la O lim piku  M. B azarn ik
3, R . N o w a k .

O  m ie jsca  1-2 F C  P o łu d n ie  i sp ó łka

- M ila n  W ęg lo w a  8:2. G o le  strze lili:

B . M a n ia k  4, K .  K a ra ś  3, R . W ie czo ­

rek ; d la  M ila n u  Ł .  K la r z y ń s k i 2. 

D ru ż y n y  w y stę p o w a ły  w  następu-

F a w e ł K r y ś ,  K rz y s z to f  K a s p e r ­

czyk. O piekun  A ndrzej K ryś.
R ozgryw ki H alow ej Ligi P iłk i 

N o żn e j trw a ły  od 21 listo p ad a  1993 

r  do  19 m arca  1994 r. W  trze ch  

k a te g o ria ch  w iekow j^ch ry w a liz o ­

w a ło  45 d ru ży n . Ł ą c z n ie  z fin a ła m i 

o d b y ło  się  199 sp o tka ń , w  k tó ry c h  

strze lo n o  2008 go li. O rg a n iza to ­

re m  ro zg ry w e k  b y ła  sz k ó łk a  p i ł ­

k a rs k a  dz ia ła jąca  p rzy  M O S iR z e  

w  Ja ro c in ie . Im prezę  m o żn a  b y ło  

p rze p ro w a d z ić  d z ię k i ś ro d k o m  

p rze zn a czo n ym  w  b u d żec ie  M ia s ­

ta  i G m in y  J a ro c in  na  k u ltu rę  

fizy czn ą . N a d  p rzy g o to w a n iem  

i  p rze p ro w a d ze n ie m  ro zg ry w e k  

c zu w a ł A n d rze j K a ra ś . S ę d z ią  g łó ­

w n y m  b y ł Z y g m u n t  J a n k o w ia k .  

S a lę  u d o stę p n iła  d y re k c ja  Z e sp o łu  

S z k ó ł Z a w o d o w y c h  n r  1, a  o jej 

zab ezp ieczen ie  d b a ł P a w e ł S zcze ­

p a n ia k . (pw ak)

Dobry
początek

D obrze  rozpoczęli rundę w iosen­

ną w  rozgryw kach  K la sy  M iędzyo- 

kręgowej P iła  - Poznań p iłkarze  H e ­

rbapolu  K lęka . W  w yjazdow ym  m e­

czu pokonali oni Z am ek G o ła ńcz  1:0.

N ieźle  spisa li się także futboliści 

Solidarności Radlin . W ystępujący  

w  kalisk iej lidze okręgow ej radlinia- 

cy  zrem isow ali w  Sośn iu  z Zaw iszą  

2:2 (0:2). G o le  d la  So lidarności zdo­

byli: M . R em er i P . S ierański. Rad- 

lin ia cy  w ystąp ili w  składzie: G . M i­

ko łajczak - R . B ajaczyk , P . B a rt­

kow iak, S. W aw rzyn iak, P . Poprąw - 

sk i - R . S ku p in , M . K ostka  (A. M ik o ­

łajczak), J. Rosiejka, M . R em er - M . 

W ojciechow ski (I. Goździk), P . S ie ­

rański. 27 m arca Solidarność pode­

jm ow ać będzie na  w łasnym  boisku  

O rła  M roczeń. M ecz  rozpocznie sie

o godz. 15.00. (pw)

FC Południe - mistrz rocznika 1979-80

O  m ie jsca  13-14 S o lid a rn o ść  R a d ­

l in  - M a n ch e s te r  U td . 0:3 (w a lk ­

ower).

O  m ie jsca  11-12 M il ia rd e r  - K r a s ­

n a le  M ie s z k ó w  23:2. G o le  strze lili: 

d la  M ilia rd e ra  P . E w ia k  8, P . Z d eb

7, S. Ja w o rs k i 6, A . K u lc z a k  2; d la  

K ra s n a li G .  Z ie lo n k a  2.

O  m ie jsca  9-10 G r o m  G o lin a -  C z a r ­

ne  O r ły  5:6. G o le  strze lili: d la  C z a r ­

n y c h  O r łó w  K .  P a s z k ie w ic z  3, S. 

B ła s z c z y k  2, Ł .  Ła b u sze w sk i; d la  

G r o m u  Ł .  W ojtcza k  2, D . K o rc z , T .  

G u r lin g ,  M . R a dz ie je w sk i.

O  m ie jsca  7-8 D y n a m o  - A ja x  2:3. 

G o le  strze lili: d la  D y n a m a  F . Pate-  

r k a  2; d la  A ja x u  T .  M a rc in ia k ,  S . 

B a g ro w s k i,  S . N o w a k .

O  m ie jsce  5-6 K o r k o w c y  - L e c h  

Ł u g i  8:1. G o le  strze lili: d la  K o r ­

k o w có w  M . D e m s k i 3, Ł .  W ie n c e k

2, T .  R o g a c k i,  H .  K a źm ie rc za k , M .  

D u rc za k ; d la  L e c h a  M . S o b czy k .

O  m ie jsca  3-4 S K S  C h o c ic za  - O l i ­

m p ik  W ilk o w y ja  10:4. G o le  strze li-

Fot. J. Stachowiak

ją c y c h  sk ła da ch : F C  P o łu d n ie  - M i ­

c h a ł G w iz d e k , R o b e rt  W ie czo re k ,  

K r z y s z to f  K a ra ś , M a r e k  N ie w ia d a ,  

B ła że j M a n ia k ,  W ito ld  S z y m cz a k ,  

M a c ie j K a cz m a re k . O p ie k u n  T o ­

m asz  K o s iń s k i.

M ila n  W ęg lo w a  - B a rto s z  K o la n o -  

w sk i, R o b e r t  P a to k a , M a r iu s z  

A d a m c z a k , Ł u k a s z  K la rz y ń s k i,

Pełny sukces
Świetnie spisali się judocy Ip- 

ponu Jarocin biorący udział w Ot­
wartym Turnieju Młodzików 
i Dzieci, który odbył się 20 marca 
we Wrocławiu. W  zaw odach tych  

startowało ponad 200 chłopców  

z 8 klubów , reprezentujących  5.woje- 

w ództw . Z  Jarocina udała  się 38-oso- 

bow a ekipa, z czego aż 25 zaw od­

n ików  stanęło na podium . O to  ich  

osiągnięcia:

K a tegoria  dzieci (roczniki 1983 i m ło ­

dsze)

Jedna 
na podium

19 marca odbyły się w Poznaniu elimi­
nacje do ogólnopolskiego Turnieju K la­
syfikacyjnego juniorek starszych w judo. 
W zawodach uczestniczyła trójka zawod­
niczek Ipponu Jarocin, które są jeszcze 
kadetkami. W kategorii do 52 kg trzecie 
miejsce zajęła Paulina Kałmucka, zaś 
w kategorii do 44 kg czwarta była Anna 
Zielińska. Startowała również Katarzyna 
Marciniak, która odpadła w eliminac­
jach.

★
Chętnych do uprawiania judo trenerzy 

zapraszają na treningi, które odbywają 
się codziennie od 18.00 do 20.00 w sali 
Liceum Ogólnokształcącego. (pwjt)

Na początek remis
20 marca Victoria podejmowała 

w pierwszym meczu rundy wio­
sennej Wartę Działoszyn. Mecz za­
kończył się remisem 1:1. W  10 m in u ­

cie gola d la  jaroc in iaków  strzelił B e ­

rnard  W oźniczka. W  17 m inucie  w y­

rów nał Janusz L ip k a . Nasi gracze  

stw orzyli w iele  znakom itych  sytua­

cji podbram kow ych, lecz w ykorzys­

tali ty lk o  jedną. D op iero  w  drugiej 

połowie do g ry  w szedł najlepszy  

strzelec V ic to r ii M irosław  Czajka. 

Występował w  ty m  m eczu z ko n tu ­

zją torebki stawowej. Jego wejście  

n ie poprawiło skuteczności d ru ży ­

ny. Skład V icto rii: M . Zb aw ion y  - L . 

Wojtkowski, T . M us ia łek , G . W ydu- 

ba, M. Udzik - A. Cyfert (R. G ier-  

czyk), G . Idzikowski, B . W oźniczka, 

M . F rą ck o w ia k  - L .  N ow ak , P . K r z y ­

m iń sk i (M. Czajka).
27 m arca Victoria rozegra drugi 

m ecz ligow y w  rundzie  w iosennej 

w  K a liszu  z Prosną, zaś 2 kw ietn ia  

spotka się w  P leszew ie ze Stalą  

w  m eczu kolejnej rundy  Pu ch aru  

Polski.

O to  w y n ik i spotkań rozegranych

20 m arca w  lidze  m iędzyw ojew ódz­

kiej:

V ic to r ia  Jaroc in  - W arta D zia łoszyn  

1:1

P o lon ia  K ę p n o  - P rosną K a lisz  2:1

Pogoń S yców  - Pogoń N. S k a lm ie ­
rzyce 2:0

V icto ria  O strzeszów  - P iast B łaszk i 

2:1
L Z S  R y ch łoc ice  - K o ra b  Ł a sk  3:5 

Pogoń Zd. W ola - B a rycz  Jan k ów  
Przyg . 2:2
P łom ień  S ieradz - A stra  K rotoszyn  
3:3 (pwak)

waga 27 k g  - 1. P io tr  Św igoń, 3. 

Leszek  W dow iak;
waga 30 k g  - 1. Tom asz K ie łp , 3. 

Łu k a s z  S m o larek  (Judo C lu b  Ja ra ­
czewo) i Szym on  M och; 

waga 33 kg  - 2. W ojciech Tom czak , 3. 

M ich a ł W yrw ińsk i;

Ka tegoria  dzieci (roczn ik i 1981-82) 

waga 36 kg  - 1. M acie j W alczak, 2. 
M ariu sz  B ran eck i, 3. D aw id  P iróg; 

w aga 42 k g  - 1. M acie j K u pry jań-  

czyk;
w aga 46 k g  - 1. D a n ie l M róz; 

w aga 50 kg  -1 . Bartosz Jędrzejczak; 

Kategoria  m łodzików  (rocznik  

1979-80)
waga 39 kg  - 1. A d r ia n  M róz; 

w aga 42 kg  - 1. K a ro l Sosnow ski, 2. 

D am ian  Przestacki, 3. P aw eł T o m a ­

szewski;

waga 46 k g  - 2. Je rzy  W dow iak; 
waga 50 kg -1. M a re k  M iko ła jczak , 2. 

P rzem ysław  W yrw ińsk i, 3. Tom asz  

Staniew ski;
waga 55 k g  - 3. A r tu r  Łagodziński; 

w aga 60 kg  - 1. S ław om ir Tom czak,

2. Jarosław  W oźniak; 

w aga 65 k g  - 1. M ich a ł P io trow iak . 

W  klasyfikacji łącznej zdecydow anie  

w ygra li ju d o cy  Ipponu. (pwjt)

Przegrana 
w Topoli

13 m arca  okazała się fera ln ym  dla 

tenisistów  V icto rii. W  m eczu  ligi 

okręgow ej w  To p o li u leg li tam tej­

szej S krze  7:11. M e cz  b y ł bardzo  

w yrów nany. Gospodarze gra li 

z ogrom na determ inacją. W iedzieli, 

że w alczą o ligow y byt. Jarocińscy  

tenisiści zaprzepaścili szansę zdoby­

cia ko le jn ych  p u n k tów  przegryw a­

ją c  oba deble. Zdo ła li jeszcze zrem i­

sować 6:6, ale końców ka m eczu na­

leżała do Skry .

P u n k ty  dla  V ic to r ii zdobyli: T . N a ­

g ły  - 3, Ł .  Tob o lsk i - 2 i M . T y ra k o w ­

sk i - 2. (mt)

Pingpongowe 
mistrzostwa 
kadetów

W  niedzielę, 27 m arca, na sali S P  

n r 4 w  Jarocin ie  odbędą się pingpon­

gow e M istrzostw a O k ręg u  Kadetów .

0  godzinie 10.30 rozpoczną się roz­

g ryw k i pojedyncze dziew cząt i deble  

chłopców . D w ie  godziny  później 

p rzy  stołach staną pary m ieszane

1 deble dziew cząt. O  odzin ie 14.00

rozpoczną rozgryw k i pojedyncze  

ch łopcy . (mt)
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Byki gorsze od „Gwiazd” cosz Sarn ick i, R obert B ierła ,

Jarosław  K o le ck i i P io tr B a j­

ka. O p ieku n em  drużyny  by ł 

Rom an  W yduba.

P u n k ty  dla K a d ry  L ig i zdo­

byli: Krzysztof Ostrowski (Es­

kadra  V) 12, K rzysz to f K le p ­

ka  (Eskadra) 4, Bogusz R o ­

szak (Eskadra) 2, M ariusz  

Szym endera (Trucht I) 19,

A d a m  B ie r ła  (Eskadra) 2,
H ubert C h m u ra  (Eskadra)

23, P io tr G erb a rek  (Eskadra)

6, M ich a ł M ró z  (Trucht) 6,

M aciej B ara n ia k  (Trucht) 2,

M a re k  A ntoszak  (Trucht) 6.

P onadto  na  parkiecie  wystę­

pow ali: A d a m  O rzo ł (Inter 

E lk a n  IV) i  Ł u k a s z  R itter  

(Eskadra). K a d rę  L ig i  w  tym  

m eczu prow adził M arian  

D u rczak , nauczycie l ze 

S zko ły  Podstaw ow ej n r 5.

(Pw ) Wyskakujący najwyżej Hubert Chmura zo-
Fot. R. Kaźmierczak stał królem strzelców ligi.

9 m a rca  w  sa li  L O  o d b y ł się  m ecz  

koszyków ki pom iędzy  B y k a m i Ż e r­

kó w  i  K a d rą  L ig i  w ie ń czą cy  tego­

roczną  edycję  ro zg ry w e k  l ig i szkó l 

podstaw ow ych . Najlepszy zespól 

rozgryw ek, czyli B yk i, które zw ycię­

ży ły  w  lidze  po raz drugi, w  środę 

b y ły  tłem  dla d ru żyn y  złożonej z na j­

lepszych  koszykarzy  spośród pozo­

sta łych drużyn. D o  przerw y K a dra  

L ig i prow adziła  47:22. W  drugiej czę­

ści g ry  ,,G w iazd y” pow iększyły  jesz­

cze swoją przew agę, by  ostatecznie 

zw yciężyć 82:58. Zdecydow an ie  naj­

lepszym  graczem  pojedynku  by ł 

k ró l strzelców  lig i H ubert Chm u ra .

Zaw odn icy  z Żerkow a zdaw ali się 

być zm ęczeni dotychczasow ą ryw a­

lizacją, poruszali się po parkiecie  

dużo w olniej, zdecydow anie prze­

g ryw a li w alkę  pod tablicam i. W arto  

przypom nieć, że w  ub ieg łym  roku  

w  podobnym , pokazow ym  m eczu  

udow odnili swoją bezapelacyjną  

w yższość nad ryw alam i.

P o  spotkan iu  organizatorzy, czyli 

O gn isko  T K K F  T ru ch t, w ręczy li 

drużynom  oraz najlepszym  strzel­

com  rozgryw ek nagrody. P u n k ty  dla  

B y k ó w  zdobyli: A r tu r  Przy d ryg a  21, 

Bartłom iej Staszak 22, P rzem ysław  

G o śc in iak  11, M a rc in  P ią tkow sk i 4. 

P onadto  w  d rużyn ie  w ystąpili: Bar-

Pierwszy 
start

12 marca odbył się w Bielsku
- Białej finał Ogólnopolskiego Tur­
nieju Klasyfikacyjnego Kadetek 
w judo. Po raz pierw szy w tak poważ­
nej im prezie udzia ł w zięło 5 zaw od­

n iczek  Ipponu Jarocin: A n n a  Z ie liń ­
ska, L u d m iła  K a łm u ck a , P au lina  

K a łn icz u k  (wszystkie S P  n r  5), Iwo­
na S zczepan iak  i K a tarzyn a  M a r­

c in iak  (obie S P  n r  1). Zdan iem  trene­
rów  w szystkie w a lczy ły  bardzo dob­
rze, a na w yróżn ien ie  zasługuje A n ­
na Zie lińska, która  w  kategorii do 44 

kg  zajęła 9 miejsce.

(pwjt)

Dźwiga 
coraz więcej

Zn a kom itą  form ę utrzym uje  
sztangista L K S  Tarce  Andrzej B or­
kiew icz. 5 marca w  Sieradzu startował 
w Mistrzostwach Makroregionu Cent­
ralnego Weteranów w podnoszeniu 
ciężarów. W swej wadze (do 70 kg) 
zdecydowanie zwyciężył z w ynikiem  
190 kg w dwuboju. W punktacji O P E N  
zajął drugą lokatę.

Przypom inam y, że pod koniec lute­
go Andrzej Borkiewicz wywalczył 
w Ogólnopolskim  Turnieju W etera­
nów w  W ięcborku miejsce w  kadrze 
reprezentacji Po lski na majowe M ist­
rzostwa Europy w Monachium  i wrześ­
niowe Mistrzostwa Świata w Australii.

(pwab)

Przełajowe Mistrzostwa Polski
13 marca w anormalnych warunkach atmosferycznych odbyty się w Byd­

goszczy 66 Mistrzostwa Polski W Biegach Przełajowych. W klasyfikacji 
województw, w kategorii juniorów młodszych, na 10 miejscu uplasowało 
się Kaliskie. Dopiero za nim sklasyfikowano województwa, które są potęgą 
lekkoatletyczną jak Wrocławskie, Poznańskie, Warszawskie, Bydgoskie.
W dużym stopniu przyczynili się do tego sukcesu zawodnicy z terenu Ziemi 
Jarocińskiej, na co dzień trenujący w klubie „Stal” Ostrów.

Potrzebne 
maty

P o lsk i Zw iązek  Ju d o  b iorąc pod 

uw agę osiągane dotychczas przez  

Ippon Jaroc in  sukcesy sportow e i o r­

ganizacyjne p rzyzna ł naszem u m ia­

stu organizację fina łu  Indyw idua l­

n ych  M istrzostw  P o lsk i M łodzików . 

Jest to bardzo prestiżow a im preza, 
w  której przez dw a dn i ryw alizuje  

około  300 zaw odników . Zaw ody  m a­

ją  odbyć się w  g ru d n iu  tego roku. N ie  

w ykluczon e  jednak, że Ja ro c in  bę­
dzie m usia ł zrezygnow ać z organiza­

cji finału. D otychczas użytkow ana  

w  k lu b ie  m ata m a sześć lat, jest 
w ysłużona i zgodnie z n ow ym i w y ­

m ogam i Europejsk iej U n ii Ju d o  nie 

nadaje się do rozgryw ania  tego typu  

zaw odów . Potrzebne jest 160 n o ­

w ych  m ateraców , które tw orzą  
kom plet 2 mat.

★  ★  ★

Ippon zam ierza zorganizow ać  

w  dniach  28 i 29 m aja M iędzynarodo­

w y  Turn ie j Ju d o  z okazji D n ia  D z ie c­

ka  i D n i Z iem i Jarocińskie j. Zap ro ­
szenia zostaną w ysłane do drużyn  
z 7 państw  europejskich. Zaw ody  

rozegrane zostaną w  tych  katego­

riach  w agow ych, w  któ rych  Ippon  
w ystaw ia sw oich reprezentantów .

(pwjt)

W  biegu na 3000 m , startując z za­

w odniczkam i o rok  starszymi, Hanna 
Grzybkowska (ZSZ nr 1 Pleszew) 

zajęła w ysoko punktow ane 10 miejs­

ce (piąte w  roczniku 1978). N a  tym  

sam ym  dystansie 43 była Małgorzata 
Grembowska (ZSZ n r  1 Pleszew).

N a  dystansie 5000 m  w  kategorii 

juniorów  m łodszych punkty  dla w o­

jewództwa zdobyli zaw odnicy Z S Z  nr

1 w  Pleszew ie Ireneusz Majusiak (37 

miejsce) i Jarosław Urban (69 miejs­

ce).

Ponadto w  kategorii juniorów  i ju ­

n iorek m łodszych startowali: Małgo­
rzata Zacłona (ZSZ n r  1 Jarocin) - 81 

miejsce na dystansie 2000 m, Woj­
ciech Urny (ZSZ nr 1 Pleszew) - 84 

miejsce na dystansie 3000 m. Nato­

miast swoich biegów  nie ukończyli 

Robert Maniak (3000 m) i Krzysztof 
Kantek (5000 m).

Należy zauważyć, że nastąpił ogro­

m ny postęp biegaczy województwa 

kaliskiego w kategorii jun io rek  i  ju ­

niorów  młodszych. W  ubiegłym  roku  

zajęli 27 miejsce. Biegacze z Jarocina  

zdobyli dla Ka lisk iego 10 na 28 pu n k­

tów. Więcej, ale ty lko  o 3, w ybiegali 

przełajow cy Kalisza. Pozostałe pu n k ­

ty d la  województwa zdobyli biegacze 

z Ostrow a W lkp. (3) i  Pleszew a zaled­

wie 2. Najwięcej punktów  zdobyła  

H anna G rzybkow ska (5), Małgorzta  
Grem bow ska i Ireneusz M ajusiak po

2 i Jarosław  U rban  1. Św iadczy to

o tym, że lekkaatletyka stoi w Jaroci­

nie na dobrym  poziomie. N ie  brakuje  

utalentowanej m łodzieży. Jednak  

brak trenerów z odpow iednim i kw a­

lifikacjam i zmusza biegaczy do opu­

szczania miasta i doskonalenia swo­

ich um iejętności np. w Pleszewie. 

Lekkoatleci, aby brać udział w  ofic­

ja lnych  zawodach organizow anych  

przez Po lski Zw iązek Lekk iej A tle ty ­

k i oraz M istrzostw ach Polski, muszą  

być członkam i k lubu  zarejestrowane­

go w  O kręgow ym  Zw iązku  Lekk iej 

A tletyk i, a także posiadać potw ier­

dzoną kartę zgłoszeniową. K to  zain­

teresuje się przyczynam i em igracji 
jarocińsk ich lekkoatletów?

Gorzej spisali się juniorzy, którzy  

w punktacji województw zajęli 32 
miejsce. W śród n ich  wystartowało ró­
wnież k ilk u  sportowców z Jarocina  
i  okolic: Anita Adamiak (LO  P le ­

szew) na dystansie 4000 m  zajęła 46 

miejsce, a Krzysztof Kłosowski (ZSZ  
nr 1 Pleszew) na dystansie 3000 

m  uplasow ał się na 40 pozycji. W  bie­

gu jun iorek na dystansie 2000 m  star­
towała także Beata Cegielska (ZSZ  

nr 1 Jarocin), która  jednak biegu tego 
nie ukończyła.

W śród seniorów na dystansie 9000 
m  po zaciętej walce zw yciężył Krzy­
sztof Bałdyga (W K S Oleśniczanka) 

w yprzedzając o 3 sekundy Piotra 
Gładkiego (Lechia Gdańsk), oraz o 15 

sekund Artura Osmana z Granatu  
Skarżysko. „Jadąc na  zawody nie 
myślałem, że mogę wygrać , bo prze­
cież startowało uńelu bardzo dobrych 
zawodników. Poziom był w yrów na­
ny. Podczas biegu zdecydowałem się 
na samotną ucieczkę i to poskutkow a­
ło. Natom iast w arunki atmosferycz­
ne, które panowały podczas zawo­
dów były straszne, ale niestety takie 
są uroki przełajów”. - stw ierdził po 
zakończeniu zawodów m istrz Po lski 
seniorów Krzysztof Bałyga.

Jarosław Urban

Mistrzowskie Byki. Stoją od lewej: trener Roman Wyduba, Przemysław  
Gościniak, Jarosław Kolecki, Artur Przy dryga, Robert Bierła, trener Władysław  
Bierła. W dolnym rzędzie od lewej Piotr Bajka, Bartłomiej Staszak, Marcin 
Piątkowski, Bartosz Sarnicki.
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Jarocin, ul. Wrocławska 8

usługi ksero, sprzedaż filmów, sprzedaż albumów 
sprzedaż aparatów, zdjęcia legitymacyjne, dowodowe

U w a g a ! O bróbka  filmów A G F A ,  K O D A K ,  F U JI , K O N I C A  i in.

Do każdego  f i lm u  z  p e łn ą  obróbką a lb u m  gratis! 
Zapraszam y PUNKT PRZYJĘĆ - ul. Moniuszki 14

U S Ł U G I  K S E R O , S P R Z E D A Ż  F IL M Ó W , A L B U M Ó W , A P A R A T Ó W  

Uwaga! Obróbka filmów A G F A ,  K O D A K ,  FU JI, K O N I C A  i in.

Do każdego film u  z  pełną obróbką album  gratis!
(f 54/ 94)

Przedsiębiorstwo Robót Drogowych 
w Jarocinie

ogłasza
p rzeta rg  n ieo g ra n iczo n y  na sprzedaż:

—  samochodu osobowego „POLONEZ” typ 125 PN, 
rok bud. 1984, nr podw. 158679, 
nr s-ka 165990, nr rej. KZI 2319

Przetarg odbędzie się w dniu 8 kwietnia br. o godz. 9.00 w siedzibie Przedsiębiorstwa.

Cena wywoławcza wynosi 20 min zł.
Wadium w wysokości 10% ceny wywoławczej należy wpłacić w kasie Zakładu 

w dniu przetargu.

Pojazd można oglądać w przeddzień przetargu od godz. 7.00 do 15.00 w siedzibie 

Zakładu.
Za stan techniczny oraz ewentualne uszkodzenia w/ w pojazdu Zakład nie bierze 

odpowiedzialności.

Zakład ma prawo do unieważnienia przetargu bez podania przyczyn. 

Przedsiębiorstwo zastrzega, że wadium przepada na rzecz sprzedawcy, jeżeli 

żaden z uczestników licytacji nie zaoferuje ceny nabycia równej cenie wywoławczej. 

Przetarg organizowany jest w oparciu o Dz. U. Nr 97, poz. 443.
(f 73/ 94)

Gospodarstwo Rolne Skarbu Państwa 
w RUSKU gm. Jaraczewo

ogłasza 

przetarg  nieograniczony

na sprzedaż następującego sprzętu:

1. Siew niki zbożowe 2 szt.
2. Siew niki punktow e 1 szt.
3. Brony w ahadłow e 2 szt.
4. Przyczepa niskopodwoziowa 1 szt.
5. P ług  „A tlas” 1 szt.
6. Rozdrabniacz łęcin 1 szt.
7. Sadzarka ziem niaków  1 szt.
8. B etoniarka 2 szt.
9. D m uchaw y do zboża 2 szt.

Przetarg odbędzie się w dniu 14.04.1994 r. o godz. 10.00 
w siedzibie Gospodarstwa.

W a d iu m  w  w y s o k o ś c i  10%  c e n y  w y w o ła w c z e j n a le ż y  
w p ła c ić  n a jp ó ź n ie j  w  d n iu  p r z e ta r g u  d o  g o d z . 9.30.

Zastrzeżenie, że wadium przepada na rzecz sprzedaw­
cy, jeżeli żaden z uczestników licytacji nie zaoferuje ceny 
nabycia równej co najmniej cenie wywoławczej.

S p r z ę t  o g lą d a ć  m o ż n a  w  p rz e d d z ie ń  p r z e ta r g u  n a  te r e n ie  
G o s p o d a r s tw a  w  R u s k u .

(f 75/94)

F O T O T E C H N I K A
ZAKŁAD ENERGETYCZNY KALISZ SPÓŁKA AKCYJNA

R EJO N  E N E R G E T Y C Z N Y  JA R O CIN  
ul. Batorego 26

zatrudni pracownika na stanowisku 
kierownika wydziału finansowo - księgowego

Wymagania:
- wyższe wykształcenie ekonomiczne
- staż pracy min. 3 lata na stanowisku kierowniczym lub samodzielnym 

Bliższe informacje oraz warunki pracy i płacy do omówienia w Rejonie 
Energetycznym Jarocin ul. Batorego 26 pokój 25 osobiście w godz. od 7.00 
do 9.00.

H urtownia
Artykułów Spożywczo - Przemysłowych 

w Witaszycach
oferuje NAJTANIEJ:

* p e łe n  a s o rty m e n t m a rg a ry n y

oraz  o le jów  ro ś lin n y c h  z  K R U S Z W I C Y

* cement 350 z  G ó ra żd ż e  w  cen ie  1 000 000 z ł

* w ap n o

Zapraszamy
w dni robocze w godz. 7.00 - 20.00 w soboty w godz. 7.00 -15.00 

Witaszyce, Al. Wolności 42, tel. 230
W y s ta w ia m y  fa k tu ry  V A T  (f 7V94)

oferuje:

Jarocin, ul. Wrocławska 9 (obok apteki) 
tel. 28-94 

ul. Targowa 2 (róg św. Ducha)

telewizory produkcji krajowej oparte na bazie renomowanych 
firm: Philips, Siemens - z dwuletnią gwarancjq

Ponadto w sprzedaży sprzęt audio-video-satUW AG A !
(^»Najtańszy system sprzedaży ratalnej bez żyrantów

-  korzystne, s ta le  oprocen tow an ie  o d  2,03% - 2,26%

- kom puterow e w y liczan ie  - wplata o d  10% na  24 raty

-  m oż liw ość  zakupu: rolnicy, em eryci i  ren c iś c i

W  ram ach sprzedaży ratalnej 
sprzęt dostarczam y bezp łatn ie  

Zapewniamy autoryzowany serwis gwarancyjny 
i pogwarancyjny

ZAKŁAD ENERGETYCZNY KALISZ SPÓŁKA AKCYJNA 

R E JO N  E N E R G E T Y C Z N Y  JA R O CIN  
ul. Batorego 26

O FERU JE
O G R Z E W A N IE  P O D Ł O G O W E

oparte na elektrycznych kablach grzejnych firm E L E K T R A  i D EVIFLEX

- zapewniamy kompleksowe wykonawstwo
- koszty materiałów i instalacji około 70% tradycyjnego układu CO

Bliższe informacje tel. 2138 wew. 231

ZIEMNIAKI JADALNE 
BRYZA

oferuje gosp. rolne 1000 zł/ kg 
DOWÓZ DO DOMU KLIENTA  

Tel. grzecznościow y 36-01 
po  godz. 15.00

(f 555/R/94)

N aw ierzchn ie  
z kostk i betonowej

K om pleksow e fachowe 
w ykonanie 

Szybka realizacja

„BAKO”
Jarocin, ul. Wrocławska 64/ 6

(f 537/R / 94)

Z a p r a s z a m y  do  

Hali Odzieży Używanej 
o ra z  używanego sprzętu 
gospodarstwa domowego 

ul. Wrocławska 46 
Jarocin 

(magazyn PRODEXU w podwórzu) 
Czynne 9.00 - 17.00 

sobota 9.00 - 14.00 

Również zapraszamy w niedzielę

27 marca 9.00 - 14.00 

Codziennie  

św ieża dostawa towaru  

Bezpośredni importer z RFN
(f 546/ R / 94)
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PRZETARG NIEOGRANICZONY
Z a rz ą d  S p ó łd z ie ln i  M ie s z k a n io w e j 

L o k a to r s k o -W ła s n o ś c io w e j w  J a r o c in ie  
| o g ł a s z a  ~] 

przetarg: na sprzedaż mieszkania własnościowego 
położonego w  Jarocin ie , u l. T. K ościuszki 32 / 23

o pow ierzchn i uży tkow ej 29,2 m 3, sk ładającego  się 

z pokoju , k uchn i, łaz ienk i z WC i p rzedpoko ju  
U stalono cenę w yw oław czą n a  kw o tę  90.000.000 zł 

Przetarg odbędzie się 31.03.1994 roku o godz. 10.00 
w  K lub ie  Spółdzielni, os. K ościuszki 3 

(nad  k aw iarn ią  ’’K lubow a”)
M ieszkanie m ożna oglądać w  d n iu  30.03. 1994 ro k u  

w  godz. 10.00 - 12.00 (k lucz w  b iu rze  Spółdzielni, pokój n r  9) 

P rze d  p rzy stąp ien iem  do p rz e ta rg u  n a leży  w płacić  ’’vad iu m ” 

w  w ysokości 10% ceny  w yw oław czej w  kasie  tu te jsze j Spółdzieln i 

najpóźniej dę>,godz. 9.30
■ - ...... (f fl/94)

Nowo otwarty sklep
„ZUZA”

przy ul. M oniuszki 14
23-66, w Jarocin ie  (D om  U sług) 

poleca:
ts r  d ró b  świeży i m rożony , p o d ro b y  drob iow e, k u rczak a  z rożna 

oraz
i w  szeroki a so rtym en t ryb  m rożonych , w ędzonych i so lonych

(f 509/R/94)

Ośrodek Szkolenia K ierow ców  
T o m a s z  K a r c z

zaprasza na kurs 
nauki jazdy kat. A.B.T  

Spotkanie informacyjne dla kandydatów 
już 29.03.94 godz. 16.30 w  ZSZ nr 1 

ul. Wojska Polskiego, sala nr 13 - I piętro 
Tomasz Karcz, H ilarów  1, 63-200 Jarocin

_____________________________________ .(f 614/ R/94)

SPRZEDAŻ I SERVICE

K S E R O K O P IA R K I  &  F A X Y

N O W E I R E G E N E R O W A N E  

F irm : ASHUA, RICOH, 1NFOTEC 

sprzedaż: TONERÓW i CZĘŚCI 
NASHUA, RICOH, INFOTEC, 

CANON, MITA, OLYMPIA

ul. Ż w irk i i W igury  3 

63-200 JA R O C IN  

tel./ lax  (0-646) 30-47

(f 400/ R/ 94)

ZAKŁAD PRODUKCJI BETONÓW

W I T - B U D

KOMORZE 2A, gm. NOWE MIASTO 
©  17 CHOCICZA
Polecamy Państwu: 

kostkę brukową w różnych wzorach i kolorach
* ogrodzenia betonowe 
—* bloczki M-4 i M-6 

-*• u s łu g i  b u d o w l a n e  <f 497/ r/94)

Nowo otw arty sklep
Jarocin, ul. Lipowa 9 

(osiedle Kasztanowa) 
poleca 

TANIĄ ODZIEŻ

Z a p ra s z a m y  9.00 - 17.00 

od  p o n ie d z ia łk u  d o  s o b o ty

(f 513/R/94)

PUPH

j a k o n
A U T O R Y Z O W A N Y  Z A K Ł A D  S Y S T E M Ó W  A L A R M O W Y C H

S3-200 Jarocin 
ul. Dąbrowskiego 6, tel. 39-37

O K N A  i D R Z W I  
W I T R Y N Y  z  P C V  

O G R O D Y  Z I M O W E
A L A R M Y , IN S T A L A C JE  T E L E T E C H N IC Z N E  

P R O JE K T O W A N IE , K O M P L E K S O W E  W Y K O N A W S T W O

(f 61/54)

[Pirisdsif ibfcirsliw© ©dkó®i®w@ 
” L E V L A ”

zatrudn i pracow nika do obsługi odpraw  celnych

Wymagania: 
średnie wykształcenie, 

zamieszkanie na terenie m. Jarocina, 

telefon domowy.

Zgłoszenia: telefonicznie pod numer 0-61 674-424 

Miejsce pracy: Jarocin, ul. Świętego Ducha 120

(f 66/ 94)

ZAKŁAD STOLARSKI 
A ntoni Regulski 

63 - 200 Jarocin, ul. Chrobrego 64
_ _  3 5 . 0 3  — —

o f e r u j e :

-¡Ar usługi stolarskie - pełen zakres 

'ję meble nietypowe na indywidual­

ne zamówienia 

wystrój wnętrz mieszkanio­

wych, biurowych i sklepowych 

stolarkę budowlaną

Uwaga inwestorzy!

Firma jest płatnikiem podatku VAT



SPRZEDAŻ
Sprzedam dom. Ługi, u l. D u n a ­

je c k a  15. (f 448/ R /  94)

S przedam  ćwikłę. Jaro c in , ul. 
W rocław ska 157. ( f4 6 0 /R /9 4 )

S przedam  działkę uzbro joną 
w  Chociczy, 700 m2. Tel. 69-54-65 
P oznań . (f 486/ R /  94)

S przedam : perkusję ’’A m ati”  - 
duży zestaw , przyczepę do Żuka, 
obudow a b laszana. B orzęcice 48, 
63-721 W ałków  /  K oźm in.

(f 491/ R /  94) 

S p rzedam  ogródek z d rew n ian ą  
a ltan ą  na  dz ia łkach  R EL A X  p /  ul. 
Ż erkow skiej. W iadomość: M aria 
Jak u b o w sk a , ul. D una jecka  24, J a ­
rocin. (f 494/ R /  94)

Sp rzed am  ziemniaki sadzen ia­
ki ,,K olia” i „B ryza” . R acendów  
48. (f 499/ R /  94)

Tanio sp rzedam  suknię ślubną 
z M ody Polskiej n a  172 cm . Rosz- 
ków , ul. O siedlow a 17.

(f 507/ R /  94) 

Sp rzed am  tan io  ład n ą  suknię 
ślubną z tre n e m . Ul. W ęglowa 10a, 
Ja ro c in , tel. 33-65. (f 512/ R /  94)

S przedam  bardzo  tan io  kom­
plet wokalowy 150 W, piecyk 80 
W. Jaro c in , ul. Ś w ię tok rzyska  30.

(f 5 1 6 /R /  94) 

S p rzedam  klatki do nutrii. Wil­
kow yja , ul. P o ln a  12.(f 5 1 9 /R /  94) 

T anio  sp rzedam  zmywarkę do 
naczyń, s tan  idealny . Tel. 33-24.

(f 5 2 0 /R / 94) 

S p rzedam  w Jaro c in ie  domek 
jedno rodzinny , zabudowania gos­
podarcze, 1,42 h a  ziemi. A dres 
w  B iurze O głoszeń, (f 521/ R /  94) 

S p rzed am  szafę chłodniczą 2- 
d rzw iow ą, 1500 1. Z akrzew  35.

(f 5 2 4 /R / 94) 

S p rzed am  uzbro joną  działkę 
budowlaną w  C hociczy. Nowe 
M iasto, ul. P o zn a ń sk a  40, tel. 76a 
po godz. 15.00. (f 525/ R /  94)

Spacerówkę - now a, 500 tys. zł 
- sp rzedam . Tel. 34-08.(f527/ R /  94) 

Wyprzedaż kaset video z licen ­
cją. A trak cy jn e  ty tu ły  i ceny. Z a­
w sze po 17. JARO CIN , JA G IEŁŁ Y  
28, TUM IDAJ. (f 528/ R /  94)

T anio  sp rzedam  pianino e le k t­
ron iczne  am ery k ań sk ie
„M A R K -II” , organy e lek tro n icz ­
n e  4-oktaw ow e i maszynę w aliz­
kow ą do pisania ’’Ju n io r  1” . Tel. 
23-03. (f 529/ R /  94)

S p rzed am  cegłę szam otow ą (u- 
żyw ana - tanio). P io tr  W alkow iak, 
M ałgów  38 (Pogorzela).

(f 7 /R J /9 4 )  

S p rzed am  komputer ’’A tari 130 
X E ” ze s tac ją  dysków  i ze 100 
d y sk ietkam i. C ena  5 m in  złotych. 
Os. T. K ościuszki 4 /  20.

(f 5 3 2 /R / 94)
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CIUCHY NA WAGĘ
od 25.03.94 

J a r o c in ,  u l .  K o ś c i u s z k i  2
( f  5 3 3 / R / 94)

K O R PO R A C JA
U B E Z P IE C Z E N IO W A

„FILAR” S.A.
DELEGATURA OPOLE 

AGENCJA JAROCIN
O s. K o ś c iu s z k i 4 

(siedziba Spółdzielni Mieszkaniowej) 
tel. 34-38 wew. 40

AGENCJA JAROCIN
u l.  W ro c ła w s k a  106 

(siedziba Z ak ładu  O bsługi Technicznej 
Spó łdzieln i M ieszkaniow ej), tel. 21-76

K U .1 K

KORZYSTNE UBEZPIECZENIA
MAJĄTKOWE I OSOBOWE M.IN.:

1. kom pleksow e ubezp ieczen ia  m ieszkań  tj.:
- od ognia i in n y ch  zdarzeń  losow ych
- od k radz ieży  z w łam an iem  i ra b u n k u
- od zalan ia
- od odpow iedzialności cyw ilnej

2. ubezp ieczen ie  m ien ia  od ognia i in n y ch  zd arzeń  losow ych
3. ubezp ieczen ie  od k radz ieży  z w łam an iem  i ra b u n k u
4. ubezp ieczen ie  od n astęp s tw  n ieszczęśliw ych w ypadków
5. ubezp ieczen ie  od odpow iedzialności cyw ilnej

G W A R A N TU JE M Y  K O N K U R EN C YJN E  C E N Y  S K ŁA D E K  
S Z YB K A  I  SOLIDNA LIK W ID A C JA  SZKÓD  

P R Z Y J D Ź  D O  N A S, P O Z N A J  NAS!!! (f 536/ R / 94)

D Z IĘ K U J E M Y
dyrektorowi 

Banku Spółdzielczego 
w  Jaraczewie 

panu m g r inż. 
W A L D E M A R O W I 
R A T A J C Z A K O W I 

za jego trudną, 
odpowiedzialną pracę 

i zaangażowanie 
w  sprawy naszego banku. 

Pamiętamy, w  jakich 
warunkach rozpoczynał pracę 
i wiemy, jakim sprostał zadaniom. 

Szkoda, że odchodzi 
w  chwili, gdy jego 

i nasze wysiłki 
zaczęły przynosić efekty. 

Dziękujemy naszemu 
dyrektorowi za jego 

bezwzględną uczciwość, 
skromność i kulturę osobistą, 

jak również za szacunek 
okazywany nam - pracownikom. 
Życzymy mu wielu sukcesów 

w  nowym banku. 
W s p ó łp ra c o w n ic e

(f. 9/ RJ/ 94)

S K LE P
M E B L O W Y

JAROCIN, ul. Dąbrowskiego 16 
p ro w a d z i

sprzedaż ra ta ln ą  
m eblościanek  

i  zestawów  
wypoczynkow ych

(f 56/ 94)

STOLARNIA TRUMIEN
WYRÓB I SPRZEDAŻ 
Tomasz Mazurkiewicz

O feru jem y trum ny:
dębowe, sosnowe wraz 

* z dowozem na miejsce
63 - 200 Jarocin 
ul. Kilińskiego 21 

tel. 28-42
(f 559/ R/ 94)

Przedsiębiorstwo Handlu Sprzętem Rolniczym
Ostrów W ielkopolski

ul Wańkowicza 1b 
tel. (0-641) 360004, fax 362207 

tlx 0462481
A g r o m a

Sklep firmowy

OFERUJE:
♦ ciągniki i maszyny rolnicze
♦ części do maszyn

i przyczep rolniczych
♦ części do ciągników C-360, C-330, C -3 8 5  

i pochodne M F -2 3 5 /2 5 5 ,  T -2 5
♦ nawozy sztuczne 

' ♦ ogumienie

Jarocin , ul. W ęglowa 2 8

♦ łożyska
♦ akumulatory
♦ paski klinowe
♦ sznurek
♦ silniki
♦ tarcze szlifierskie
♦ akcesoria ogrodnicze

Zapraszamy od 7.00 - 17.00, soboty od 8.00 - 12.00
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S p rze d a m  n ie u ży w a n ą  komorę 
chłodniczą - 11 m 3, ład. 3 ,5 1. M o ż ­

liw ość  rat. T e l.  O s ie k  46.

(f 539/R/94)  

S p rze d a m  lu b  w ydzierżaw ię  
działkę. Pow ierzchn ia  3.500 m 2  

w Jarocin ie. Jarocin , ul. C h ro b ­

rego 70. (f 5 4 1 /R /94 )

Ekolisty, ekomixy. H urt, de ta l
- G óra, tel. 39. Ś rodk i ochrony  
roślin . (f 5 4 2 /R /94 )

S przedam  kombajn zbożowy 
produkcji niem ieckiej - FO R TS­
CHRITT E-512, rok  p rod. 1985, 
s tan  dobry . A lek san d er R atąjczak , 
Łobzow iec 37. (f 543/ R /  94) 

S p rzedam  dom w  Jarocin ie  
z dzia łką  2.500 m  - lub  zam ienię na 
m ieszkan ie  w łasnościow e +  do­
p ła ta . Tel. M ieszków  43.

(f 5 5 0 /R /94 ) 
S p rzedam  tan io  (na ra ty ) ma­

szynę do produkcji makaronu 
w raz  z techno log ią  (z siecią odb ior­
ców). Zalesie 37, k /  G óry.

(f 5 5 1 /R /94 ) 
S p rzed am  elementy gotowe

o pow. 7 x 6 =  42 m2, nadające  się 
n a  dom ek  le tn iskow y, b a r g a stro ­
nom iczny, sk lep  handlow y. Wa- 
lendow ski, Jarocin , ul. W odna 6.

(f 5 5 3 /R /94 ) 
T anio  sp rzedam  ogródek dział­

kowy przy  ul. Ż erkow skiej. A dres 
w  B iurze Ogłoszeń, (f 556/ R /  94)

K U P N O
Kupię tarcicę dębow ą suchą. 

Ja ro c in , ul. Ś ródm ie jska  27, tel. 
28-25. (f 55 / 94)

K upię  dom lub  działkę w cen t­
ru m  Jaro c in a . O ferty  sk ładać  
w  B iu rze  O głoszeń, (f 503/ R /  94) 

Z decydow anie k u p ię  dużą dzia­
łkę, ziemię lub  gospodarstwo. J a ­
rocin  lub  okolice. O ferty  - B iuro  
O głoszeń. (f 5 2 3 /R /94 )

K upię  działkę w  c en tru m  J a ro ­
cina. Tel. M ieszków  43.

(f 5 5 0 /R /9 4 )

A U TO -M O TO
Sprzedam lub  zamienię fiata 

125p z siln ik iem  Poloneza, rok  
prod. 84. Po tarzyca , Spółdzielcza 
7B. (f 465/ R /94 )

Przetaczanie bębnów  ham ulco ­
w ych, regeneracja resorów  (pod- 
g inanie) do sam ochodów  c iężaro­
w ych i au tobusów . W arszta t ś lu sa ­
rski, K om orze 23. Żerków , telef. 
428. (f 4 9 6 /R /94 )

Sprzedam sk rzyn ię  biegów  do 
m alucha. R acendów  50.

(f 5 0 0 /R /94 ) 

Sprzedam: Ż uk  - b laszak  rocz­
nik  1978, nadw ozie 1988. Z akrzew  
76. (f 5 0 5 /R /94 )

Sprzedam F ia ta  126p, rok  1984. 
Ja ro c in , ul. Podchorążych  18.

(f 508/ R /94 ) 
Sprzedam CZ-175, rok  89, s tan  

bdb, p rzeb ieg  7 tys. km . Cielcza, 
ul. C m en tarn a  28a. (f 510/ R /  94)

Sprzedam F ia ta  126p, ro czn ik  

’83. Ż e rk ó w , u l. M. K o n o p n ic k ie j  

16. (f 515/R/94)

Sprzedam T ra b a n ta , ro k  1977. 

T e l.  38-22. (f 518/R/94)

Sprzedam c ią g n ik  Z e to r  T-25  

„ b o c ia n ” . R u s k ie  H u b y  64.

(f 5 /R J /9 4 )  
Sprzedam kom bajn  zbożowy 

niem ieck i (tanio). J a n  M aciejow ­
ski, 63-233 Jaraczew o , 1-go M aja 
13. (f 6 /  R J /  94)

Fiat 126p, 1990 r. 63-233 Ja rac z e ­
wo, tel. 33, ul. Ja ro c iń sk a  82.

(f 8 /  R J /  94) 
Sprzedam ZIŁA w yw ro tkę  z sil­

n ik iem  L eylanda. D obieszczyzna 
51d. (f 5 3 0 /R /94 )

Sprzedam: M ercedes 190E
- 1984. Tel. 38-34. (f 534/ R /  94) 

Sprzedam F ia ta  126p, 88 rok .
C erekw ica N owa 12a.(f 535/ R /94 ) 

Sprzedam: Fiat 126p, 87. Wyszki 6.
(f 5 4 0 /R /94 ) 

Fiat 126p , rok  1991. Ja ro c in , ul. 
B em a 37/30. (f 547/ R /  94)

Toyta Corołła 1,3. 87 r., 5-drzw. 
Jarocin , u l. D ługa 16. W godz. 14.00 
-16.00. (f 548/ R /  94)

Sprzedam: F ia t 125 p ick-up , rok  
p rodukc ji 1981. Zalesie 37, k /  G ó­
ry . (f 5 5 1 /R /94 )

Sprzedam F ia ta  126p, rocznik 
1987, s tan  bardzo  dobry. Jarocin , 
G link i 9, po 15.00. (f 554/ R /  94)

WIDEO - RTV
WIDEOFILMOWANIE - W roc­

ław ska  73/26, tel. 28-09. (f 41/94) 
Wideofilmowanie. G link i 3, tel.

24-37. (f 3 4 5 /R /94 )
Wideofilmowanie. Cielcza, L e­

śna  13A. (f 4 2 5 /R /94 )
Sprzedam te lew izor kol. Helios 

(tanio). Jaraczew o, tal. 3A.
(f 1 l /R J /9 4 )  

Wideofilmowanie. Sprzedam 
lam pę  ha logenow ą UNOM AT 300 
W. C hrobrego  89. ’ (f 5 4 9 /R /94 )

R Ó ŻN E
Oddam w dzierżawę pom iesz­

czen ia  n a  dzia łalność g ospodarczą
- h u rto w n ię , usługi, p ro d u k c ję  -
w  N ow ym  M ieście. Tel. 102, po 
godz. 18.00. (f 3 8 7 /R /94 )

Czyszczenie dyw anów , w y k ła ­
dzin  i tap icerek . Tel. 26-63.

(f 417/ R /9 4 ) 

M am  do wynajęcia sk lep  w Ż er­
kow ie, ul. Ja ro c iń sk a  3. A dres 
w  B iurze Ogłoszeń, (f 4 2 8 /R /94 ) 

Skup zbóż i w arzyw , sprzedaż 
p asz  i k o n cen tra tó w  - re cep tu ry  
ho lendersk ie , piece C.O. pleszew - 
skie. A gencja  H andlow a „IN A ” , 
M ieszków , ul. D w orcow a 75 oraz 
p u n k t C ielcza , ul. W ąska 20.

(f 62/ 94)
Szycie i przeróbki ze skór. R óż­

nego rodzaju  k u rtk i , fu tra , k ożu ­
szki, n ak ry c ia  głow y, ko łn ierze ,

szale; z m ożliw ością galonow ania. 
Z ak ład  K u śn iersk i, ul. W ro c ła w s­

ka  237. D ni p rzyjęć: środa i sobo­

ta . (f 4 7 3 /R /9 4 )
C zyszczenie dyw anów , w y k ła ­

dzin, tap icerk i m eblow ej i sa m o­

chodow ej. Tel. 30-64, ul. M oniu­
szki 24, JAROCIN, (f 493/ R /  94) 

Wynajmę m ieszkan ie  2-pokojo- 
w e lub  dom  w Jaro c in ie  lub  n a j­
bliższej okolicy (sam odzielne). 
O ferty  sk ładać  w  B iurze  O głoszeń 
„G .J .” . (f 5 0 1 /R /9 4 )

Wynajmę pom ieszczenie  46 m2,
C.O., w oda, n a  cele hand low e lub  
usługow e p rzy  ulicy R ynek  14 
w  Żerkow ie. Telefon  142.

(f 504/R/94) 
BUDOWNICTWO - PROJEK­

TY INDYWIDUALNE i TYPO­
WE, ul. W ęglowa 1 m . 21, te l. 36-30, 
po 16.00. (f 506/R/94)

Przyjmę do prowadzenia poda­
tkow ą  księgę przychodów  i roz­
chodów  o raz  rozliczenie  p o d a tk u  
VAT. A dres w  B iurze O głoszeń.

(f 5 1 7 /R /  94) 
O feruję  tan ie  i szybkie  usługi 

w  zak res ie  naprawy i strojenia 
instrumentów muz. Tel. 23-03.

(f 5 2 9 /R /9 4 ) 

M am  do wydzierżawienia po­
m ieszczenie  n a  działalność gospo­
darczą, 56 m2, z zabezp ieczen iem  
socjalnym , kanalizac ja , siła, w  J a ­
rocinie. A dres w  B iurze Ogło­
szeń. (f 5 3 1 /R /94 )

S. c. TIL zaprasza. H u rt - detal. 
Środki czystości, kosmetyki, pa­
piernicze. Tel. 32-50, czynne  od
9.00 do 19.00. Ja ro c in , Jachow skie- 
go 8. (f 5 4 5 /R /9 4 )

Kroczek karpia, karpie wy­
miarowe d la  kó ł w ęd k arsk ich  
oraz  k a rp ie  tow arow e i w ędkow a­
nie oferuje: G ospodarstw o  R ybne, 
H en ry k  W dow czyk, N osków  k. J a ­
rocina, ul. K oźm ińska  6, tel. N os­
ków  7. (f 5 5 7 /R /9 4 )

PR A C A
Zatrudnię mężczyznę - w iek

25-40 la t, w ym agane  p raw o  jazdy  
m in im um  AB; kobietę - w iek  25-35 
la t, p raca  b iu row a (k o m p u te r - 
przyuczym y), p ra ca  w  Jarocin ie. 
K o n tak t ty lko  osobisty . S u lęc inek  
k. Ś rody  W ielkopolskiej, ul. K lo­
now a 68 (inform acje w  barze), tel. 
514-26 po 20.00. (f6 5 /9 4 )

P rzy jm ę  rencistkę z w olnym  
czasem  i te lefonem . Poznań  
170-269 po 17.00. (f 498/ R /  94)

L E K A R S K IE
Iwona Udzik, lek. med. położ- 

nik-ginekolog, przy jm u je  w  k aż ­
dy pon iedziałek  i czw artek  
w  godz. 17.00 - 19.00. G abinet: J a ­
rocin, Os. K onsty tucji 3 M aja 18 
(p ierw sze w ejście  od ul. W rocław ­
skiej). M ożliwa re je s tra c ja  te lefo ­
niczna: codziennie  w  godz. 20.00
- 22.00, tel. 24-81.

G A B I N E T  D E R M A T O L O G I ­

C Z N Y  - lek. m ed. A nna  Pajdo- 
w ska, derm atolog-w enerolog , 
p rzy jm uje: w to rek  i p ią te k  15.45

- 16.45. L e cz e n ie  c ie k ły m  azotem .

T e l.  28-35, Ja ro c in , ul. P a rk o w a  

1/20. (f 199/R/94)

PRACOWNIA USG, GABINET 
GINEKOLOGICZNY- lek . m ed. 

A n d rze j P a jd o w s k i specja lista  gi- 

n e k o lo g -p o ło żn ik , p rzy jm u je : p o ­

n ie d z ia łe k , środa i c zw a rte k  17.00

- 18.00, w o ln e  soboty  9.00 - 11.00. 

B a d a n ia  U S G  - p o ło żn icze  i g in e ­

k o lo g iczn e , p iers i, ta rczyca , ja m a  

b rzu szn a , ją d ra . R e jes tracja  te le ­

fo n iczn a  - 28-35. Ja ro c in , u l. P a r ­

k o w a  1/ 20 (od u l. św . D ucha).

(f 199/R/94) 

Gabinet okulistyczny, lek . 

m ed. H a n n a  M a rc z u k  - Z ie liń s k a ,  

o k u lis ta . P rzy ję c ia : w to rk i, c z w a r­

tk i  16.00 - 17.00. Ja ro c in , u l. S ło n e ­

czn a  8. (f 358/R/94)

TESTY ALERGICZNE - dzieci
i dorośli. Paweł Eliasz, sp ecja lista  

ch o rób  d z ie c ię cych , sobota  10.00 

-11.00. Ja ro c in , u l. P a rk o w a  1/16, 

te l. 34-16. P rzy ję c ia  po uprzed n ie j 

rejestracji. (f 418/ R /  94)

Nastawianie kręgosłupa, sta­
wów. I p ią te k  m -ca  od 10.00 do

12.00. H I p ią te k  m -ca  od 11.00 do

12.00. Ja ro c in , u l. P o ln a  5a.

(f 456/R/94) 
BADANIA WSTĘPNE, OKRE- 

SOWE, KONTROLNE PRACOW- 
NIKÓW - lek. med. ROMAN OW- 
CZARZAK, specja lista  m e d y cy n y  

p rze m y sło w e j, in te rn is ta . JARO­
CIN, u l. K a rw o w s k ie g o  32. W to rk i

17.00 - 18.00. T e l.  d o m o w y  21-19.
(f 487/R /94)  

Lek. med. P. Kęsa, specjalista 
ortopeda. P ią tk i  17.00 - 18.00. U S G  

staw ów  b io d ro w y c h  25.IH.94 godz.

14.00. Ja ro c in , K a rw o w s k ie g o  32.

(f 502/R /94)  

BADANIA WSTĘPNE, OKRE­
SOWE UCZNIÓW I PRACOWNI­
KÓW - lekarz uprawniony S. EL- 
LMANN, specj. m e d . p ra cy . Ś ro ­

dy, godz. 15.00 - 17.00. Ja ro c in , u l. 

H a lle ra  9, P rz y c h o d n ia  R e jo n o w a, 

p o k . 35. M o ż liw o ś ć  b a d a ń  n a  tere­

n ie  zg łaszanego  za k ła d u .

(f 511/R/94)  

BADANIA WSTĘPNE, OKRE­
SOWE PRACOWNIKÓW, porady 
lekarskie - lek. med. E. Skrzyp- 
czyńska, internista. P rzy c h o d n ia  

R e jo n o w a  w  Ja ro c in ie , p o kó j 12. 

W  p o n ie d z ia łk i, w to rk i, środy, 

czw a rtk i, godz. 15.45 - 16.30.

(f 538/R/94) 

Lek. med. GRZEGORZ SZYM­
CZAK - SPECJALISTA CHI­
RURG, g ab inet: u l. N ie p o d le g ło ś c i 

6 - w to rk i 16.30 - 17.30. W izy ty  

dom ow e: zg łoszen ia  tel. 36-00. GA­
STROSKOPIA (badan ia  p rz e ły ­

k u , żo łą d k a  i d w u n a stn icy )  - c zw a ­

r tk i 16.00 - 18.00, u l. H a lle ra  9, 

pokó j 7; re jestracja  do  g astrosk o­

p ii: te l. 36-00. (f 558/ R/ 94)
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I S P E C J A L iS T Y C Z N Y  
G A B IN E T  L E K A R S K I

s p e c ja l iś c i  z k lin ik  
------- p o z n a ń s k ic h  -------
Jarocin, ul. Wrocławska 92B 
G in e k o lo g  p o ło ż n ik

lek. med. Andrzej Chojnicki
piątek 16.CO - 18.00

D e rm a to lo g
lek. med. Alfred Hess

wtorek 16.00 - 17.00 
Neurolog

dr med. Marek Pietrzak
czwartek 16.00 - 17.00 

Urolog

lek. med. Artur Kułakowski
poniedziałek 16.00 - 17.00

(f 526/R/94)

C H IR U R G IA  Z Y Ł  I T Ę T N I C  
__C H IR U R G IA  O G Ó L N A

D R  G R Z E G O R Z  O S Z K IN I S  
z  K l i n i k i  C h i r u r g i i  N a c z y ń  

A k a d .  M e d y c z n e j  w  P o z n a n iu

■fc-Miażdżyca tętnic 
-fc Choroba Burgera 
-k Żylaki - leczenie operacyjne i nie- 

operacyjne 
'k  Owrzodzenia żylne 

Obrzęki kończyn 
ic  Ultradźwiękowe badanie układu tęt­

niczego
Chirurgia jam y brzusznej

SPECJALISTYCZNY GABINET LEKARSKI
Jarocin, ul. Sienkiewicza 14, (50 m od dworca PKS) 

Ś R O D Y : 15.30 - 17.30 
( f  483/ R / 94)

CH I RU RG i A DZIE C IĘ CA
stulejki, przepukliny, niezstąpione jądra 

oraz inne z w /w  specjalności 
D R  J .  H A R A S Y M C Z U K  

D R  M . M A R K W IT Z
Gabinet Specjalistyczny 

Jarocin, ul. S ienkiewicza 14 
W TO R EK 17.00 - 18.00

(f 381/R/94)

SPECJALISTYCZNE 
GABINETY LEKARSKIE

J A R O C IN  
U L . S IE N K IE W IC Z A  1 4  
(5 0  m  o d  d w o r c a  P K S )  

Przyjmuj») specjaliści 
l  klinik poznańskich w zakresie:

•  chorób wewnętrznych i kardiologii 
poniedziałek 15.30 -1 7 .3 0
d r m e d . A n d rze j T Y K  ARS Kl

•  chorób uszu, nosa, gardła i krtani 
poniedziałek 15.30 -1 7 .3 0
lek. m ed. A leksandra  KR O KO W IC Z

•  ginekologii i położnictwa, onkologii 
wtorek 15.30 -1 8 .3 0
sobota.
telefoniczne uzgodnienie 28-17 
d r  m ed. Ewa N O W A K -M A R K W ITZ

•  ortopedii dziecięcej i dorosłych 
środa 15 .3 0 -1 7 .3 0
lek. m ed. Jacek  K A C Z M A R C Z Y K

•  chirurgii ogólnej, żył i tętnic 
środa 15 3 0 -  17.30
lek. m ed. G rze g o rz  O SZKIN IS

•  chorób oczu 

czwartek 1 5 .3 0 -1 7 .3 0
d r  m ed. A n d rze j S T Y S Z Y Ń S K I

•  chorób skóry dzieci i dorosłych 
piątek 15.30 -1 7 .3 0
lek. m ed. M a łg o rza ta  LU LA

•  chorób nerek, pęcherza, 
prostaty i jąder
piątek 15.30 -1 7 .3 0  
lek. m ed. JaceK LU LA

L ekarz  s to m a to lo g  ¡VI i ROSŁA WA 0RZESZYŃSKA - WÓJCIK

specjalista stom atologii ogólnej i chirurgii stom atologicznej 

zaprasza do nowo otwartego nowoczesnego 
gabinetu stomatologicznego |VI -  D E M T "  

od  d n ia  6 .0 4 .9 4  r. w  J a ro c in ie  
ul. Al. N ie p o d le g ło ś c i  35A , te l .  2 4 -4 0e s z e r u j

A  k o m p le k s o w e  leczenie s to m a to lo g ic z n e  
A  s to m a to lo g ia  z a c h o w a w c z a  A  c h iru rg ia  s t o m a t o l o ­
g iczna  A  p ro te tyk a  A  u s u w a n ie  kamienia  na zębnego 
u lt ra d ź w ię k a m i  A  z a b i e g i  w  n a r k o z i e

Gabinet czynny: środa i piątek 16.00 - 18.00 
sobota 11.00 -13.00

IMPROVEX G.M.Z. Rudcwiczowie
62-800 KALISZ ul. Górnośląska 56 ul. Lipowa 33

tel./fax 335-60 tel. 366-71., tel./fax 347-20

KSEROKOPIARKI

C anon
XEROX

m i t a

t e l e f a x y  Panasonic
E L E K T R O N I C Z N E  M A S Z Y N Y  D O  P I S A N I A

OPTIM A  C A s m
m  TRIUMPH ADLER brother

KOMPLEKSOWA OPRAWA DOKUMENTACJI 
ORAZ SPRZEDAŻ 

L A M IN  ATORÓW, TER M O BIN D O W N IC , 
BIND O W N IC , N ISZC ZAR EK

USŁUGI KSEROGRAFICZNE 
W FORMATACH OD A6 DO AO

MATERIAŁY EKSPLOATACYJNE 
SER W IS GWARANCYJNY I POGWARANCYJNY

TELEWIZORY KRAJOWEJ PRODUKCJI
NA PODZESPOŁACH RENOMOWANYCH 

FIRM ZACHODNICH:

Z D W U L E T N IĄ  G W A R A N C JĄ !

KUPISZ W ATRAKCYJNYM SYSTEMIE SPRZEDAŻY RATALNEJ' 
BEZ ŻYRANTÓW (wplata 2«. 30,40, 60"» na 3, 6,9,121 rat)

Ponadto oferujemy:

e r  m a gn eto w id y, od tw arzacze, radiom agnetofony, w ieże HI FI 
w  sprzęt A G D  " P O L A R " , " Z A M E X "  itp.
Bf Z E S T A W Y  D O  O D B IO R U  T E L E W IZ JI S A T E L IT A R N E J

DYSTRYBUCJA - ASTRA-TV POZNAŃ
(najn iższe  cen y , w y so k a  ja k o ść , p ro fe s jo n a ln y  m ontaż)  

U W A G A ! PRZY ZAKUPIE GOTÓWKĄ UDZIELAMY RABATU! 
NA ŻYCZENIE DOWOZIMY SPRZĘT DO DOMU KLIENTA! 

P.W. ”TELMAX" s.c., ul. Staszica 20, JAROCIN tel. 37 48

D r in k  B a r  O L IM P
(wejście od ul. Kasztanowej)

zaprasza na  b ila rd  o raz  

au tom a ty  do g r y  

P o le c a m y  ró w n ie ż

d an ia  n a  gorąco
Możliwość wynajęcia sali 

Wtorki, piątki 8.00 - 1.00 
w pozostałe dni 11.00 - 1.00 

(f 72/M)

P iln ie
przyjmę do pracy 

magistra farmacji 

i technika farmacji
♦ ♦ ♦

Apteka „A spirynka” 

Jarocin, ul. Hallera 14

H U R T O W N IA  
S T A L I

Jarocin, ul. Węglowa 3

&  22-89

4  dw uteow niki, kątow niki, d ru t

♦  ru ry  czarne i ocynk

♦  grzejniki żeliwne (cena p rodu­

centa)

Oddamy w dzierżawę 
część powierzchni 
w pawilonie przy

ul. W ojska Polskiego 55 na:

xar handel
♦  o b u w iem

♦  u b ra n ia m i

♦  g a la n te r ią  sk ó rz a n ą

♦  n a rz ę d z ia m i ro ln iczym i

xsr usługi
♦  m a ła  g as tro n o m ia

Bliższe informacje można 

uzyskać w SHP ’’Zgoda" 

ul. Śródmiejska 32 

tel. 28-36



N r 12 (182) 25 m arca 1994 r. PROGRAM TELEWIZYJNY „G .J.” 2]

P ią tek  25. I I I .  94
PR O G R A M  I

6.00 - Kawa czy herbata?
9.00 - Wiadomości
9.10 - Mama i ja
9.20 - Domowe przedszkole
9.50 - "Cezar i Kleopatra” - film fab. 

prod. angielskiej (1946 r., 122 
min.)

12.00 - Wiadomości
12.10 - Program dnia
12.15 - Magazyn notowań
12.45 - Dla dzieci: Ciuchcia
13.30 - 15.55 - Telewizja włoska gościem

Telewizji Edukacyjnej
15.55 - Program dnia
16.05 - Dla dzieci: Ciuchcia
16.50 - Muzyczna Jedynka
17.00 - Teleexpress
17.20 - Test - magazyn konsumenta
17.40 - ’’Tata, a Marcin powiedział...”
18.00 - Randka w ciemno - zabawa qui-

zowa
18.45 - W kraju zulu gula - program saty­

ryczny Tadeusza Rossa
19.00 - Wieczorynka
19.30 - Wiadomości
20.15 - ’’Czar par” - turniej z udziałem

8 par małżeńskich
21.35 - ”Kto ma rację?” - program pub­

licystyczny
22.00 - Studio sport - MŚ w łyżwiarstwie

figurowym
23.00 - Wiadomości
23.15 - Gorąca linia
23.25 - Muzyczna Jedynka
23.30 - ’’Garwood” - film fab. prod. USA

(1991 r., 96 min.). Losy amerykań­
skiego żołnierza, weterana woj­
ny wietnamskiej, któremu po 
czternastoletniej niewoli udaje 
się uciec z obozu Viet Congu. 
Kiedy wraca do Stanów, czeka 
go niemiła niespodzianka. 
Z ofiary staje się...

1.05 - Program rozrywkowy
2.00 - Zakończenie programu

PRO G R A M  II

7.30 • P an o ram a
7.35 - Przeboje  Dwójki
8.05 - P ro g ram  lokalny
8.35 - ’’P rzygody S u p e rm a n a ” - 

anim . prod. USA
serial

9.00 - S tud io  Dw ójki
9.10 - ’’M uzea A ustrii” - serial 

prod. austriack iej
dok.

9.30 - S tud io  Dw ójki
9.40 - Ś w ia t k ob iet - m agazyn

10.05 - ’’O stereich  bild  am  S on tag” 
w  w ersji niem ieckiej

' - film

10.35 - U lica Sezam kow a - p rogram
w  w ersji angielskiej

11.00 - P an o ram a
11.05 - S tudio  Dw ójki
11.20 - D o trzech  razy  sz tu k a
11.40 - R óbta  co chceta
12.00 - Szansa na sukces
12.50 - P rzebo je  Dw ójki
13.00 - P anoram a
13.05 - ’’P rzy stan ek  A laska” - 

prod. USA
serial

13.50 - B erlin a le ’94 - reportaż
14.30 - ”Z ziem i po lsk iej"  - film 

m en ta lny
doku-

15.00 - ’’Polsk ie  ślady  pod P in io ram i” -
film  d o k u m en ta ln y ”

15.30 - Pow itan ie
15.35 - ’’Przygody S u p e rm a n a ” - 

an im . prod. USA
seria l

16.00 - P an o ram a
16.05 - K lub  Y uppies?
16.30 - ’’O dlecieć s tą d ” - seria l 

USA
prod.

17.15 - Lalam ido, czyli p o ryk iw an ia  sza-
rp id ru tów

17.45 - Hole, E span ia  - te le tu rn iej
18.00 - P an o ram a
18.03 - 21.00 - P ro g ram y  regionalne
21.00 - P an o ram a
21.30 - S p o rt
21.40 - Za chw ilę dalszy ciąg p rogram u

- p ro g ram  sa ty ryczny  W ojciecha 
M anna i K rzysztofa M aterny

22.15 - ’’P rzy stan ek  A lask a” - seria l 
prod. USA

23.00 - T e a tr  sensacji: P a tric k  Q uen tin
’’F a ta ln a  kob ieta”

0.15 - P an o ram a
0.20 - K oncert rockow y
1.10 - ’’Odlecieć s tąd ” - seria! prod.

USA
1.55 - Z akończenie p rogram u

Sobota 26. I I I .  94
PROGRAM  I

7.00 - ’’R ondo" - m agazyn inform acyj­
no - gospodarczy

7.20 - R ynek  Agro
7.45 - Z Polsk i
8.05 - W drugim  planie
8.25 - W szystko o  działce
9.00 - W iadomości
9.10 - Z iarno  - p rogram  red . katolickiej

dla  dzieci i rodziców
9.35 - D la m łodych widzów: 5-10-15

oraz film  z serii ’’T a jna  m isja” (10)
11.00 - ’’O pow ieść o...” - film  dok. prod.

am erykańsk iej
12.00 - W iadomości
12.10 - Sceny  i obrazy
12.40 - M orze - m agazyn
13.15 - S tud io  sp o rt - A p ety t n a  zdrow ie
14.00 - W alt D isney  p rzedstaw ia
15.15 - W iosenne MTV
15.35 - T elew izyjny tea tr  rozm aitości: 

Jean -C lau d e  B rigville ’’S a lon”
16.45 - Z aproszenie do te a tru  TV
17.00 - T eleexpress
17.20 - M uzyczna Je d y n k a  - k o n cert fi­

nałow y - M arzec’94
18.10 - ’’B everly  Hills 90210” (5) - seria l

obyczajow y prod. USA
19.00 - M ałe w iadom ości DD  - p rogram

inform acyjny  d la  dzieci
19.10 - W ieczorynka
19.30 - W iadomości
20.00 - Po lsk ie  ZOO
20.30 - ’’O rzeł w ylądow ał” - film  fab.

prod . USA (1977 r., 118 min.). 
Film nakręcony został na pod­
stawie książki Jacka Higginsa
- jednego z najpoczytniejszych 
autorów powieści sensacyjnych. 
Jest listopad 1943 r. Do Anglii 
dociera niewielka, doskonale 
przeszkolona jednostka niemiec- 
kiech spadochroniarzy. Ich celem 
jest tviejska posiadłość, którą za­
mieszkuje... Winston Churchill.

22.40 - W iadomości
22.50 - S portow a sobota
0.15 - ’’S kam ien iały  las” - film  prod.

U SA (1936 r., 83 min.)
1.40 - "F ran cu sk ie  im presje” - p rogram  

rozrykow y
2.05 - ’’Polow anie  n a  su  te ñ e ra ” - film

kry m in a ln y  prod . rosyjskiej 
(1990 r., 88 min.)

3.35 - Z akończenie p rogram u

PR OGRAM  n

7.30 - P an o ram a
7.35 - K aliber - m agazyn w ojskow y
8.00 - "U lica S ezam kow a" - p rogram

dla dzieci
9.00 - T acy  sam i - p ro g ram  w  języ k u

m igow ym
9.20 - N au k a  języ k a  m igow ego
9.25 - Pow itanie
9.35 - W spólnota w  k u ltu rze

10.05 - H alo D w ójka
10.10 - R ody polskie
10.40 - R óbta  co ch ceta  - p ro g ram  J e rz e ­

go O w siaka
11.00 - "W ielkie tań czen ie”  - film  dok.

prod . angielskiej
12.00 - A kadem ia film u polskiego: ’’R u­

chom e p iask i” - d ram a t psycho­
logiczny (1968 r.)

13.25 - ZZ Top
14.00 - N iepokoje k ońca  tysiąclecia
14.20 - H alo D w ójka
14.30 - S tudio  sp o rt - koszyków ka zawo­

dow a NBA
15.20 - S tudio  Dw ójki
15.30 - Zw ierzęta  św iata  - film  p rzy ro d ­

niczy prod. austra lijsk ie j
15.55 - Losow anie g ie r  liczbow ych to ta li­

za to ra  sportow ego
16.00 - P an o ram a
16.05 - W ielka gra
16.55 - P ro g ram  dnia
17.05 - "P e łn a  c h a ta "  - se ria l prod. USA

17.30 - Kieślowski spotyka Wendersa -
relacja ze spotkania dwóch wybi­
tnych twórców europejskiego ki­
na

18.00 - Panorama
18.03 - Program lokalny
18.30 - ”Gra” - teleturniej
19.00 - Szkoła kłamców
19.30 - Artyści - galerie: Jerzy Groszang
20.00 - Studio sport
21.00 - Panorama
21.25 - Słowo na niedzielę
21.40 - Vademecum teatromana
22.40 - ’’Miasto bezprawia" - western

prod. USA (1946 r., 94 min.). Ak­
cja filmu rozgrywa się w małym 
miasteczku w Arizonie i dotyczy 
autentycznych wydarzeń. Czte­
rech rewolwerowców staje do 
walki z bandą przestępców ter­
roryzujących mieszkańców...

0.15 - Panorama
0.20 - Rocknoc
1.40 - Zakończenie programu

N iedziela  27. III. 94
P R O G R A M  I

7.00 • Rolnictwo na świecie
7.15 - Przystanki codzienności
7.35 - Tydzień - magazyn rolniczy
8.30 - Notowania
8.55 - Program dnia
9.00 - ’’Zamek Eureki” - serial prod.

USA
9.25 - Zimowy pamiętnik
9.30 - Teleranek

10.10 - "Domek na prerii” - serial prod.
USA

11.00 - ”M GM : gdy lew zaryczy” - film
dokumentalny prod. U SA

12.00 - Telewizyjny koncert życzeń
12.30 - Scena młodego widza: Edmund

de Amicis "Serce”
13.20 - Z  kamerą wśród zwierząt
13.35 - M ini lista przebojów
14.15 - Drobne starcia
15.10 - Studio sport - M Ś  w łyżwiarstwie

figurowym
17.00 - Teleexpress
17.30 - "Dynastia Colbych” - serial prod.

USA
18.20 - 7 dni - świat
19.00 - Wieczorynka - ’’Gumisie”
19.30 - Wiadomości
20.15 - ’’Onassis - najbogatszy człowiek

świata” - serial prod. amerykańs­
ko - hiszpańskiej

21.15 - Sportowa niedziela
22.15 - Dzień teatru: "Złowiony" - re­

konstrukcja
23.05 - ’’Staszek” - filmowy portret Sta­

nisława Szymańskiego
23.35 - Wieczór konesera: "Późna je­

sień” - film obyczajowy prod. ja­
pońskiej (1960 r., 128 min.). Boha­
terkami filmu są dwie kobiety; 
wdowa i jej córka. Dwudziesto­
letnia dziewczyna jest silnie 
związana z matką. Wszelkie na­
mowy by wyszła za mąż nie od­
noszą skutku. Aż do momentu 
kiedy dziewczyna zauważa...

1.45 - Ze wspomnień konkursowych 
X  Międzynarodowego Konkursu 
Chopinowskiego - Ivo Pogorelic

2.15 • Zakończenie programu

P R O G R A M  I I

7.30 - Echa tygodnia (dla niesłyszą-
cych)

8.00 - ’’Piotruś Pan i piraci” - serial
animowany prod. USA

8.25 - Film  dla niesłyszących
9.20 - Słowo na niedzielę
9.25 - Powitanie
9.30 - Programy lokalne

10.30 - Wzrockowa lista przebojów - pro­
gram Marka Niedźwieckiego

11.00 - Godzina z Hanna Barbera
12.00 - ’’Trzej muszkieterowie" (2) - film

kostiumowy prod. francusko - 
włoskiej

13.35 - Międzynarodowy Dzień Teatru
14.00 - Animals - program Ew y Banasz-

kiewicz
14.20 - Międzynarodowy Dzień Teatru
14.30 - Podróże w czasie i przestrzeni

- film dok. prod. angielskiej

15.25 - M iędzynarodow y Dzień T ea tru
16.00 - P an o ram a
16.10 - Pow itanie
16.20 - ”W ow?' - seria l prod. polsko - n ie

m ieckiej
16.45 - T ea tr  telewizji: A lfred de M usse,

’’D rzw i m uszą być albo o tw arte  
albo  zam k n ię ie”

17.20 - W ydarzenie tygodnia
17.50 - C am era ta  2 - m agazyn ak tu a ln o ­

ści m uzycznych
18.20 - M iędzynarodow y D zień T ea tru
18.30 - G ra  - tele tu rn iej
19.00 - K ab are t "K oń  P o lsk i” - wieczói

p ierw szy
19.30 - N ep tu n  TV przedstaw ia: ”H ello’:
20.05 - ”A k u k u , pan ie  K ru k u ” - filir

anim . d la dzieci
20.10 - L inia specjalna
21.00 - P an o ram a
21.25 - P ro g ram  artystyczny
22.15 - ’’D żen telm en i i g racze" - serial 

prod . angielskiej
23.05 - M iędzynarodow y D zień T ea tru
23.30 - N ie M ozart
24.00 - P an o ram a

0.05 - ’’S pyro  G y ra” - fragm en ty  k o n ­
certu , k tó ry  odbył się  5 lu tego  9  ̂
roku  w sali kongresow ej w  W ar 
szaw ie

1.05 - Zakończenie p rogram u

Poniedziałek 28. III. 94
PROGRAM  I

6.00 - K aw a czy h e rb a ta
9.00 - W iadomości
9.10 - P ro g ram  dnia
9.15 - M am a i ja
9.30 - D om ow e przedszkole
9.55 - Porozm aw iajm y o dzieciach

10.05 - ’’D ynastia  Colbych” - se ria l prod
USA

10.55 - M uzyczna Je d y n k a
11.00 - P rzy jem ne z pożytecznym
11.20 - G otow anie n a  ek ran ie
11.40 - Od n iem ow laka do przedszkola

k a
12.00 - W iadomości
12.10 - P ro g ram  dnia
12.15 - "F am ily  a lb u m ” - języ k  anglo-

a m ery k ań sk i d la  średniozaaw an- 
sow anych

12.45 - LUZ - p ro g ram  nasto latków
13.30 - 15.55 - T elew uya E dukacy jna
15.55 - P ro g ram  dnia
16.05 - LUZ - m agazyn nasto la tków
16.50 - M uzyczna Je d y n k a
17.00 - T eleexpress
17.20 - L aborato rium
17.40 - P ra w n ik  dom ow y
18.00 - ”L atający  cy rk  M onthy  P ytho-

n a ” - se ria l prod. angielskiej
18.30 - Loża - m agazyn tea tra ln y
19.00 - W ieczorynka
19.30 - W iadom ości
20.00 - P rosto  z B elw ederu
20.20 - T e a tr  telewizji: T adeusz R óże­

wicz ’’W yszedł z d om u”
21.30 - M iniatury
22.05 - ’’T w orzenie  św ia ta” - rep o rtaż
22.40 - ZAKR proponu je
23.00 - W iadomości
23.15 - G orąca linia
23.25 - M uzyczna Je d y n k a
23.30 - ’’Dzieci la ta ” - film  fab. prod.

k anady jsk iej (1990 r., 90 m in.). 
Małe kanadyjskie miasteczko. 
Jennie i Steve są parą bardzo 
zakochaną, ale pewnego dnia on 
wyjeżdża bez wyjaśnień. Osiada 
w dużej metropolii, pomyślnie 
układa mu się życie pryxuatne 
i zawodowe. Pewnego dnia do­
wiaduje się...

1.00 - P rzeb o je  B ogusław a K aczyńskie­
go

2.10 - Z akończenie p rogram u

PR O G R A M  H

7.30 - P an o ram a
7.35 - P rzebo je  Dw ójki
8.05 - P ro g ram y  lokalne
8.35 - ’’P rzygody k aczorka Jo n a ta n a

A lfreda K w ak a” - seria l an im o­
w any  prod . holendersk iej

9.00 - S tudio  Dw ójki
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9.10 - ’’Miłość i dyplom acja” - serial 
prod. USA

9.40 - ”O na” - m agazyn
10.05 - C yrki św iata  - XVII M iędzynaro­

dow y F estiw al C yrku  w M onte 
Carlo (1)

10.45 - S tud io  Dw ójki
11.00 - Pan o ram a
11.05 - S tudio  Dw ójki
11.10 - 7 dni polskiego sportu
12.00 - ’’Chłopiec bez oczu” - film  dok.

prod. norw eskiej
13.00 - P an o ram a
13.05 - ’’S praw ca  n iezn an y ” - serial

prod. niem ieckiej
14.00 - P y tan ia  o Polskę
14.50 - Lalam ido, czyli p o ryk iw an ia  sza- 

rp id ru tó w
15.20 - Pow itanie
15.35 - ’’P rzygody kaczo rk a  Jo n a tan a

A lfreda K w ak a” - seria l an im o­
w any  prod . holendersk iej

16.00 - P anoram a
16.05 - S tud io  sport
16.15 - D edykacje
16.40 - A kcja - dzień  trzeźw ości
17.15 - P o lska  K ron ika  F ilm ow a
17.30 - ’’M iłość i dyp lom acja” - serial

prod . USA
18.00 - P an o ram a
18.05 - P ro g ram y  lokalne
18.35 - Koło fo rtuny  - te le tu rn iej
19.05 - "C hłopiec bez oczu” - film  dok.

prod. norw eskiej
20.05 - "N ocne se sje” - se ria l prod . USA
20.30 - A uto  - m agazyn m otoryzacyjny
21.00 - P an o ram a
21.30 - S p o rt
21.40 - R eporte rzy  D w ójki p rzedstaw ia­

ją
22.00 - Noc detek tyw ów : ’’Z abójstw o a la

ca rte ” - film  fab. p rod . USA (1978 
r., 71 m in.)

23.15 - F orum  ab sty n eck ie  - D zień trzeź ­
wości

24.00 - P an o ram a
- 0.05 - K aro l Szym anow ski - II sym ­

fonia B -dur
- 0.45 - Noc i s tre s
- 1.00 - ’’N ocne sesje” - seria l prod.

USA
- 1.25 - Zakończenie p rogram u

Wtorek 29. m . 94
PROGRAM  I

6.00 - K aw a czy herba ta?
9.00 - W iadomości
9.10 - P ro g ram  dnia
9.15 - M am a i ja
9.30 - D om ow e przedszkole
9.55 - P orozm aw iajm y o dzieciach

10.00 - ’’Życie” - se ria l prod. japońsk iej
10.45 - A rm ia podoficerem  stoi - rep o r­

taż
11.00 - G iełda pracy , giełda szans
11.20 - R eportaż
11.45 - Uszyj to  sam a
12.00 - W iadomości
12.10 - P rogram  dnia
12.15 - M agazyn notow ań
12.45 - D la dzieci: T ik - Tak
13.30 - 15.55 - T elew izja E dukacy jna
15.55 - P ro g ram  dn ia
16.05 - D la dzieci: T ik-T ak
16.50 - M uzyczna Jed y n k a
17.00 - T e leexpress
17.20 - Sensacje  X X  w ieku
17.40 - K ino m a p raw ie  sto  lat
18.05 - ’’M urphy  B ro w n ” - seria l k o m e­

diow y prod. USA
18.30 - Rew izja nadzw yczajna
19.00 - W ieczorynka
19.30 - W iadomości
20.00 - S ejm ograf - m agazyn p a rla m e n ­

ta rn y
20.25 - ’’O pow ieść z Chorw acji” - film

fab. prod. jugosłow iańskiej (1991 
r., 95 min.)

22.05 - S p raw a d la rep o rte ra
22.45 - P ro g ram  rozryw kow y
23.00 - W iadomości
23.15 - G orąca linia
23.25 - M uzyczna Je d y n k a
23.30 - ’’O dejście” - film  do k u m en ta ln y
24.00 - P o  północy

0.45 - S iódem ka w Jed y n ce
1.40 - Zakończenie p rogram u

PR OGRAM  n

7.30 - P anoram a
7.35 - P rzeboje  Dw ójki
8.05 - P ro g ram  lokalny
8.35 - ’’P rzygody  B lacky’ego” - seria l

prod . kanady jsko  - francuskiej
9.00 - S tudio  Dw ójki
9.10 - ’’M iłość i dyplom acja" - serial

prod. USA
9.40 - Ś w ia t kobiet

10.05 - C yrki św ia ta  - XV II M iędzynaro­
dow ym  F estiw al C yrku  w  M onte 
C arlo (2)

10.40 - S tud io  Dw ójki
11.00 - P an o ram a
11.05 - S tudio  Dw ójki
11.15 - A nim als - p ro g ram  Ew y Banasz-

kiew icz
11.45 - O jczyzna - polszczyzna
12.00 - F ilm  d o k um enta lny
13.00 - P an o ram a
13.05 - ’’W iry życia” - seria l prod . fran ­

cuskiej
14.00 - L in ia  specja lna  (powt.)
14.50 - ’’P aste rz  beskidzkich  s toków ” -

film  do k u m en ta ln y
15.30 - P ow itan ie
15.35 - ’’Przygody B lacky’ego” - seria l

prod . kanad y jsk o  - francuskiej
16.00 - P an o ram a
16.05 - S tud io  spo rt
16.15 - ’’Ocalić jed n o  życie”  - rep o rtaż
16.45 - O jczyzna - polszczyzna
17.10 - P oszukiw anie  p raw d y  - p rogram

red. katolickiej
17.35 - ’’M iłość i dyplom acja” - serial

prod . USA (powt.)
18.00 - P an o ram a
18.05 - P ro g ram  lokalny
18.35 - Koło fo rtuny  - te le tu rn iej
19.05 - F ilm  dok u m en ta ln y
20.05 - P y tan ia  o  P o lskę
21.00 - P anoram a
21.30 - S port
21.40 - Pogotow ie ekologiczne Dw ójki
22.00 - ’’B u rk ę  an d  W ills” - film  fab.

prod . austra lijsk ie j (1986 r., 135 
min.)

0.15 - P an o ram a
0.20 - ’’Ś w in k a” (1) - film  T V P (1990 r.)
1.10 - Z akończenie p rogram u

Ś r o d a  30. m .  94
PR OGRAM  I

6.00 - K aw a czy h e rb a ta
9.00 - W iadom ości
9.10 - P ro g ram  dnia
9.15 - M am a i ja
9.30 - D om ow e przedszkole
9.55 - P orozm aw iąjm y o dzieciach

10.00 - ’’Tąjem nice s ta re j ko p aln i” - se­
r ia l prod. austra lijsk ie j

10.50 - ’’Taki je s t  św ia t” - m agazyn rep o ­
r te rsk i

11.15 - P ub licy sty k a  k u ltu ra ln a
12.00 - W iadomości
12.10 - P ro g ram  dnia
12.15 - M agazyn no tow ań
12.45 - D la m łodych widzów
13.30 - 15.55 - Telew izja Edukacy jna
15.55 - P ro g ram  dnia
16.05 - D la m łodych w idzów
16.50 - M uzyczna Jed y n k a
17.00 - T eleexpress
17.20 - STO P - m agazyn ekologiczny
17.40 - ”Co n a  to  m am a?” - te le tu rn ie j
18.00 - ’’T ąjem nice sta re j ko p aln i” - se­

r ia l prod. austra lijsk ie j
19.00 - W ieczorynka
19.30 - W iadomości
20.20 - S tud io  sp o rt - figa m istrzów
22.15 - P okaz m ody ’’W iosna - la to ’94”
23.00 - W iadom ości
23.15 - G orąca linia
23.25 - S tudio  sp o rt - liga m istrzów
24.00 - ’’Taniec d u ch ó w ” - film  fab. prod.

USA (1983 r., 96 m in.). Pewna 
wdowa zamieszkuje samotnie 
wielką farmę. Popada w konflikt 
z prawem, kiedy wysadza tamę. 
Jest to desperackie wołanie o ra­
tunek dla ginącej natury. Czy jej 
czyn odniesie oczekiwany skutek
i ktoś zrozumie, że tama dająca 
energię miastu zabiera energię 
życiową wielkim połaciom zie­
mi...

1.35 - Z akończenie p rogram u

PR OGRAM  I I

7.30 - P anoram a
7.35 - P rzebo je  Dw ójki
8.05 - P ro g ram  lokalny
8.35 - ’’K acp er i jego  przyjaciele” - se­

r ia l an im ow any prod. USA
9.00 - S tudio  Dw ójki
9.10 - "M iłość i dyplom acja” - seria l 

p rod. USA
9.40 - Ś w iat kobiet

10.05 - C yrki św iata
11.00 - P an o ram a
11.05 - S tud io  Dw ójki
11.15 - S tud io  sport
12.00 - ’’Ja k i k ap ita ł"  - se ria l dok. prod.

polskiej
12.30 - F ilm  d o kum enta lny
13.00 - P an o ram a
13.05 - S tud io  sport: L iga zaw odow a

NHL
14.00 - ’’J a n o sik ” - se ria l prod. TV P
14.50 - T ak  sobie m yślę  - O profesorze

S trzem ińsk im
15.10 - Z a tru te  p ióro R onalda H arw ooda
15.25 - P ow itan ie
15.35 - ’’K acper i jego  p rzy jacie le” - se­

r ia l an im ow any  prod . USA
16.00 - P anoram a
16.05 - M agazyn przechodnia
16.20 - Zw ierzęta  w okół nas
16.50 - Losow anie g ie r  liczbowych to ta li­

zato ra  sportow ego
16.55 - K to ty  jesteś?
17.05 - P ro g ram  publicystyczny
17.30 - ’’M iłość i dyplom acja” - seria l

prod . USA
18.00 - P an o ram a
18.05 - P ro g ram  lokalny
18.35 - Koło fo rtuny  - te le tu rn iej
19.05 -  ’’A u to p o rtre t” - film  d o k u m en ta ­

lny
19.15 - ’’Ciało n a  p łó tn ie” - film  d o k u ­

m enta lny
19.45 - N iedokończony rozdział
20.00 - ’’S praw y  Rosie O ’N eill” - seria l

prod. USA
21.00 - P an o ram a
21.30 - E k sp res  rep o rteró w
22.05 - " S a ra ” - se ria l prod. USA
22.30 - "Z naki życia” - film  d o k u m en ta l­

ny
23.10 - T adeusz Różew icz ’’Słow o po sło­

w ie”
23.30 - ’’Wilgoć” - scena  p lastyczna K a­

tolickiego U n iw ersy te tu  L ub els­
kiego

24.00 - P an o ram a 
0.05 - S tud io  sport
0.45 - Z akończenie p rogram u

Czwartek 31. III. 94
P R O G R A M  I

6.00 - K aw a czy h e rb a ta
9.00 - W iadomości
9.10 - P rogram  dnia
9.15 - M am a i ja
9.30 - D om ow e przedszkole
9.55 - Porozm aw iajm y o dzieciach

10.00 - "G lin iarz  i p ro k u ra to r” - seria l
prod . USA

10.55 - M uzyczna Je d y n k a
11.00 - K w ad ran s  n a  kaw ę
11.15 - Videofashion - m agazyn m ody
11.40 - Sm oczek czy g rzecho tka
12.00 - W iadomości
12.10 - P ro g ram  dnia
12.15 - M agazyn n o tow ań  \
12.45 - D la m łodych widzów
13.30 - 15.55 - T elew izja E d u k acy jn a
15.55 - P ro g ram  dnia
16.05 - D la m łodych w idzów
16.50 - M uzyczna Je d y n k a
17.00 - T eleexpress
17.20 - M iliard w rozum ie - te le tu rn ie j
17.45 - A n tena
18.05 - ’’K oty” - se ria l dok. prod . an g ie ls­

kiej
18.35 - Znaki czasu - m agazyn kato lick i
19.00 - D źw iękogra
19.10 - W ieczorynka
19.30 - W iadomości
20.00 - B ilans - m agazyn rządow y
20.20 - ’’G lin iarz  i p ro k u ra to r” - serial

p rod. USA

21.15 - T ylko w  Jedynce
22.00 - Z O górkiem  po k ra ju
22.25 - Pegaz
23.00 - W iadomości gospodarcze
23.20 - G orąca linia
23.30 - M uzyczna Je d y n k a
23.35 - S iódem ka w Jed y n ce  

0.30 - To lubię
1.30 - Z akończenie p rogram u

PR OGRAM  H

7.30 - P anoram a
7.35 - P rzeboje  Dw ójki
8.05 - P ro g ram  lokalny
8.35 - "Z orro” - se ria l an im . prod . USA
9.00 - S tudio  Dw ójki
9.10 - "M iłość i dyplom acja” - seria l 

prod . kanady jsko  - argen tyńsk iej
9.40 - Ś w ia t kobiet

10.05 - "P raw dziw y P a rk  Ju ra jsk i” -film
dok. prod . USA

11.00 - P an o ram a
11.05 - T e a tr  telewizji: Je rz y  Szaniaw ski

’’Z egarek”
11.55 - ’’P o lacy” - film  do k u m en ta ln y
12.30 - ’’Ja b ło n n a  - m oja  m iłość” - film

d o kum enta lny
13.00 - P an o ram a
13.05 - ’’B racia  T aqu ins” - pantom im a
13.40 - ”W zam k u  i n a  podzam czu” - film

fab. prod . czeskiej (1981 r., 107 
min.)

15.30 - P ow itan ie
15.35 - P iosenk i z u licy  Słonecznej
16.00 - P an o ram a
16.05 - S tudio  sp o rt - W ielka p iłka
16.35 - P ro g ram  publicystyczny
16.55 - W cieniu  K rem la
17.30 - ’’M iłość i dyplom acja” - seria l

p rod. USA
18.00 - P an o ram a
18.03 - P ro g ram  lokalny
18.35 - Koło fo rtuny  - te le tu rn iej
19.05 - M ałe ojczyzny
19.30 - Zawód: am ato r (6)
20.00 - F ilm  do k u m en ta ln y
21.00 - P an o ram a
21.30 - S p o rt
21.40 - W ieczerza - p ro g ram  poetyck i
22.00 - ’’Zabić tęsk n o tę ” - film  fab. prod.

portugalsk ie j (1987 r., 80 m in.)
23.25 - S p o r t - F in a ł P u c h a ru  E uropy

w  koszyków ce kobiet
24.00 - P anoram a

0.05 - Jo h an n es  B rah m s "R equ iem  n ie­
m ieckie”

1.35 - Z akończenie p rogram u

R e d a k c ja  n ie  o d p o w iad a  za  z m ian y  
w  p ro g ra m ie

Kino ’’Echo”
„Fortep ia n” (USA)

26 i 28 marca - 18.00
27 marca - 16.30 

cena biletu - 30.000 zł

’’U padek” (USA)

28 marca - 16.00
29 i 30 marca - 18.00 
cena biletu 30.000 zł

’’P ięk na  i  bestia” (USA)
29 i 30 marca - 10.00, 16.30

cena biletu 20.000 zł

szkoły na zamówienie 15.000 zł

W y poży czalnia  
Kino ’’Echo”

4976 ’’Am erykański łowca” - sensacja 
4972 ’’Chłopaki z sąsiedztwa” - sensa­

cja

4988 ’’Szepty w m roku” - sensacja
4993 ’’Skórzane kurtk i” - sensacja
4994 ’’Swobodny lot” - sensacja

4991 "Księżniczka z Księżyca” - przy­
goda
4975 ’’Oszust” - komedia
4979 ’’Operacja U  - nowe przygody

Szurika” - komedia
4978 "K im  jest ten facet” - komedia

4990 ’’Pole m iłości” - obyczaj
4992 ’’Europa, Europa” - dramat 
4982 ’’Moje własne Idaho” - dramat 
4974 ’’Serce Am eryk i” - obyczaj

4989 ”Babe” - młodzieżowy

4985 "Książę Kaspian" - przygoda
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Jak p ielęgnow ać biust?
C o  z ro b ić  b y  b iu s t b y ł  na jba rdz ie j 

e s te tyczn y  i  n a jzd row szy?  P o d sta ­

w o w ą  sp ra w ą  je st b iu s to n o sz , k tó ­

r y  w ca le  n ie  je st p rze zn a czo n y  do  

k o ry g o w a n ia  zb y t d u ż y c h  p iers i. 

Je g o  za d a n ie m  je st ty lk o  p o d trzy ­

m y w a n ie  p ie rs i p rze z  ob jęc ie  ic h  

od  d o łu  i u s ta w ien ie  w  n atu ra ln e j 

p o zyc ji, co  m a  je  o ch ro n ić  p rze d  

obw isłośc ią . B iu s to n o sz  p o w in ie n

Fot. Magda Ryniec

w ię c  n a jd o k ła d n ie j po w ta rza ć  

k szta łt  p ie rs i i  ic h  w y m ia ry , n ie  

u c isk a ć  ic h  i  n ie  rozp łaszczać. N ie  

p o w in ie n  też u n o s ić  ic h  p rze sa d ­

n ie , b y  n ie  d o p u śc ić  do  za ła m a n ia  

s k ó ry  p o n a d  su tk a m i. B iu s to n o sz  

p o w in ie n  b y ć  w y k o n a n y  z g ła d ­

k ie j tk a n in y , m a ło  rozc iąg liw ej 

w  o b ręb ie  m ise cze k  i d o k ła d n ie  

p rzy leg a ć, a le  n ie  u c isk a ć . U  pań  

z d u ż y m  b iu ste m  b iu sto b n o sz  p o ­

w in ie n  b y ć  w y d łu ż o n y  k u  do łow i, 

a ra m ią c z k a  m ie ć  sze rok ie  i m ię k ­

k ie , le cz  n ie ro z c ią g liw e  o starań-

Buty, buciki...
Powracająca moda lat 70. nie objawia 

się tylko szerokimi dzwonami i obcis­

łym i golfami. Lata 70. królują także na 
naszych nogach. Nastolatki zamieniły 

więc szpilki na buty na koturnach, 
szerokich obcasach o wysokości 5 cm, 

a nawet 15 cm! I to jest to!!! Niestety te 
najwyższe mogą być niebezpieczne... 
Dlatego zanim kupicie sobie buty na 
bardzo wysokim  obcasie zastanówcie 

się, czy będziecie potrafiły w nich cho­
dzić. Nie ma nic gorszego jak  widok 

dziewczyny w butach na obcasie z trzę­
sącymi się łydkam i i nie tylko... Moda 

jest modą, ale ważne jest też to, jak  
będziecie w butach wyglądały i poru­

szały się.
Ile kosztują takie modne buty? Jeśli 

są to buty na koturnie z niewysokim  
obcesem, to można je  kupić niemal 
w każdym sklepie już od 270 tys. zł. 
Bardziej wymyślne fasony można na­
być od 650 tys. zł do 1 m in zł. Jest to 
więc niemały wydatek, warto go dob­
rze przemyśleć.

Agu

n ie  dopasow anej d łu g ośc i. P a n ie

o b iu śc ie  w ię k s z y m  n iż  p rze c ię tn y  

p o w in n y  nosić  b iu sto n o sze  szyte  

n a  m ia rę  u  dobre j g o rsec ia rk i.

C o d z ie n n a  p ie lę g n a c ja  p o leg a  na  

z w y k ły c h  za b ieg a ch  h ig ie n icz ­

n y ch , c z y li  m y c iu  c ie p łą  i  z im n ą  

w od ą  n a p rzem ie n n ie , p rze c ie ra ­

n ie  szo rstką  rę k a w icą . T e g o  ro dza­

ju  zab ieg i u jęd rn ia ją  sk órę , d z ię k i 

c zem u  ła tw iej m oże  ona  

u trz y m a ć  c iężą :- su tków . 

W a rto  u p rzy to m n ić  so­

b ie , że to w ła śn ie  sk ó ra  

je st n a tu ra ln y m  b iu sto ­

n oszem . N ie  po le ca  się, 

a n a w e t s ta n ow czo  o d ra­

dza, m asow an ie  p iers i, 

g d yż  a n i g ru czo ł m le c z ­

n y , a n i tk a n k a  tłu szczo ­

w a  n ic  n a  ty m  n ie  zys­

k u ją . M a s a że  m ogą b y ć  

n a w e t szk o d liw e j je ś li  są  

z b y t  e n e rg iczn e  i  ro z ­

g n ia ta ją  tk a n k ę  su tka. 

D o  co d z ie n n y ch  z a b ie ­

g ó w  n a le ży  też g im n a s­

ty k a , g łów n ie  ćw iczen ia  

o d d ech o w e  oraz  obszer­

n e  ru c h y  w  o bręb ie  pasa  

b a rk o w e g o  - w y m a c h y  

rą k  w  b o k , ru c h y  ’’m o ty l­

k o w e ” , s k ło n y  w  p rzó d

i  ty ł, itp .

G im n a s ty k a , p o d ob n ie  

ja k  m asaże, n ie  p o w ię k ­

sza s a m y ch  p iers i, lecz  

w zm a cn ia  m ię śn ie  k la tk i  

p iers iow e j, k o ry g u ją c  jej 

u staw ien ie  zw ięk sza  po jem n ość  
od d ech ow ą , u w y d a tn ia  b iu st. B a r ­

dzo do b re  w y n ik i  daje u p ra w ia n ie  

w io ś la rstw a  czy  p ływ a n ia .

o p ra ć . A g n ie s z k a  P i la r c z y k

Unikaj, 
bo postarza!

D o b rz e  z ro b io n y  m a k ija ż ,  to  

s z tu k a . M a  p o d k re ś la ć  n a s ze  p ię ­

k n o , a  tu s zo w a ć , to  co  je s t  do  

u k r y c ia .  J e ś li  p rze k ro cz y ła ś  ju ż  

w ie k , w  k tó ry m  zaw sze, bez  

w zg lę d u  n a  strój i m a k ija ż  w y ­

g ląd a ła ś  p ię k n ie , to p o w in n a ś  w ie ­

d z ieć  czego  n a le ży  u n ik a ć .

* N ig d y  n ie  przesadzaj z op a le n iz ­

n ą  sztu czn ą  czy  n a tu ra ln ą . G d y  

sp ieczesz się n a  „c z e k o la d k ę ” rys y  

tw a rz y  będą  w y d a w a ć  się  tw arde , 

w y o strzo n e , a zm a rszczk i p o g łę ­

b ion e, ja k b y  w y ry te  w  b rązie .

* C h c ia ła b y ś  m ie ć  w ie czn ie  śn ia ­

d ą  cerę, a le  n ie  m asz... M im o  to, 

n ie  używ aj zb y t  c ie m n y c h  flu id ó w

0 gęstej ko n sys ten cji, g d yż  one  

b a rd zo  p o d k re ś la ją  zm arszczk i.

* B u z ia  n ie  jest id ea ln ie  g ładka?

- n a d m ia r  p u d ru  n iczeg o  n ie  zm ie ­

n i, je d y n ie  p o d k re ś li z m a rszczk i

1 b ru zd y . P a m ię ta j, że zb ytn ia  m a ­

to  w o ść  dusi, a  n ie  ożyw ia .

* C z e rń , to  k o lo r  u k o c h a n y  p rzez  

w ie le  pań , ze w z g lę d u  n a  to, że  

„w y s z c zu p la ” , trze b a  je d n a k  p a ­

m ię ta ć  o ty m , że  o n  też  w yostrza ...

* L u b is z  p o d k re ś la ć  o k o  czarn ą  

k o n tu ró w k ą ?  - d o b rze , a le  p a m ię ­

taj, że c iem n e  o to czk i p o m n ie jsza ­

ją  oko , a n ie  odw rotn ie !

* A  czy  w iesz, że  b ły s zc z y k i i  p e r­

łow e  c ien ie  zam iast m ask o w a ć ,  

p o d k re ś la ją  w s zy stk ie  d e fek ty  ce­

ry , p o w ie k  i w arg .

K o b ie ta  d o jrza ła  m u s i m ie ć  dos­

k o n a łą  sy lw e tk ę  i o d p ow ie d n i 

strój. N a le ż y  d o b ie ra ć  „o d  p a r y ”

ż ak ie ty , sp o d n ie  i spódn ice . T a k  

z w a n e  „ca ło ś c i”  postarzają . D o b ­

rze  jest, g d y  poszczegó lne  części 

stro ju  w y k o n y w a n e  są z in n ego  

ro dza ju  su row ca. G o d n e  po lecen ia  

są stroje z w łó k ie n  e lastyczn ych , 

k tó re  obciąga ją  d rob n e  za o k rą g ­

le n ia  sy lw e tk i i  je d n o cześn ie  ła d ­

n ie  ją  p o d kreś la ją . N a le ż y  u n ik a ć  

m in i, k a le so n ó w  i su k n i „b ie liź -  

n ia n y c h ” . T rz e b a  s ta ra n n ie  d ob ie­

ra ć  d o d a tk i i  dbać  o  w y k o ń cze n ie  

stro ju  - pask i, szale, b iżu ter ia , to  

w szy stk o  m u s i ze  sobą  w spó łg rać. 

N a le ż y  też  zw ró c ić  u w a g ę  n a  k o lo ­

ry  d o d atkó w . P e rfe k c y jn y  m a k i­

jaż , fryzu ra , w s p a n ia ły  strój - to  

je st w ła śn ie  to.

(ap)

Kolory
C z a r n y  - to  n ie is tn ien ie , b ra k .  

za trzy m a n ie  ru c h u  i  życ ia . W  u b io ­

rze  d z ia ła  w y szczu p la ją co  i p o d ­

k re ś la  p o p rze z  ko n tra s t b a rw ę  c ia­

ła. P a su je  szczegó ln ie  b lo n d y n ­

k o m , ja k  ró w n ież  b a rd zo  o p a lo ­

n y m . P r z y  cerze  n ieśw ieże j i  żó ł­

taw ej n ie  p o w in ie n  zn a jd o w a ć  się 

w  sąsiedztw ie  tw a rzy . D o b rz e  łą ­

czy  się w  zes ta w ie n ia ch  z in n y m i  

k o lo ra m i a le  je  t łu m i. Je s t  w y ra ­

zem  p o w a g i i  e legancji.

B ia ł y  - to  sy m b o l życia , h a rm o n ii

i  ró w n o w a g i. Z a le c a n y  ja k o  n a j­

le p s zy  k o lo r  do  m a lo w a n ia  m ie sz­

k ań . W  u b io rze  daje  w ra żen ie  m ło ­

d ośc i i  św ieżości, szczegó ln ie  p a su ­

je  do  c ie m n y c h  w łosów . N ie tw a-  

rzo w y  d la  b lade j cery . Idea ln y  

w  p o łą cze n ia ch  ze w s zy s tk im i k o ­

lo ra m i, k tó re  je d n o cześn ie  rozjaś­

n ia  i u w y p u k la .

Edyta

Dziewczyna Miesiąca
T a k , tak. T o  ju ż  drugi m iesiąc n o ­

wej edycji kon k u rsu  „D ziew czyna  
M iesiąca” , a ładnych  dziew czyn  nie  
brakuje. Jesteśm y pew ni, że n iejed­

na z W as m yślała ju ż  przez chw ilę

o w zięciu  w  n im  udziału . M oże  w ięc  

nadszedł w łaśnie odpow iedn i m o­

ment?
A  tym czasem  poznajm y kolejną  

dziew czynę, która  postanow iła sko­

rzystać z tej szansy.

M O N I K A  B I E R N A C I K  jest 17-let- 

nią  jarocin ianką  i uczennicą drugiej 

k lasy  L O .  U rodziła  się w  p ięk n ym  

m iesiącu kw ietn iu , w ięc jej życiem  

rządzi zod iaka lny  Baran . M o n ik a  in ­

teresuje się m odą, kocha  m uzykę, 

a także bardzo lub i tańczyć, p ływ ać, 

oglądać ciekaw e film y  i p rzebyw ać  

w  gron ie  przyjació ł. P rzyzn a ła  się 

nam : „C za sa m i n a p ra w d ę  n ie

w ie m  ja k a  jestem . M oże  tro ch ę  dz i­

w na. B y w a m  w  ta k im  n as tro ju , że 

n ie k tó rzy  sp o g ląd a ją  na  m n ie  z za­

c iek a w ie n iem . J a k  się  b a w ię  to do 

sza leństw a . Zaw sze  s ta ra m  się roz­

w ese lić  tow arzystw o. Z  re g u ły  w y ­
k o m b in u ję  coś zabaw nego. L u b ię  

ja k  m o i p rzy ja c ie le  m a ją  troch ę  

radośc i i śm ie ją  się. T o  cudow ne  

uczucie, gd y  w szyscy  są w eseli. 

N iestety , c iężk o  to  o s iąg n ąć.”

Ja k  to  często byw a M o n ik ę  do 

udzia łu  w  konk urs ie  n am ów iły  ko le­

żanki. Sam a stw ierdziła: „U w a ża m , 

że m ożn a  spróbow ać, g d yż  je s t  to 

ty lk o  zabaw a, k tó ra  bez w ą tp ie n ia  

dosta rczy  m i w ie le  w ra żeń .” .

C z y  zauw ażyliście  może, że ostat­

n ie nasze kan d yd atk i są uczenn ica­

m i jarocińsk iego ogólniaka? Czyżb y  

ty lk o  w  L O  b y ły  ładne dziew czyny?  

N a  pew no nie, w ięc czekam y na

zgłoszenia rów nież in n y ch  ładnych

i odw ażnych  dziew czyn. N a jb liższa  

ok a z ja  do z ro b ie n ia  sobie  c ie k a ­
w y ch  zdjęć p o trze b n y ch  do a n k ie ­

ty  k o n k u rs u  - sobota (26.03.94 r.) 

godz. 11.30 w  re d a k c ji „G a z e ty  Ja ­

ro c iń s k ie j” (ul. S z u b ia n k i 21). Z a ­

p ra sza m y  w szystk ie  d z iew czyny! 

N a  pew no  n ie  poża łu jecie .
P rzyp o m in am y  także o konkursie  

na „D ziew czynę  Czyte ln ików  
w  m iesiącu lu ty m ” - czek am y na  

ku p o n y  konkursow e!

(ikap)

Monika Biemacik Fot. R. Kaźmierczak



Horoskop
BARAN (21 m - 19 IV)

N adarzy  się oka 2ja  dotycząca fi­

nansów, której po prostu n ie w olno  

C i przepuścić. Szczęście C i sprzyja  

w  w iększości transakcji p ien ięż­
nych , ale m usisz strzec się rozrzut­

ności. N a leży  położyć akcent na na­

kłady. G łów n ą  rolę w  najbliższym  

czasie odegrają B yk i, W agi i S k o r­

p iony. P o m yś ln y  dzień - pon iedzia­
łek.

BYK (20 IV  - 20 V)

Tw oje  szanse na aw ans są znikom e, 

w ięc nie spiesz się w  spraw ach  ka­

riery . M oże  to być okres przystoso­

w ania po zbyt raptow nych postę­

pach. W okół C ieb ie  dom inują  osoby 

spod znaku  R y b  i P anny . Ła tw o  

będzie zaw rzeć znajom ość, bo m yśli 

W asze biegną podobnym  torem

i z natury  są zgodne. Pom yśln y  dzień  
x’ - p iątek.

BLIŹNIĘTA (21 V  - 20 VI)

Pojaw i się pokusa w yrażen ia  Tw ej 

m iłości w  sposób ekstraw agancki. 

N ie  zw racaj na siebie n iepotrzebn ie  

uw agi innych . P lan e ty  sprzyjają  

dzia łalności tow arzyskiej i  rom an­

som  pod w arunk iem , że n ie przeho­

lujesz. N ie  planuj więcej n iż  pozw ala  
C i na to czas. P om yśln y  dzień - w to­

rek.

RAK (21 VI - 22 VH)

Tw oje  rom antyczne pragnienie na­

reszcie spełni się. W zrośnie też T w o ­
ja  aktyw ność tow arzyska, spotkasz 

kogoś na przyjęciu  lu b  zebraniu. 

P lan e ty  spraw ią, że Tw oje  życie m i­

łosne będzie bardzo ożyw ione

(szczególnie jeśli urodziłeś się m ię­
dzy północą a drugą w  nocy). P o m y ­
ślny  dzień - środa.

LEW (23 V H  - 22 VIII)

W  trakcie  w ydarzeń tow arzyskich  
zetkniesz się z osobam i o w ie lk im  

prestiżu. Sztuka, m uzyka  i w ydarze­
nia ku ltu ra ln e  stanow ić będą tem at 

do rozm ów . N adchodzi też pora na  

uznanie, na jak ie  zasługujesz ju ż  od 
dawna. Czekają C ię  nagrody, prestiż

i przyjem ne chwile!!! Pom yśln y  
dzień - w torek.

PANNA (23 V IH  - 22 IX)

M im o  w yjątkow ej sytuacji, jak a  za­
panuje w  p rzyszłym  tygodniu, p ie­

n iędzy nie zabraknie. Pom oc nadej­

dzie z ukrytego źródła, być m oże od 
członka rodziny, k tó ry  jest w  na­

stroju hojności, ale n ie  życzy  sobie, 

aby inn i w iedzieli o tym  prezencie. 

P o m yśln y  dzień - piątek.

WAGA (23 IX  - 22 X)

O soba b liska okaże się w  tym  m ie­
siącu bardziej sk łonna do łagodno­

ści. N aw et jeśli zdarzy  C i  się popeł­

n ić  błąd to zostanie C i  on w ybaczo­

ny. Rów nocześnie m ożesz m ieć tru­

dności, by  traktow ano C ię  serio, głó­

w nie dlatego, że ogarnia C ię  taka  
lekkość. P o m yśln y  dzień - sobota.

SKORPION (23 X  - 21 XI)

Szyku j się na pozytyw ne zm iany. 

Ktoś, k to  C ię  bardzo lubi, osoba 

zaprzyjaźniona, b liska  czy znana C i 

z p racy  okaże się szczególnie w yro­

zum iała  i pom ocna. Jeśli w  T w oim  

życiu  nie będzie n ikogo pom ocnego, 

p lanety przyciągną do C ieb ie  kogoś 

bardzo zgadzającego się z T w oim  

charakterem . P o m yśln y  dzień - n ie­
dziela.

STRZELEC (22 X I  - 21 XII)

W iadom ość, której oczekujesz m o­

że n ie  nadejść w  p rzyszłym  tygod­

niu, lecz w arto będzie na nią po­

czekać. Ju ż  n iedługo dopisze C i 

szczęście. Te raz  jest św ietna pora na  

podróże i poszerzanie horyzontów  

Tw ej w iedzy. P o m y śln y  dzień - 

czw artek.

KOZIOROŻEC (22 X II - 19 I)
Sytuacja sprzyja odbieraniu  należ­

nych  C i  p ien iężnych  długów . O d  tej 

ch w ili aż do... w rześnia sprzyjać C i  

będzie szczęście w  konkursach  i za­

wodach. P op ra w i się sytuacja finan­

sowa. N ieoczekiw anie  odniesiesz  

korzyści w  form ie darów  lub  n ie ­

spodziew anych w pływ ów . P om y śl­

n y  dzień - poniedziałek.

WODNIK (20 I - 18 II)
N adchodzi okres pe łen wydarzeń. 

Plan e ty  oprom ien ią  now e pom ysły

i  uczucia. Rozszerzysz swe poglądy

i przyjaźnie. O biecują  też m iłość od 

pierw szego w ejrzenia. M oże  się to 

okazać brzem ienne w  skutkach . K o ­

rzystaj z tego św iadom y, że życie C ię  

rozpieszcza!!! P o m yś ln y  dzień - p ią­

tek.

RYBY (19 II - 20 m)
N ie  w ydaw aj zbyt w ie le  p ieniędzy  

w  najb liższym  czasie. K ogoś bardzo  

zaniepokoją grom adzące się rachun­

ki; m oże będzie to ktoś z przyjaciół, 

partner lu b  partnerka, albo ktoś ze 

znajom ych z  pracy. W  nerw ow ym  

okresie okaż gotowość do pójścia na 

kom prom is. Po m yś ln y  dzień - środa.
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Poziomo: 2) p o w o d u je  m iażd ży cę , 9) 

u tw ó r  l iry c zn y , 10) Izabela , 11) p a rk o w y  

m eb e l, 12) regu ła , zasada, 13) p rzeb ija  

w s zy stk ie  k o lo ry , 14) c ich a  rze k a , 15) au to ­

strada  d la  na rc ia rzy , 23) m a te r ia ł n a  rzeźb y  

lu b  do  u p ię k sza n ia  w n ę trz , 24) sztu czn e  

s ło w n ic tw o , 25) stom atolog , 26) n ó ż  c h iru r ­

g iczn y , 28) ko b ie ta  u d z ie la ją ca  b ez in te reso ­

w n ie  p o m o cy , 35) z n iego  k w ia t  lu b  liść , 36) 

część d o b y , 37) a rc h ite k to n ic z n y  e lem en t  

z d ob n iczy , 38) cz u ły  o rgan , 39) e lem en t  

ja ch tu , 40) n e rw o w y  od ru ch , 41) m o ż liw o ś ć  

w y b oru ;

Pionowo: 1) d aw n ie j o d p o cz y n e k  podczas  

p o d ró ży , 2) zasłona  b ard zie j p o e ty ck o , 3) 

w y w a r, esensja, 4) je d n a  z m u z , 5) sk ła d a  się  

z k i lk u  w ie rszy , l in ije k  6) etap, część, 7) 

B o g u s ła w , p o p u la rn y  p o ls k i a k to r  (”P s y ”), 

8) k a m ie n ie  do  m ie len ia , 16) d z ia łk o , 17) 

w y c ie cz k o w icz , p o d ró ż n ik , 18) le tn ie  o b u ­

w ie , 19) b u n t, re w olu cja , 20) im ię  m ęsk ie , 

21) k c iu k ,  22) zboże  n a  o w sia n k ę , 27) ska ła , 

o p arc ie , 28) p o d z ia łk a , 29) d a w n e  zam iast, 

30) w irn ik , 31) p o k a ź n y  b rzu ch , 32) d z ię k i 

n im  czu je m y , 33) im ię  żeń sk ie , 34) 21 p u n k ­

tów .

L ite r y  z  p ó l p o n u m e ro w a n y c h  w  p ra w y m  

d o ln y m  rogu , n a p isa n e  od 1 do  26, u tw o rzą

ro zw ią za n ie  - m a k sy m ę  A n d re  G i-  

de ’a.

oprać. Piotr Warczyński

Rozwiązania krzyżówki p ro s i­

m y  p rzy sy ła ć  lu b  d o sta rczać  w raz  

z k u p o n e m  do  B iu r a  O g ło sze ń  (R y ­

n ek , R a tusz) d o  2 k w ie tn ia  1994 r. 

S p o śró d  p ra w id ło w y c h  ro zw ią za ń  

w y lo sow a n e  zostan ą  d w ie  n a g ro ­

dy  p ien iężn e : 200 tys. z ł i 50 tys. z ł 

oraz  d w ie  n a g ro d y  k s ią żk o w e .

rG . J . "  1 2  ( 1 8 2 )

Rozwiązanie krzyżówki nr 149
Hasło: P rzesądy są rozum em  głup­

ców.
N agrody w ylosow ali: Maria Woź­

niak, Cie lcza, ul. P o ln a  6 (200 tys. zł), 

Aneta Rzepa, Raszew y 8/ 1 (50 tys. 

zł); Marzena Andruszkiewicz, Jara ­

czewo, ul. K a lisk a  23, Krystyna Ku- 
rsawe, Jarocin , ul. W olności 7 /12 
(nagrody książkowe).

P o  odbiór nagród p rosim y się zgło­

sić  do B iu ra  O głoszeń (Rynek, R a ­

tusz) w  ciągu dw óch tygodni.

Gazeta Jarocińska
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